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ROZDZIAŁ 1 


O Seymikacb. 
NY 
À AYwiĘKSZY przesąd prawodawcy 
iet, gdy wszyftkie rządówe zdrożności 
i przywary znieść razem ufiłnie; są nie= 
które wady do natury i kształtu rządow 
przywiązane, niemasz bic na ziemi Zus 
pełnie dofkomałego, Znalący grę, ró- 
Żnych namiętności w sercu człowieka 
filozof, nie ftara fię fkłonności z duszy 
obywatela wytępić ze wszyftkim, fłara 
fię tylko z onych korzyftać, i one ki 

Część II. 
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pożytkowi cnoty zapalić. „Toż samo 
czyni biegły prawodawca, póki tylko 
Święte imie wolności w $ercu 1 nau- 
kach obywatelń mieszkać: będzie, póki 
nieszczęśliwey nieopuszczą ziemi, aby 
ią oddać zupełnie nędzy i sromocie, 
póty w narodach Republikaufkich Such 
partyi i ćmulacya trwać będzie. Za 
kwitnących czasow Grekow, Rzymian, 
i Kartagenczykow panowały między oby- 
watelaini zawiść i niechęci; panowały 
w Pólszcze za czasow iey fiawy, pano- 
wać i teraz muszą: ludzie nigdy fię nié- 
odmieniaią, milość wlasna onemi-rzą- 
dzi, ita w Szczegulności wzięta wada 
człowieka, była nie raz obtoną, fławą, 
i ozdobą narodu, -a tak grzech teolo-. 
giczny tworzył czyfłokroć cnotę polity- 
czna: ale tę emulacyą, tę zawiść trzeba 
uczynić szlachetną , trzeba ią ku dobru, 
ku fławie oyczyzny obrócić: święty 
cnoty i wolności zapał, miłość dobrey 
fiawy , i znaczenia między wspoł-ziom- 
kami, ffowem, miłość własna zwykła 
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nawet cienia wyfiępku 1 zdrady doftrze= 
gać; kto przez (kład fizyczny ciała swe- 
go zimnym uwagi okiem na Interefią 
kraiowe spoglądał, kto zamiatt gorli- 
wych «0 iey los zapałow ,- zamiaft: czu» 
łych miłości obywatelfkiey oktzykow, 
myślał powolnym rozumu swego obros 
tem, i ważył w uciszeniu serca sposoby 
do wydźwignienia oyczyzny swoiey 
z toni nieszczęścia i niefiawy, aby z nich 
naylepsży wybrać , i do teraźnieyszey 
oyczyzny doli przyfłosować, zdawał fię 
wyftępnym w oczach tego, którego du- 
sza gorąca, woli czynić, niż myśleć, 
którego -umyfl pracy uwagi znieść nie 
może, ale który szczęśliwym; iakimści, 
iż tak rzekę ińftynktem, odważnie na- 
przeciw nieszczęściu idąc, walczy zoko= 
licznościamij; i one.męztwem cnotli- 
wego Serca: zwycięża; to- sprawiło nies 
chęć Rzymian do Fabiusza. Maxyma , 
tego nieszczęścia tylu fiawnych mężów 
doświadczyło: u Grekow Aryflyd i Epa» 
maninanda s: u Francazow  Katyna,, u 
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Polakow Żółkiewfki. Sławny prawoda- 
wca Montesquieu o, rządzie demokraty» 
cznym pisząc mówi, iż partye w faio 
dawnych rządach gminnych były onych 
ifotą, ale dodzie, iż te partyezawsze 
ufławały; i: wiedno fię łączyły, gdy 
nieprzyjaciel nieszczęściem i hańbą 
wspolną narodowi grożił; chciałbym, 
aby to o bróim narodzie mówić można, 
bo wyznam, iż nie raz, zwłaszcza ofta- 
tnienii Rzeczypospolitey czasy widziano, 
|Tak w ten czas nawet, gdy nieprzyiaciel 
wewnętrznościach kraiu iuż fię znaydo= 
wał, niezgoda i niechęci domowe nic- 
uftawałyj 1 Ze duma prywatnych osob; 
do tego itz haniebnego doszła kresu; 
że zapomniawszy zupełnie 6 oyczyznie; 
jeden przeciw drugiemu bug sprowa: 
dzał przemoc, obćć woyfkajiobce pras 
wa, obcych Królów, obey rząd 
Wolny narod zda fię być podobnym 
do owey roli, która hrozen ściśniona, 
burzą szarpana, a potym fłońcem ogrza- 
na, i łagodnym deszczem spłukana, wy- 
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daie dopiero pożądane rolnikowi owo- 
ce, i trudy iego ftokrotnym uwieńczą 
zyfkiem; nie przeto Seymiki nasze ga- 
nić potrzeba, iż emulacyą 'i nie- 
zgodę wewnętrzną burzą i podsycaią, 
iż te bez ducha partyi być nie mogą, 
owszem, duch partyi nie powinien być 
w rządzie, ale między obywatelami 
trwać muli, i powinien. Nikt fię nie 
będzie lękał być wyliępnym, albo po- 
kątne knować zdrady, 1 zawiści, jeżeli 
nie będzie widział w dążącym o równeż 
narodu zaufanie swego świadka i ofkar- 
Życiela; oyczyzna byłaby smutnym po- 
dzistem kilku tylko obywatelow, któ- 
rzyby iey imienia,. iako tarczy swóim 
potrzebom i namiętnościom używali, 
gdyby każdy z nich mie widział w swo- 
ich wspoł-ziomkach gotowych zawsze 
przeciwnikow swey dumy i przemocy, 
którzy pragnąc z kolei dzielić publiczne 
zaszczyty, i chlubne urzędowania po- 
winności, cenotliwą zazdrością unie- 
fieni, zabespieczaią los wolności, mnożą 
A3 
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ufługi obywatelfkie, gorliwość fławy, 
i dobro Oyczyzny uwieczniaią; podo» 
bni do owych burźliwych potokow, 
które wpośrod przepaści fkał rozwalo» 
nych z szumem wvpadając, dla tego 
tylko walczyć z sobą na równinach zdalą 
fię, aby iak nayrychley śpienione swe 
fale zgubić w nurtach rozległych pobli- 
Mkiey rzeki, a spokoynym: płynąć po» 
tym korytem, rozkosz i bogaćtwa tey 
przynofić krainie, na którey łonie nurty 
swpie znalazły i-wylały. 

Narzekać nieprzeffaniem, na niępo» 
rządek Seymikow, i wszyfikich obrad 
naszych, naolłatnie zaślepienie umy- 
ftow szlachty, których duma nasza i 
chęć znaczenia drobną nazywać zwykła; 
których cnoty i proftotę, namową wy» 
fiępku i przykiadem zbrodni bezkarney 
fkaziwszy, obwiniać teraz lubiemy, Ale 
pytam fię, kto szlachtę zepsuł? Pano- 
wie. Kto ich poczoł przekupować, i 
na urzędy elekcyine taxy flanowić? Pa- 
nowie. Kto ich ośmielił do przelęwanią 
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w świątyni Boga pokoiu ktwi obywatel- 
fkicy? Panowie. Kto ich zaboyftwa 
tarczą wziętości i powagi swoiey zafla- 
nisi? Panowie. Kto zaĝugą i obowią- 
zkiem przyjaźni nazwał śmiałe brato- 
bóyftwo?, Panowie, Kto zbrodnie Sey- 
mikowe chciał przekupnych Trybuna- 
low dekretami usprawiedliwiać 1 oczy- , 
szczać? Panowie. Panów więc od obra 

Seymikowych oddalić należy. Ci maią 
światło, ci znaią prawa kraiówe, ci 
czuią hánbę wyfiępku, i sromotne in- 
trygi, czuią, a przecie haflo woyny do- 
mowcy wydawać niewzdrygaią fig, iakby 
na chlubne iakie zwycięztwo, prowa- 
dzą na rzeź okropną wspoł-ziomkow 
swoich, którychby oświecić i zachęcić 
do pokoiu przykładem swoim powinni; 
za chwałę poczytuią przewodniczyć za- 
bóycom; szlachcic iak bydle iakie mó- 
wią tam póydzie, kędy go poprowa- 
dzą. Ale wy iefteście ludzie, wy na- 
rodu prawodawcy, wy sędziowie, wy 
urzędnicy, czemuż im prawdziwą chwałę 

A 4 


8 Mysli o Fovmie, Rządu 


i zaszczyt szlachcica w fkromności , 
cnocie, i spokoynyi, a wfirzemiężli- 
wym na obrądach publicznych sprawo- 
waniu fię, okazać niechcecie? czemuż 
winę wasżą mnóftwem namówionych i 
zachęconych: wspolnikow usprawiedli- 
wiać żądacie? narackacie na szlachtę, 
czemuż ich rączey oświecić ńiechcecie? 
Czemuż w czafie Sejanikow, glos, wasz 
tak wymowny na ocze nienie wspof- 
braci, na ich obronę i przellsogę nie- 
podnof fiş? „czemuż kto da zgróma- 
dzoney szlachty temi fię nieodezwie 
flowy: „, Bracią! wspoł - ziomkowie! 
„ przyiaciele moi, wszyscyśmy iedney 
„,oyczyzny synowie, czemuż brat ku 
„, bratu, wspoł - obywatel. ku wspoł: 
„Obywatelowi haniebną pała nienawi- 
„Ścią? ieliże tu z was choć ieden, 
„ któryby :ftraty oyca, syna, brata, lub 
„krewnego nie opłakiwał? ileż to obrad 
„, publicznych w smutny plac krwawey 
„ potyczki zamienionych. każdy z was 
„ w życiu swoimi nie widział? coż ztąd 
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„dobrego dla oyczyzny , dla woje- 
-wodztwa, dla wasże samych -Wyni- 
kneło? ʻo iak nędzna ief dola oby- 

watela, który w momencie, kiedy 
, offatnia kropla krwi jego deiąca fig, 

oftatnią myśl i uwagę duszy uczynić 

jeszcze pozwala; a to ieft: iż nic na 

śmierci jego oyczyzna nie zyfkała, a 
„ krewni 1 przyiaciele dzielić "muszą 
„» rozpacz i pamiątkę sromotney śmierci 
„ niewolnika nędznego. ,, Czyiego nie- 
wolnika? owego hardego Aryftokraty, 
który życie dumie swoiey poświęcone, 
mniema być należnym wziętości Swo- 
iey długiem. I pókiż ohydnym igrzy- 
fkiem zemfty u chciwości i przemocy 
panow zoftawać będziecie? upewniacież 
przez to los dzieci, krewnych i sąfiadow 
waszych, że otwarte łona na wymie+ 
rżone sztychy podając, w nadgrodę tak 
drogiey ofiary nifkie ukłony chytrze 
pokorney intrygi, albo nikczemną kil- 
kudziefiąt złotych zapłatę wezmiecie? 
czyliż tego nie znacie, że kto suminienie 
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czyie zapłacił, ten kupił oraz prawo, 
pogardzać tym, który na swoy honór 
taxę położył,, Nie iefiże to zbytkiem 
nieroztropności waszey, żądać od wy» 
branych ńa Seym Pofłow, aby ci rachu- 
nek z czynności. swoich zdawali; i cze» 
goż fię lękać ma ten, który swych sę- 
dziow zapłacić może, i na coż temu 
ieft chota, na co Dayot obywatel- 
fkie potrzebne, który ma pieniądze, i 
który niemi szącunek wasz, i rękoymią 
zdatności swoiey otrzymać może; czyliż 
niepoymuiecie , iaka iet do was mo- 
żnieyszych obywatelow nienawiść, rzu- 
calą wpośrzod was za zdradę oyczyzny 
wzięty częftokroć kruszec, aby wami 
tym: bespieczniey gardzić mogli ;. ale 
co mówię! znaią, że pomimo proftoty 
serca, pomimo flabego honotui cnoty 
wyobrażenia, pomimo niemożności 
ofiągnienia dobrego wychowania; głos 
duszy mówi, :iednakże i dzielnie w ło- 
nie frę waszym odzywa, śromotną mie- 
"niąc podłością, sumnienie swoie iak 


j 
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towar jaki na pieniądze zamieniać, nie 
„mogąc więc duszy opanować, zmyfły 
wasze sobłąkać fłaraią lię; czego nie- 
dokaže: chytra namowa , «dopelni to 
wkrótce hoynie na; otrucie cnoty 1 ro- 
zumu trunek wylany;, daią wam bez 
miary iwagi, to fatalne cppium, aby 
uśpionym zdradliwym naporem, boleśną 
serca dopeinić męczarnię, cnotę zu- 
pełnie z wnętrzności iego wydzieraiąc. 

Aówię odważnie, bo mnie wasz honor, 
bo mnie imie wasze spodlone obcho- 
dzi, bo ieem Polakiem, ieftem szla- 
chcicem , wspoł - ziomkiem i bratem 
waszym; wiem, że wam tego nikt nie 
powtorzy, ale fiuchaycie: chcecie być 
wpośrod ubufiwa mężnemi, bez urzę- 
dow wziętemi i czczżonemi, bez czynow 
nawet. i ofiar oyczyznie pożytecznemi, 
mieycie odwagę, odrzucić dary, niedo- 
jężnego bogaćtwa, odepchnąć , krew 
nawet wytoczyć ż tego, któryby sum- 
nienie wasze kufić, lub co ieszcze ha- 
niebniey cenić ośmielił fię; ubogą i 
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fkromną zdatność na urzędy wynoście, 
nie szukaiącey nikogo, znaleść wam ią 
potrzeba ; mówcie dumnym 'z fławy 
swych przodkow i intrat własnych | 
wspoł - obywatelom, alboż to tylko ma- 
iątck i zafiugi dziadow są iedynym do- 
brego urzędowania sposobem i zna- 
kieny bogaćtw waszych nie potrzebu- 
iem, bo niepodległy bez nich obeyść 
fię umie; ubóftwo ieft wielość potrzeb, 
i miłość zbytku, -w fkromności życia 
wychowanym , mafo ich dała natura; 


drugie nic ani szczęściu, ani czułości 
„naszey nie przydaią, 


Gdyby tak kto fię odważył powie- 
dzieć i wymoówniey,. oraz obszerniey 
nędzę fanu szlagheckiego , sameyże 
szlachcie wyfławił; iak ieft zyfk drobny 
ìi nie trwały, który z Seymikow odno- 
szą, a hańba podłości g gorzka i wieczna, 
okazał; upewniam, ‘że alboby sama 
dobi szlachta, albo samiby tylko 
panowie na Scymikach bywali. 
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Nie mam ani serca, ani dówcipu, 
abym ludzi, arieszcze wspoł-ziomkow 
moich szkalował, wolę na to mieysce 
przełożyć- myśli dążące do zapobieże- 
nia takowym tłumnym obradom, kró- 
remi dotąd gwałtowność , „chciwość, 
intryga, i korrupcya przewodniczyły, do 
czego. niżeli przyftąpię , sprawiedliwą 
niech mi w tym mieyscu wolno będzie 
uczynić uwagę, że pospolicie nie dro- 
bna szlachta oświadcza fię na przeko- 
manie: swoie iarmark ogłaszać, ale ci, 
którzy fię ich. naczelnikami mianuią, 
ludzie częftokroć maiętni, a nawet i 
na urzędach będący; -z,temi ubiegający 
fię 0 zaszczyt Poselfiwa, pewne czyni 
umowy; mniey lub.więcey placi, w pro+ 
porcyą większych lub .mnieyszych tru- 
dności, ktore umyfłowi iego są wyfta- 
wione, podobne są: targi takowe. do 
owych na wftyd rodzaiu ludzkiego trwae 
jących jarmarków ludzi ,, na których 
większy lub mnieyszy liczby Indyanow, 
taxe nieznajomy i zdalekich ftron pry- 
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były cudzoziemiec, od ich wodza przyie 
muie, podług którey faie fię ich paneta 
i właścicielem. 

Niechay pewny nafłąpi podział, pe 
wny porządek, pewna praw posządkow 
wych i nieodmienna exekucya;, Seymiki 
będą spokoyne, obywatele intrygi znać 
nie będą, a kandydaci pewni,: iż:ich 
maiątek wolio im będzie na uflugi oy- 
czyżny ftracić = nie na podłe wspoł 
ziomkow” śwcich  przekupftwo, > Doe 
czego aby przyiść można, naftępuiący 
"zdaniem moim zachowaańy: być po 
nien porządek. 

Nayprzod sporządzona być ma kfię- 
ga wywodów, nazwana“ inaczey <kfięga 
złota, która pod dozżórem być maiedne= 
go zutzędnikow na Seymikach Elekcyi- 
nych obranego, i dwoch susceptantow; 
którzy na pewne i rzetelne każdego nas 
zwifka przyjęcie wykonawszy ptzyfięgę, 
nieufłannie rok cały od daty ufłanowio» 
nego o formie Seymików prawa, w mie. 
ście fiołecznym Powiatu , lub Woje= 
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wodztwa przytomnemi w Kancellaryi 
być maią, o procz Pisarza wywódow, 
o którym dopiero mowilem, i który 
z urzędnikow obrańy być powinien, ten 
albowiem zwierzchni tylko dozor nad 
Kancellaryą mieć będzie, i doftrzegać 
aby w należytym porządku i karbach 
susceptanci powinność swoią dopeł- 
niali, to sporządziwszy, każdy szlachcic 
chcący mieć adfivitatem na obradach 
Wojewodzkich, powinien złożyć ory* 
ginały oblatowane, albo extrakty z Akt, 
iako oyciec iego, dziad, lub pradziad 
miał w tym Wojewodztwie pofleffyą, 
iako głosu na Seymikach używał, wdo- 
wod czego manifefta, kontrakty zafta- 
wne lub arędowne, donacye, proceffa 
fiużyć maig, wszakże ten wywod cały, 
iako ziomkowi Wojewodztwa iednego 
ftużący, tak dowody te wyżey rzeczone 
fkładane być nie maig; fkoro tylko 
obeymować będą poffeflya, albo uży- 
wane przodkow aćivśżatem winnym Po= 
wiecie lub Wojewodztwie, to wszytko 
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w przeciągu roku iedncgo dopełnić (ię 
powinno, co gdy nafłąpi, klięga zlota 
Pere opa będzie do Akt Ziemfkich, 

| i iuż pod ftrażą Ksncellaryi Ziemyfkiey 
zoftawać; 'a'urząd i powinności obra- 
nych na Seymikach do tego dziela , 4pso 
fado fkończą figy każdy nowo przybyły 
obywatćl, przez-gabycie. lub zyfkanie 
dobr: iakimikolw.ek badź. prawem, sam 
przez fię, albo przez pleńipotenta zło» 
Żywszy dowody pofłeffyi swoiey, wpi- 
sany. w tę kfięgę być powinien, tym Spo- 
sobem legitymacyi. „Każdy. szlachcie 
choćby nie poffeffyonat, activitate non 
carebit, fkoro: tylko pewnemi dowody 
okaże „siako ieft wtym. Wajewodztwie 
i zprzodkow i z fiebie zafiadły trwale 
od lat kilkanaftu-w tymże Wojewo- 
dztwić mieszkaiący , co do legitymacyi 
konieczną być powinno konudycyą. 


Ja mniemam, że każde prawo ieft 
złe „* którego gruntem ieft niespfasie- 
dliwość; iakże ludzie maią kochać cnotę, 

i {lu 
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i fłuszność, gdy prawo, zkąd szczęście 
i prawidło pofiępkow swóich ma czer* 
pać obywatel, poświęca wyrokieni swo= 
im kreywdę jednych; a przewagę dru= 
gich, gdy tymże prawem nierówność, 
nie mówię kilku między sobą kondycyi, 
ale ludzi jednych" względem drugich, 
w iedney końdycyj, i w iedneyże klaffie 
ief upoważniona, 

Zą coż mami miieć to nieszczęście; 
iż mińie kochać i fiażyć oyczyźnie moa 
iey nie wolno3 dla tego, że mnie los 
ubogim być kazał" Za coż imam być 
dwa frazy. ukarany, -i przez los ślepy, 
i przez wyrok rózsgdku, to ieft; przez 
nakaz prawodawftwa ;* ieżeli -oyciec, 
dziad moy, i pradziad wiernie i cno- 
tliwie Królońrswoim i narodowi flużąc, 
nie szukał inney korzyści ,* tylko tey 
chlubney dla cnoty nadgrody; która na 
sercu i uftach poczciwych spoczywa, to 
ieft:* szacunek i dobre spraw swoich 
świadectwo; ieżeli mówię fiawę i dobre 
imie- maiątkiem swym całym zapłacił, 

Część II. B 
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za coż ia tych wielkich ludzi sym, wnuk 
i prawnuk mam być ukarany ,, Że przode 
kowie.moi więcey oyczyznę, niżeli krew 
wiasną:kochali,. z3 coż mam być odda- 
lony od obrad, i odepchnięty niewdzię- 
cznie od łona tey. oyczyzny, która krwią, 
pracą, i hoyna „maiątku naddziądow 
» moich ofiarą „;życje i świetność swoią 
dotąd utrzymywała. 

Nie przeto; że w.obradach naszych 
nieporządek i gorszące rozum i cnotę 
zdrożności widzieć fię. daią, «nie przeto 
mówię wspot- ziomkow naszych karać; 
obiaśnić , opisać, obwarować w tym 
punkcie porządek Seymikow, należy, 
ale nie zapełnie. wspoł- braci naszych 
czynić na los oyczyzny oboiętne- 
mi; gdyby. dla tęgo, że chory na ból 
głowy narzeka, kazał go.lekarz z głowy 
i życia razem pozbawić,, nie byłożby to 
zbytkiem okrucieńftwa ? znamy iuż źro- 
dło zarazy i nieładu Seymikow, fłaray- 
my [ię go oczyścić, ale nie wypierays 
my fię wspoł-żiomkow naszych, dla tego, 
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Że mniey od nas maia maiątku, więcey 
proftoty, mniey światła, Duma równie 
serce człowieka iak prawodawftó naro- 
dow kazi i ohydza; trwa ieszcze do- 
tychczas w oyczyznie hańbiąca i dzieląca 
ludzi rożnica, chłopa, mieszczanina, 
szlachcica, trzebaź nową okryślać gra- 
nicą szlachcica od szlachcica, trzebaż 
jednemu inszą, niżeli drugiemu dawać 
naturę?... 

Ale idę do dalszego ożnaczeńia pos 
rządku Seymikow, pracuymy lepiey 
około szczęścia ludzi, ale przefłańmy 
ich czernić 1 obwiniać, bo to jeft này= 
łatwiey: 

Po dopełnioney legitymacyi, Z4» 
dałbym, ponieważ Powiaty podzie= ' 
lone są na Parafie, aby dla uniknienia 
tłumu, każda Parafia miała wodzalub na> 
czelnika swego, któryby naymnieyszego 
między: szłachtą nie maiąc żnaczenia, 
w samym tylko czafie Seymikow dla po: 
rządku był na ich cżele, i w mieyscu 
|- wyznaczonym dla Parafii iego, szlachtę 
Ba 
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śwoią ufawił i uszykował, tak iak w Pos 
wiatach Lytewfkich, każda Parafia ma 
swego Rotmifirza, wszakże to nazwifko 
woyfkowe, chciałbym na cywilne iakie 
zamienić, Każdy wódz Parafii powinien 
mieć familig, być sam dobrze oliadły, 
i dobrze.  Wojewodztwu znańy,: oraz 
niemniey iak lat czterdzieści maiący; 
tak Powiat cały na Parafie gdy będzie 
podzielony, ftaraiżcy fię o poselftwo,lub 
dany. iakowy elekcyjny urząd, powinien 
tlayprzod podać do Akt Powiatu swego 
oświadczenie, iako chęcią zafłużenia 
fię wspot- obywatelom swoim i Oyczy- 
znie, umyślił fiarać fię o funkcyą po- 
selfką, i że przeto za kandydata po- 
daie fię, uwiadomić procz tego lifto- 
"wnie wszyftkich "przełożonych Parafii 
powinien o takowym swoim zamyśle; 
ci natychmiafł te same uwiaądomienie 
Proboszczom powierzą , każdemu re~ 
spećlivć w śwoicy Parafii, ktorzy z am- 
bon w Kościele zgromadzoney szlachcie 
ogloszą, i imiona kandydatow do drzwi 
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Kościelnych przybić dla wiadomości 
każdego zalecą; to gdy ufkutecznione 
zoftanie, fłaraiący fię o funkcyą, może 
dla ziednania sobie przyiaźnych kresek 
obieżdżać domy iobywatelfkie, i los 
swoy dobremu sercu wspoł-braci po- 
wierzać; w dzień sam, albo w wigilią, 
albo dwoma dniami przed Seymikami, 
podług odległości Parafii od miafta 
Grodowego, Szlachcic każdy znaydu- 
jący fię na Seymikach, powinien‘ udać 
fię do przełożonego Parafii , i wziąć 
od niego zaświadczenie, iako ieft szlą- 
chcic z tey Parafii, w kfiędze złotey 
umieszczony; i z takowym dopiero za- 
świadczeniem na Seymiki udać fię ma; 
zapomniałem wyżey powiedzieć, iż 
każdy przełożony, Parafii, powinien mieć 
z Akt sobie wydany extraktem regeftr 
szlachty Parafii śwoiey, który natych- 
miaf po obraniu swoim zyfkać powi- 
nien wydawanie takowych zaświadczeń, 
o których dopiero wspomniałem, dtu- 
ey nad dzień ieden trwać nic ma, dla 
B 3 
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tega, aby sam przełożony Parafii, w czą- 
fie na mieyscu obrad znaydować fię 
mogł 

Naypięknieyszym dowodem ducha 
ludzkości i pokoiu, który sercem i 
prawodawftwem przodków naszych wła. 
dal, naylepszą odpowiedzią na te zło» 
śliwę przekupnego pióra narodu Pol. 
fkiego oczernienią, „ iż niespokoyność 
» L.duna ziiączenia, która krwi brater= 
» fkiey przelanie, świętą wolności twięr= 
» dźą nazywać zwykła » zawsze było Po- 
> Jakow własnością, i ich barbarzyńfiwa 
„ świadectwem; * naydzielniey mówię 
te wszyfłkię zarzuty zbija, zwyczay od 
przodków naszych wprowadzony i pra- 
wami utwierdzony, iż obrady wszelkie 
w mieszkaniu Bogą pokoiu odprawo- 
wały fię; maniemały albowiem te serca 
łagodne, i pełne miłości bliźniego, że 
wszelkię niechęci 4 zawiści prywatne 
2 żądzy pierwszeńfiwa pochodzące, zą 
progami tey szanowney i niczgwałconey 
Świątyni zofławać miały, aby serca samą 
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tylko, miłością i żądzą dobra oyczyzny 
przejęte, na ołtarzu Boga choty i zgody 
fkładać, Tak religia dokonywała dzieło 
obywatelfiwa: ale kiedy wpływanie da 
intereffow kraiowych obcych narodów, 
i "częfte z zagranicznemi obcowanie, 
ofiabiły w umyfłach Polakow szlache- 
tne pietwiaftkowey cnoty zapaly, które 
duszę ku Stworcy swemu wynosząc, za- 
gniewane iego oblicze iedynym tylko 
znały być nieszczęściem, gdy więcey: 
ftaraćifię zaczęto © wziętość między 
ludźmi, niżeli o swego sumnienia świa- 
dectwo, zniknął dla obywatełow, zni- 
knął ten ogromny, i równie ofłatnie 
światła przepaści, iako i fkrytości nay- 
głębsze serc ludzkich przenikaiący, 
wzrok nieuchronny, i zawsze otwatty 
ich Boga i sędziego, w ten czas iemu 
poświęcone fiedłifko w plac boiu, i 
mieysce wyftępkow iawnych zbuntowa- 
na zuchwałość człowieka zamienić chlu- 
biła fię; ieżeli dumę i urzędy przekla- 
damy nad cnotę i pokoy sumnienia, 
BA 
} 
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jeżeli nam trudno przeftać być wyfięs 
Pnemi, nie dawaymy Rezynaymniey 
tego. smutnego rzezi obywatellkiey 
ięrzy(ka w mieyscach czci i holdu pu- 
blicznego „jaw budowlach Boftwu pos 
święconych, bo jak tylko człowiek pou- 
tale 4 Bogiem swoim obcować zacznie; 
gdy mic dla fiebie Świętego w ktqiu nies 
złiaydzie, ktoż, w ten czas położyć kres 
i tamę buszącey. fię: wściekłości lotta ' 
potrafi,  Seymiki odprawiać fię maig 
'2a. miaftem, w gmachu umyślnie nato 
sporządzonym, w którym, nie więcey 
tie będzie nad salę iedną;, tey obszer 
tość podług Seymikuiących liczby zas 
chowana będzie, dla uhiknienia. zaś 
kosztu wyftawiona być mioże skosobem 
ws:Elekcyi Królow zachowanym, Szopa 
na okolo szańcem OPaSan4;. podzielona 
być ta szópa weśrzodku powińna,/na 
tyle oddzielonych mieysc,ile ieftw Pos 
wiecić Parafii; gdzie lawki. kształtem 
W amfitedtrach  Rzym(kich używany ; 
ftac będą pizykażdey Parafii. Na Wynios 
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fym fłupie: fłać bedzie tablica z wyraż 
Żeniem nmazwifka Parafii ,» posrzodku 
szopy Rot fiosowiey wielkości do liczby 
urzędnikow Seymikowych fłać będzie, 
około którego Marszałek wrdz z Affes- 
sorami z iedney: ftrony, a z drugicy 
urzędnicy <Powiatowi podług fłarszeń- 
fiwa zafiądą.:: Seflya Seymikowa rano 
zawsze zaczynać fię, i kończyć będzie 
tym sposobem: o godzinie dziefiątey 
tano p każdy szlachcic znaydować fię ma 
na płacu Sęymikowym (o którym wyżey 
mowilem.) wpół. do iedynafley, każdy 
przelożony Parai znaydować fię nico- 
chybnie tamże powinien, i przybrawszy 
sobie cdo pomiocy dwóch szlachty, czy: 
tač każdego: nazwifko z regefiru będzie 
tak; iak sobie extraktem z khięgi zło: 
tey miał podano, . Każdy na wyrażenie 
nazwifka swego odezwać fię powinien, 
iż ię znayduie, i pojedynczo do szopy 
wchodzić, gdzie w mieęyscu Parafii swo- 
iey przeznaczonym zafiądzie: dla lepsze- 
go ieszczć porządku, i aby głosy ró- 
B5 


26 Mysli o Formie Rządu 


żoych Parafii nie mieszały fię, oraz aby 
przełożeni Parafii' iedni drugim prze- 


szkodą sobie nie byli, za placem Sey- i 
mikowym przed szopą mieysce osobne 


szańcem oddzielone być' ma dla każdey 
` Parafii; z którego szlachta respedłivć 
z każdey Parafii zebrani, do szopy kö- 
leyno wchodzić będą; o godzinie iedy- 
naftey, zagałaiący Seymik wraz z urzę: 
dnikami do szopy na seffyą udadzą fig; 
gdzie po dopełnionych obrządkach 
pierwiafikowych zagaienia,” obrania 
Marszałka i Afleflorowy' i wykonania 
przez nich przyfięgi, Marszałek Sey< 
mikowy poda kandydatow : ieżeliby na 
którego z nich niezachodziła zgoda, 1 
spor między dwoma lub więcey o fun- 
kcyą Poseltką ubiegaiącemi fię zacho- 
dził , krefkowanie fię tym sposobem 
zaczynać powinno: przełożeni Parafii 
na rzetelne odebranie wotów wykona= 
wszy przed zagaiaiącym przyfięge, uda- 
dzą fię każdy do ławek i mieysc swoiey 
Parafii: dla zbierania kresęk' każdemu 


AE me a a ONE — a0.- zwa aoc iwo ii, bak smoki am me 
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z nich zagaiaiący przyda tak dla pomos 
cy, iako też/dozoru jednego z urzędni» 
kow Powiatowych, Marszałek zaś Sey- 
mikowy wespół z Aflefforami: wszędy, 
znaydować fię maię, i przeftrzegać, aby 
który z szlachty w dawaniu krefki swo- 
iey ukrzywdzonym nie był, i aby ró- 
wność i sprawiedliwość dla każdego za- 
chowana była; zbieraiący krefki podług 
regelfiru każdego poiedyńczo pytać fię 

będą, na .którego z kandydatew zdanie 
swoie daie, i zaraz krefkę 1ego zapiszą. 
Gdy ęętkowanić poczyaa fię, kandydaci 
wychodzić powinni dla tym większego 
jednak zapewnienia fię, wolno: będzię 
każdemu mieć swoich przyłacioł, któw 
rzy za świadka czynności odbieraiących 
krefki użyć będą, i którzy wraz z nie» 
mi dla wiadomości kandydatow: krefki 
zapisywać będą... Krefki gdy poczynaią 
fie, seflya żadną miarą salwowaną nie 
będzie: powiedzieć „mnie kto na to 
może , iż. niepodobna wyciągać tego 
po urzędnikach, aby tak dlugo i bez 
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żadney przerwy na jednym mieyscu z0» 
ftaigc, żadnego dla fiebie nie mieh 
spoczynku i odetchnienia; odpowiedź 
ieft na tb latwa i sprawiedliwa, nay- 
przod, że pódłdg rozrządzenia, które 
ia wprowadzam , elekcya' dłużey nad 
godzin kilka zabawić nie może, powtóre 
lepiey 'ieft; 'ażeby”kilka osób znofiło 
trudność i niewygodę, niż żcby zgor- 
szenia publiczaego widok wydzierał 
z serc obywatelfkich święte zgódy i mie 
tości braterfkiey wyrazy, ©“ 

Ktoby w czafie trwatącychobrad do 
oręża porwać fig odważył, ten ipso facło, 
omni adivitate carebit, a zagaiaiący Sey- 
mik, aibo gdyby fię ten to uczynić 
źbraniał, każdy z urzędnikow ma mieć 
prawo i obowiązek, za proftą ad śn/łan= 
tiam dełatora illacyg wniefioną do Gro- 
du, domagać fię kary za tę zdziałaną 
gwałtowność ; Grod zaś zawiefiwszy 
wszyftkie inne sprawy, ante omnia we- 
źmie przedfię ten świeży zarzut z dzią« 
lang prawa i wspoł.obywatelow obelgę, 
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tym dokonanym, lub przedfiewziętym 
ma wolność: bespieczeńfiwo publiczne 
zamachem ;, natychnualł na fiedzenie 
pół roku wieży gorney winnego wfkaże, 
Jeżeliby zaś który ranić kogo odważył 
fię, tedy natychmialt za profłą illacyą 
sądzony na rok i sześć niedziel wieży 
dolney będzie.  Prezyduiący ; albo 
urzędnicy wzbraniaiący (ię w tey mierze 
dopełnić powinność, na sześć ni iedziel 
wieży gorney,. i dwa tyfiące grzywien 
Ad infiantiam cujusvis do sadow Zieni 
fkich pozwani, ukarani być maią, Że 
żaś iak- niżey mówiąc, o-urzedach po~ 
wiem; iż > Grodzkie nigdy uftawać 
niepowinay, 1 przeto w czalie trwaią- 
cych Seymikow odprawiać fię maią, a 

urzędnicy Grodzcy dla tym pilnieyszego 
obowiazkow swoich dopełnienia, ną 
$eymikach znaydować fię nie będą mo» 
gli; po daniu krefki swoiey, * wej 
Z mieySCa obrad wyfigpić, 1 do domu 
powrócić powinien będzie, czego równie 
przełożony , dakox 1 'zagaialący 7 urzęe 
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dnikami doflrzegać maią, Po dopet- 
nionym obrządku krefkowania fię, za: 
gaiaiący z urzędnikami i przełożonemi 
Parafii do zlufirowania onych przyftą: 
pią, i do grona swego uproszonych od 
każdego kańdydata przyiacioł przypu- 
$zezą, eo gdy fię ufkuteczni, pluralitas 
ogłoszoną zofłanie, 1 seflya do dnia 
naftępuiącego salwowaną będzie, który- 
gdy nafłąpi po dopełnionym obrządku 
podziękowania za pomieszczenie fiebie 
do funkcyi Poselfkiey przez nowo obra» 
nych Pofłów, przyfląpią urzędnicy, oraź 
obywatele beńe pofjefionati do uiożenid 
Inftrukcyi. 

Ze zaś los oyczyzny wszyfikich z4 
równo intereffować powinien, „przeto 
wolno będzie każdemu, owszem będzie 
mu to flażyło za iakowyś ftopień dg 
dalszych godności, i zaufania wspoł- 
ziomkow swoich, wolno mówię każdeś 
mu- podać myśl swoią przed Seymikaż | 
mi, i onę w Aktach oblatować do po» 
prawy, odmiany, wzrofłu, lub ozdoby 
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prawodawfwa ściągającą fięs. Że zaś 
wszyftkie wolnego ludu czynności. po- 
winny być lawne i głośne, że iedne 
Wojewodztwo ufiłować powinno, da- 
wać drugiemu przykład cnoty obywa» 
telftwa, i gorliwości o dobrą publiczne; 
Inftrukcye przeto Wojewodztw druko= 
wane być powinny, Światło i nauka tym 
sposobem ziednego końca do drugiego 
Polfki'szerzyć i wzmagać fię będzie, roz- 
kazy wspoł - obywatelow narodowi wia- 
dome zofłaną, pracuiący. dla dobra 
kraiu swego ziomek, i szukający ba- 
cznym rozsądku i uwagi Światłem szczę» 
Ścia dla wspoł-ziomkow, podpory dla 
prawodawftwa, flawy dla narodu, po» 
znawać będzie iaki ieft umyfł i geniusz 
jego rodaków, i podiug onego fłoso- 
wać będzie rady swoie, przeftrogi, ży» 
czenia i myśli. 

Daleki od miłości własney, i tyle 
tylko do niey zbliżony, ile w iey ufi- 
łowaniu i natężoney pracy widzę spo» 
sobów, któremi miłey oyczyźnie moiey 
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żalecić fię mogę, hie mam tey dumy; 
abym ten wykryślony obrad Sżymikó- 
wych porządek, odważył fię kłaść za 
niemylny i niewątpliwy, ale czyliż dla 
tego; iż fię chlubi oyczyzma tyle w ło- 
nie. swoim pofiadać obrońcow., i in- 
tereflowanych o iey pomyślność oby+ 
watełów, trzeba ią z onych pozbawić 
dla tego, iż nie mamy dość szacunku 
i przywiązania do włesnych rodakow ; 
iż niechcemy dosyć przyłożyć pracy, 
aby porządek obrad obmyślić , nie wy+ 
łączaiąc od nich wspoł - braci naszych, 
nie odbierając nikomu to, coiefl iego 
wigsnością, nie ogałacaiąc nikogo z praw 
i przywileiow iego, iakżeł masz być 
wyfiępne lenifiwo przyczyną błędów 
naszych; a nieszczęściem wspoł-zi0m- 
kow, alboż to Polika ief iednym tylko 
pod fiońicem na tym ogromnym rozimai- 
tych praw i zwyczajów fiedlifku naro- 
dem? w którym urzędy publiczne iako 
zaufania i cnoty chlubne i miłe świade- 
gwa, sposobem elekcyinym od licznego 

grona 
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grona wspoj- braci dawane są obywa- 
telowi , ża COŻ pamiętać wzdrygamy lę? 
iż nie ieden Powiat; nie iedne Woje- 
wodztwo, ale cały narod, narod i me- 
40y, 1 roztropny;: i wolny, à ażebym 
wszyftkie cnoty w iednym wyrazil flo- 
wie; Rżym przeż kilkańdście wiekow 
hiczwyciężony, swoich hrzędnikow, na 
iedno mieyśce (kupiony wybićrał, -fto 
tyl ęcy wolny ch ludzi; wpośrzod ty fata 
ufiegaiących. fig- O iedtnże zaszczyt; 
iednego przełożonego sobie wyzna- 
„czało, iakże? będziemyż mieć te dumię, 
iż coś lepszego nad Rzymiań wynaleść 
zdołamy? Stał, dla tego ta źnakotńita 
Rzeczpospolita upadła, że ną po! U Marę 
sowym | każdemu; wolną było” śwóy sżą- 
tunek dla;cnotliwego, a wzgardę i'o- 
Chydę idla zdraycy wyn A, 
Otoczony fiaiemną z$rajg 
Aniewolnikow, prowadząc za sobą , prócz 
tego liczy Szereg rozy izt ch Patry- 
cyuszow , Wszedł ha nieysćć Obtad: ŻU- 
vochwały> Kledyasz:„ ia ubogi..1 San ym ; 
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«tylko miłości oyczyźny odgłosem zgró= 
madzeniu Rzymian oznaymiony i po- 
kazany, DCZ przyjaciol, bez krewnych; 
pez bogactw ftat w groźney, lecz (kro- 
mney. poftawie Kato, zpoftrzegł go Klo- 
dyusz, a wnet wyftępek i zdrada w ser- 
cu iego żadrżały, na widok sędziego 

„i nieuftraszonego zbrodni nieprzyia- 
ciela, chciał przemocą i zuchwałą przes 
wagi Swoiey wyftawą zgromić cnotli* 
wego wyfłępny, I wydrzeć zafludze na- 

leźną iey nadgrodę i zaszęzyt; ale Kato, 
nad to Rzym i wolność kochał, aby fię 
miał śmierci obawiać, aby widział ia- 
kies niebespieczeńftwo, gdzie o całość 

i swobodę iego Oyczyzny rzecz była; 
dumne zdraycy układy odkrył, zgromił 
i pomieszał, a wpośrzod łotrów nieu- 
firaszony, iak ow ogromny pan żywio- 

jow wpośrzod piorunów nietknięty, o= 
fatni z Rzymian Z zgromadzenia wspól: 

ziomkow swoich wyszedł (a); 


ZL OE a 
(a) Kato Utycki chciał w ten czas dla Do- 
micyusza dnotliwego i zafłużonego w Rzymie 
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Lecz próżno do serca w tym wieku 
mówić, gdzie każdy aby zofłał rozu- 
mnym, nayprzod głos duszy przytlumić 
ftara fię, albo raczey serce swọie pod 
firażą zmyfłow zofławia;. Polacy! ieżeli 
main do rozumu waszego mówić, ( bez 
nauki i dowcipu;będącemu, a samą 
tylko czułość maiącemu w podziele ,) 
niech mi wolno będzie pytanie iedno 
uczynić ; niechcecie legitymacyi szla- 
chty, aby nie dać w narodzie mieysca 
niezgodzie, i prześladowaniu wspolne- 
mu między rodakami? roztropne są 
wasze widoki, szlachetna litość, ale za 
coż chcecie do obrad Seymikowych 

C 2 
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obywatela, wyrobić Konsulowy fłopień, Kladyusz 
zaś z całą partyą swoią chciał mieć Konsulem 
Kneja Pompeja, nazwanego potym dla zwycięztw 
nad Mitrydatem edniefionych wielkim, na tych 
Scymikach Kato był raniony, i oftatni z Seymu 
wyszedł, pomimo zaś ufifowania i chęci cnotli- 
ych, Domicyusz Konsulem nie zoftat, ale prze- 
ciwnik iego Pompejusz: obacz Plutarcha, l "Hiflotre 


du Grand Pompée; 
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przypuścić chłopów 1 nowo - chirzezeńe 
cow, dla tego, że są bogaci? a ode- 
pchnąć dawną i prawdziwą szlachtę; dla 


© 
a 


tego, że ief uboga? wszakże to pytās 
nie nie.było ieszcze roztrząsane , atit 
Odpowiedź iego była nam kiedy wia- 
doma; -czyli nie ieft tyle w narodzig 
mniemariey szlachty, albó'tych, którzy 
rad zamiat prawa, ńleprawnie zyfkali 
dyplomata szlachectwa , čo i szlachty 
rzętelncy i dawney , ale bez żadney 
pofieffyi zofłaiącey? za coż sprawiedli- 
wegó niechcecie trzymać fig śrzodką, 
dla tego, że nie ieft tak łatwy? czyliż 
te tylko prawo. ma być dobre, które 
prędko i bez żadńey przeszkody nies 
sprawiedliwość wykonywa? albo że tylko 
łekarfiwo fkuteczne, które w okamgnice 
niu chorego zabiia? tym czasem, ni- 
želi na uczynione zapytanie odpowiedź 
otrzymam, hiech mi wolno będzie ffa- 
wnego  Roufleau odezwać fię fiowy: 
, Jakże? kto mało ma, lub wcale nic; 
„, przefla.eż być dla tego szlachcicem Ź 
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„wolnym? a iego ubóftwo same iefiże 
„ tak wielkim wyftępkiem, aby dla 
„niego miał „prawo. obywatelliwa 
„; utracić. 

raj zeza 


ROZDZIAŁ): H, 


Q Seymach. 


i! D 
JL. 1mRwsze rzuciwszy tysy budowli 


obywatelfkiey, przyftępuię tćraz, i wpro- 
wadzam czytelnika do śrzodka samego 
świątyni praw i wolności: ale Szano- 
wng przeiętemu pokorą, świętą Otoczo- 
nemu boidźnią, niechay wolno będzie 
moment ieden „w progach tego czci go” 
dnego gmachu. drżące zafłanowić kroki; 
co za wspaniały widok, co za poważne 
zgromadzenie z powiek mych rozrze- 
wnionych łzy wyprowadza radośne, o! 
iak te łzy są gorące i rozkoszne, o! 
miłe zakłady i owoce czułości obywa- 
C 3 
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telftwa mego, łzy lube! bodayby one 
iak nayczęściey przez lice na łono spa- 
daiąc, ofirzegały serce o powinnościach 
obywatela, i o fłodyczy wolności, oto 
ieft dobro, oto są owoce, oto iefł roz- 
kosz wolnego: złotem, przewagą, urzędy 
może ozdobić, i okryć fawaryta swega 
dumny iedynowładzca, ale te wdzię- 
czne rozczewnienia dary, tę niepoiętą 
ftodvcz serca, ale łzy, które czucie 
cnoty, czucie godności i fiawy wolnego 
z zrzehic obywatela wycifka , możeli 
to rozkoszą całego świata udzielny pan 
i tyran, faworyta swego nasycić? coż 
są wszyftkich narodow zgromadzone 
bogactwa dla tego, któren fię ciała swe= 
go iż tak rzekę wyrzekł, aby tylko był 
samą duszą i sercem? któren użytku 
bogactw niezna, i którego umyff nie- 
podległy śmieie fię z dumnych tyrana 
wymyfłow, a lituie fię nad niebaczną 
poddanych iego podłością i nędzą, 
którzy wyftępki swoich zabóycow, fku: 
tkiem Bofkiego gniewu nazywać zwykli, 


N o 
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właśnie iakby naypierwszy cnoty spra- 
wca, nauczyciel, i sędzia mogł być 
sprośnego zbrodniarza wspolnikiem. 
Kiedy, aby utuczył, czyli raczey 
przepełnił nasycenie swoie nikczemny 
Pallar, albo wyftępny Tygielin, lub 
zręczny Seian, nieszczęsnych niewolat- 
kow dla rozrywki swoiey wrzucał do 
sztucznie rzniętych sadzawek, aby tą 
ogromną paftwą nasycone ryby przy- 
jemnym go tuczyły pokarmem, kiedy 
mu wszytko wolno było, oprocz być 
cnotliwym i czułym; przypadkiem lub ` 
zwykłą ludziom niespokoynością umy- 
ftu zabłąkany Seytha, i w gronie ota- 
czających go pomieszczony, kiedy go 
hardzie wpośrzod złota, i okrzyków pod- 
chlebcow, flug niższych, czyti niewo|l- 
' mikow i przyjacioł, czyli fug wyższych, 
potrącaiącego spofirzegł, uciekł zprze= 
ftrachem z tego okropnego. nędzy lu- 
dzkiey fiedlifka, na niedofiępne swoić 
bagna, i nifkiey walącey fię lepianki 
zagrody, gdzie mu wolno było nazy- 
C4 
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wać fię człowiekiem: tam dymem po- 
ziomey.swcy kleci okopcony, i błotem 
bagna spryfkany, „ Ach! wolę mówił 
„ być w tey.ubogiey i wzgardzoney oy- 
„ CZyznią nieznanym i ofłatnim, niżeli 
» w Rzymie. drugim, “ świetnemi O02- 
dobiony urzędy, iasnemi okryty szkar= 
daty, niewolniku! czy tyranie! bo ia 
między temi dwoma fłowami rożnicy 
nić Midzi ieżeli mnie twoie zabawy, 
twole Zbytki, twoią bezczelną rozpufię 
wychwalasz, CARNS nasycenie zmyfiow 
nazywasz. rozkoszą duszy, niech ci za 
mnie odpowie ow niepodlezły nikomu 
Spartańczyk, który Satrapowi, kiedy 
ten w tłumie fiużalcow i biefiadnikow 
wonią zamorfkich trunkow i potraw 
odurzony, śmiał fię z profiey przyprawy, 
i sosu czarnego Spartanów, rzekł to- 
nem ohydy i wzgardy: ia twole rozko- 
szy znam dobrze, ale ty moich poymo- 
wać nawet nie możesz. 

Gdy uważam w samowładnych kras 
iach hardego despotę otoczonego nie- 
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przeliczona podchlebców zgraią, kiedy 
widzę ten cały blafk niewoli, tę smuthą 
niedoli wspaniałość , nide Zz iedney: 
firony szaleńftwo,' z drugiey zniewagę 
człowieka, równie fię gniewam i na 
dumę bezczelną pierwszego, i na by» 
dleńcą nieczułość, i podłe uleganie 
drugich ; *łecz gdy ‘przeciwnie widzę 
narod caly zgromadzony pod iednym 
szczytem, kiedy oglądam różnych wie= 
kiem, wychowaniem, maiątkieim, oko- 
Reino sani, zamienionych w iedną iż 
tak rzekę familia, kiedy naywiękfi przed 
tokiem nieprzyjaciele, nayodlegleyfi 
od fiebie umyflem i sercem, z obcych 
nawet firon do lona oyczyzny iedney 
przyięci i przypuszczeni, wdzięczne 
sobie nazwifka wspoł- braci, i wspoł- 
ziomkow ufty i sercem nadaig, gdy 
wspólnie dobrą oyczyzny szukaią, i gdy 
w tym imomencie gdy ona ratunku wży” 
wa, pamięć nawet wszelkiey urazy znika 
i przepada, gdy brzmienie flowa tego 
oyczyzna, ieft owym wężem na puszczy 
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miedzianym, na którego wspoinnienie 
rany serca fię zawieraią, tak, że nay- 
mnicysza z onych nie pozofłaie blizna; 
wyznam, iż widok taki ma coś w sobie 
wielkiego, i iakąś czcią niezwykłą u- 
myfi przeymuiącego, dusza moia zby- 
tkiem cnoty i wielkości wspoł-ziomkow 
moich wyniefiona ; wyfłapuje mnie 
święte nietkniętych duchow fiedlifka. 


Takie były zgromadzenia pierwia- 
fikowe wolnych narodow, takie bywały 
Seymy w Polszcze: za przodków, na- 
szych, tyfiące szeregow i pułkow w.gra- 
nice oyczyzny weszły, Król, naypierwszy 
obywatel, urzędnik, i ftróż narodu 
zwołał swych poddanych i rodakow, 
w iednym oka mgnieniu Seym fię zaczął, 
bafło oyczyzna ginie! było wydane, nie- 
przyiacieł odparty zofławał, a żołnierz 
obywatel fkładał miecz zbroczony krwią 
naiczdnikow na ołtarzu oyczyzny zba> 
wioney, zkąd wziętym piórem zaczętę 
dzieło Seymu dokonywał, przezorię 
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fanowił prawa, i dzielnemi gmach 
wolności wspierał filary, Polacy! wiem, 
że iefteście, i fiusznie o wolność na- 
rodową trofkliwi, ale ftuchaycie co wam 
powiem, na dwoch zawiasach wolność 
Polfka ieft wspatta, na Seymach 1-Try= 
bunałach, o to są dwa fkłady, dwa, 
iż tak rzekę Palladya wolności publi- 
czney, póki one trwać będą, upewnić 
was, i zaręczyć mogę, że Śmiało wol- 
nemi nazywać fię możecie, ale nietylka 
świątobliwie całości tych dwóch magt- 
firatur dochowywać wam należy, lecz 
nawet cienia odmiany w tey mierze do: 
ftrzegać potrzeba, mieysce nawet raz 
uftanowione na ich fiedlifko, przeno- 
fić gdzie indziey niedozwalaycie, nie- 
chay to nawet w materyach kardynal- 
nych umieszczone zoftanie, aby Tryv- 
bunały zawsze w Lublinie bywały, i aby 
żadną miarą do Warszawy przeniefione 
być nie mogły; te dwie władze prawo- 
dawcza i wykonywaiąca zbliżone cokol- 
wiek do fiebie, mogłyby fię czasem 
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w iedno przelać i zamienić, w ten cza$ 
bądź Król, bądź zręczny iaki obywatel, 
 ulławicżny świadek działań i czyńności 
tych dwóch magiftratur, na iedne Za- 
wsze patrząc fię osoby, może fię ftać pa- 
nem ich serca i ufności, i iedną prze- 
ciw drugiey władzy uzbraiać, albo przy- 
naymniey nie miłych, lub podeyrza- 
nych cnotą swoią. obywatelów , tym 
przemocy narzędziem ucifkać: 1 prze“ 
Śladować. Nigdy dosyć wychwalić nie 
można baczności i przewidzenia w tey 
imierze.W. Zamoyfkiego, ktory ftano+ 
wiąc Trybunały, chciał ie mieć odda» 
lone gd ftolicy pańftwa i mieszkania 
Krdlow; aby czasem maiąc przed oczy+ 
ma ftan intereffów , i spraw. każdego 
obywatela, nie powtórzył panuiący to; 
co niegdyś ieden minifter Skarbowy 
we Francyi powiedział: ,„ Trzymam 
„ w ręku moich tablicę, na którey teft 
„ zapisana taxa, podług którey możną 
„ każdego Francuza sumnienie zapta- 
„ Cić, $ czyli raczey mam pewną wią: 
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dómość maiątku i długów każdego oby: 
watela; 

Ale o Trybunałach powiem na 
śwólm mieyscu, teraz zaś wracając kę 
do Słowak, na' dwacie dzielę rodzaię, 
na Scymy ordynaryine, 1 Seymy extra- 
Ordynaryine ; oba- te rodzaie wyciągatą 
pewnego wykładu i porządku, aby ob- 
rady publicznę odpowiadały godności 
sprawuiących one-osob;--aby. wyobra= 
żały niepodległy, wspańiały, ale oraz 
rządny i pracowity. narod, aby pomnicy - 
sze i drobnicysże zamiary szczególnych 
osób, wiłęp sobie na zawsze do świą, 
tyni oyczyzny i prawa zawarty widzialy 3. 
aby czas na sporach, 1 miłości własney 
okazywatiiu "nikczemhie nieschodzjł, 
fiowem3;' aby Seysńbył fkutkiem idzie- 
łem wolności: i dobra oyczyzny s do 
czego abym przyftąpii p-i byti dobrze 
żrozumiany , wyższych” cokolwiek z4- 
figgndć muszę rzeczyszid, gdy, Królęza 
radą Senatu, czyli Senatis: Consultum y 
Seymy extra -ördynaryine zwoływać 
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będzie; a na ordynaryine za zdaniem 
teyże rady wydawać uniwersały, z wy= 
rażeniem potrzeb publicznych, które 
na Seymie toztrząsane będą, powiem 
więc cokolwiek o Senacie i Sezatńs Con- 
sulżum , potym wrócę fię do Seymow, 
i to będzie zakończeniem pierwszey 


ROZDZIAŁ III. 
O Senacie: 


A io o dobru óyczyzny radzić 
zabieramy fig, próżno iey szczęścia i 
(pomyślności szukać, albo w obeych 
tządach , albo w własnym rozumie żą4- 
"damy: porzućmy kfiążki i ludzi, za- 
'ezniymy z sobą obcować; szukayimy 
% sercu naszym oyczyzny, tam ią nam 
tmaleść potrzeba, Jeżeli będziemy nas 


Kepablikań/kiegó. 47 


samych úad oyczyzny spokoyność i 
fiawę przekładać, ieżeli aby nasytić du- 
mę i przewagę naszą, poświęcić los, i 
bespieczeńftwo potomkow naszych mo- 
żemy bez wftrętu, flowem, ieżeli wię- 
cey przywiązani iefteśmy do urzędow, 
które pofiadamy; niźli do doftoieńftwa, 
które Rzeczpospolita pofiadać powinna. 
Uprzedzeni miłością własną , próżno 
imię czytać będziecie, odrzućcie od 
fiebie to pismo, bo wam ię podobać 
mie może, dumy niczyłćy głafkać nie 
umiem. I tu obcemi zacznę tłumaczyć 
fię ufiy, powiem co' za Senatem, co 
ha przeciw Senatowi. mówią, niechay 
tozsądny czytelnik zważy: przeciwnych 
sobie zdań wniofki i dowody, może 
sama z fiebie dafię ogłądać prawda, ia 
żadney miłości własney nie mam; tylko 
tę, ź którą każdy dobry Polak rodzi fię, 
którą w grobie 'z sobą fkładać powi- 
nien, to ieft:iż fię nikomu w chęciach 
mych ku oyczyznie w żądzy dobrą po- 
spolitego uprzedzić nie dam, że chcę 
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oyczyznę moią tak wolną i niepodległą 
‘potomkom oddać, iak ią po przodkach 
moich odebrałem, ale' wiem,. zle ro- 
zumowi memu brakuie, abym -zafiużył 
sobie na imie rozumnego; : Czułość 
zatym: obywatela, maige na mieyscu 
światła i upotli uczonego ,. w wieku 
podchlebcow 1'potwarcow; gdzić zby- 
tek przeniofi fig z obyczaiow do'spo- 
sobu myslenia„-i gdzie nicht:śrzędka 
trzymać fię niechce, wolę cudźemi mó- 
wić ftowy, fłowy tych samych, którzy 
Sęym dzifieyszy fkladdią. Oto.mówią 
przeciwnicy Senatu , uzurpacya nie 1eft 
prawem, na sprawiedłiwość niema pre- 
'fkrypeyt, Senatmigäy nie 'był'Stanemm : 
-byłże kiedy: takiirządcpod fieńcem, aby 
prawydawca miządo swóy. beż żadney 
ziniany « dożywotnie ' sprawował ,, i aby 
, Obywatela prawodawcg;! nie.grono iego 
wspoł+ziomkow mianowało, i swóy mu 
los oraz ftraż bespięczeńftwa życia ifor- 
tuny przeciwko przemocy bądź zewnę- 
feżney, bądź kraiowey powięrzałożale ten 

go 


Republikan/kiego; 40 
80 wyznaczał, króreniu zsamey fkłonno: 
ści człów jeka: i natury rządu wolność 
narodowa Aita być nie może, gayi jg- 
żeli dotego złe ieszcze serce iączy, 
podbić one pragni 6: przeciwko któ. 
rego |zamachom prawa fię piszą, rady 
Wojewodzkie, czyli Seymiki zwo $ waia, 
Poffowie wy bierani by ywaią, Seymy fę 
fkiądaią. 


Każdy zrozumie, iż tu 6 Królach 
jeft mowa, iakże? maszli mieć więcey 


ABC i wpływania do rządu. Król 
Polfki , niźli połowa narodu Polikieso? 
tak przecie aż dotąd bywało, licząć 
albowiem wszyftkich Senatorów, ci gdy 
są wszyscy zgromadzeni, do bolowy 
prawie Pofłow doc boža, wiele nawet 
takich Województw, iak są niemal 
wszyftkie w Prowincyi Litewfkiey, gdzie 

ledwo nierówna ieft liczba Sen: 1tOrów, co 
i Pofłow, idzie zatym, że każdy niemal 
Senator z uftawy swoiey; i wastes 
serca człowieka, nie bywał Ręptczentyne 

Część: HE Ð 
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tem Wojewodztwa, ale reprezentantem 
"Tronu, ztąd ziedney ftróny nikczemne 
uleganie dla tego, ktory go wyniofi, i 
w krześle posadził, z drugiey nienawiść 
narodu, czyli fanu Rycerfkiego, 1 
wspolnie Senatu do fianu Rycerfkiego, 
ztąd kłótnie, zawiści, i górszące przy- 
mówki: ieden fię chełpi, że ieft flugą 
swych wspoł - braci, czyli Wojewo- 
dztwa, drugi, że iefł podnożkiem Tronu, 
ten wyrzucał tamtemu dumę i upor, 
tamten temu podłość, i sromotną 
boiaźń, a oyczyzna tyor czasem bćz 
rady i pomocy zofławała; i tak rada 
Królewfka, czyli Senat przez uzurpa- 
cya, do którey niebaczność 1 nie- 
wiadomość zasad rządowych fłanu 
Rycerfkiego, były Senatowi powodem 
w Ran oddzielny i szczególny w nato- 
dzię zamieniony, żywił 1 utrzymywał 
tronu ku narodowi, narodu ku tronowi 
nieufność, bywał murem przedziela- 
jącym oyca od dzieci, wodza od oby- 
watelow rządowi iego podanych, 
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„ Dwie są izby oddzielne w prawo- 
~ dawftwie Angielfkim, wyższa i niższa: 
lecz fian, czyli raczey kondycya Lor- 
dow fkładaiących izbę wyższą, dziedzi- 
cznym prawem z oyca na syta spadaiąc, 
czyni iego osobę w zamiarze prawo- 
dawczym różną od deputowanego Z 
miata, czyli od członka izby. niższey. 
Ale żeby szlachta, czyli że wyraźniey 
powiem: obywatele z ftanu Rycerfkiego, 
formowali fian osobny, nieprzefłaiąc 
być szlachtą, a przeto fianćm Rycer- 
fkim, bo to są iedno-znaczące fiowa, 
ażeby ieden człowiek wę dwóch -fę ra~ 
zem mieścił tanach, deby iedna osoba 
ña Seymuku była szlachcicem, s na 
Seymie Senatorem, ażeby ieden, i tenże 
obywatel był wiecznym prawodawcą, i 
żeby wyrokom  Wojewodzkim < nie- 
podpadał, żeby będągjidkawodawcą, 
z czynow fię swoich nałSEymikach Re- 
lacyinych niesprawiał , to ieft taka w 
fkladzie rządowym zdrożność , | czyli 
taczey chymera, że ią ani umyfi poiąć, 
D 2 
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dni serce przypnścić może, gdy fe nad 
tą iedną wadą rządową kto zechće za” 
ftanowić. Wielbię łafkawą dla wolności 
Polfkiey Opatrzność, „gdyż zrozumieć 
nie mogę, dla czego żader Król Polikt 
iedynowładnym mie zoftał, maige albo- 
wiem po sobie Senat, a przeto pewną 
zawsze liczbę przyiaźnych zamiarowi 
swemu kresek, gdy ieszcze prawo znay+ 
dowania fię na obradach Wojewodzkich 
Senatorom pozwala, zawsze miał w rę- 
ku swoimi przychyłne narzędzia, kto- 
remi serca obywatelow po Prowincyach 
iednaiąc, i dotxonu zbliżając, mogł być 
Zawsze pewnym, że Agenci iego, bo 
tak Senatorow nazwać należy, aby być 
łatwiey zrozumiany, żądaną liczhę Po- 
fłow wziętościa swoią na Seymukach 
utrzymiać pokgafią, którą maige gwoli 
sobie. fkioniikgk, latwoby calą repre- 
zentacyą narodi do swego nagiąć zdo- 
Tali celu; co, że dotąd szczęściem dla 
oyczyzny ufkutecznić żaden panuiący 
nieprzedfięwziął, inqey przyczyny zna” 
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łeść nię można; tylko to chlubne dla 
narodu i Krółow mniemanie, że narod 
nadto ufał cnocie panuiących , aby 
kiedy. powierzonego sobie ftyru na złe 
swoich poddanych użyć miek, panu- 
dący ;widział nadto otwarte ku sobie 
Polaków serca, nadto narodu czułego 
i szlachetnego wodze trzymał, aby nic- 
wdzięcznie świętokradzkie miał podnieść 
ramię na swobody tych, którzy go ber- 
fem zdobiąc,na tymże tronie, na któ- 
ry go szacunkiem swoim, wynieśli, 
obok iego.smiłość i wdzięczność po- 
wszechną pomieścili. 

Wszakże w tym oftatnim zwłaszczą 
wieku, cóż po większey części Senató- 
rowie wygbrażali, ieżeli nie pofługi- 
waczow , lub podchiebcow panuią: 
cych? oni po Prowincyach byli źrzo- 
diem 1ntrygi, namowy, i korrupcyi, 
a częftokroć przemocy obcey poradą, 
tlumaczeniem, i wsparciem; przez ich 
ufła obietnice i proźby, przez ich ręce 
nadgrody i dary, urzędy, ordery, i 
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„Ak dla zepsucia, lub omamienią 

notliwey profłóty wspoł -obywatelow 
Rosie i bez braku spadały: na to zaś 
przychylni Senatowi odpowiadają, iż 
wina osob, nigdy być winą urzędu nie 
może, iż Kai urząd będzie dobr: ym, 
gdy mieć będzie przepisane sobie pé- 
wne obowiązki, wydział, i granice swey 
władzy; iż naprzykład uftanowić, aby 
Senat miał moc sankcyi praw, i żeby 
Z izby Rycerfkiey wszyftkie prawoda- 
-wcze wyroki wyszłe, czyściły fię iż tak 
rzekę, i nabierały swoiey wagi i pełno- 
ści w izbie Senatu, czyliby takie ufta- 
nowięnie dawąiąc, więcey zabawy, i po- 
wagi Sęnatowi, nie przynofiłó mu oraz 
więcey lufłru i świetności, 1 nie czyniło 
go w zamiarze prawodawczym użyte- 
cziiieyszym? że ieżeli bywali narzędziem 
przemocy obcey,. było to fkutkiem po- 
wszechniego obyczaiow zepsucia, że nie 
sami byli pofługaczami tronu, i że mieli 
podpofiugiwaczow , którzy brani byli 
z anu Rycerfkiego, których maiątek 
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znaczny wyfłarczał potrzebom życia, 
którzy przeto niczym podłości swoiey 
usprawiedliwić nie mogli, a którzy 
sami na tę ohydną wydawac fię poflugę, 

mieniąc naywyższą zaletą, oddać swą 
duszę i wszelkie oney fkłonności cu- 
dzemu przekonaniu, i obcey dumie: 
że liczył zawsze w gronie swoim Senat 
obywatelow światłych, miężnych i gor 
liwych, ale że z nierównie mniey- 
Szey Hczby złożony, niźli fign Rycerfki: 

TAN osob spadaią latwiey úa zgroma- 
dzenie całe; że Czarnecki i Chodkie= 
wicz za waszych przodkow, 4 naszemi 
czasy Zamoyfki Kanclerz, Radziwiłł 
Wojewoda Wileńfki, Rzewufki Wo- 
jewoda. Krakowfki fiedzieli w Senacie? 
gdy Seymy 68.:i 75. tylu nam okazały 
naczelników naymożnieyszych czynno- 
ści w ftanie Rycerfkim, że ludzie są tym; 
czym ich chcą mieć prawa, Że uczy- 
nić Senat czynnym, będzie to odiąć 
zawiści i tey potwarzy żółć, że na- 
ftapi kiedyżkolwiek szlachetnicyszy 

pi 
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Senatu wybor, 1 że być Senatorem bgs 
| dzie iedno, ca być wyfiużonym, świa- 
tlym, i>gorliwym = kraiu obywatelem, 
Ja sądzę, że aby poimnożyć, i wzroft 
nadać wladzy narodowey,-odciąć por 
trzeba teimu‘; szczepowi niezdatne, i, 
głuszące wilgotne soki iego gałęzie, i 
aby. żądney, nawet wzmianki o tey żdros 
żności rządowey nie było, znieść wcale 
„należy. imie Senatu, i zamienić go na 
Sezaris Gonsultunt, który z samych tylko 
Bifkupow i Wojewodow złożony być 
ma,  Kasztelani zaś pierwiafikowego 
ufłanowienia swego obowiązki odbywać 
będą, i do fłanu Rycerfkiego powrócą, 
który urząd aby czczym nie był, 1 wiał 
pracy swoiey wymierzone jakieś widoki, 
do obrad Kommiflyinych, i rządu we» 
waętrznego. Wojewodztw należeć bę- 
dą, oczym niżey iaśniey i dokładniey 
powiem. 

Wojewodowie radę.Królow wy0= 
brażaijący ,, mieysce mieć będą przy 
Tronie, po prawey ilewey ręce Króla, 
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krzefia ich nieco w tył tronu uflawione 
być maig, tak aby tą radą swoią oto- 
czońyiB być fię zdawał, że zaś oni świad- 
kami czynów panuiącego, różami prg- 
wa, przewodnikami -zamiarów Króla, 
pomocą i wsparciem, pracy iego, fio- 
"em .oyczyzny.: tarczą, od despotyzmu 
zamaichow z uftanowienia swego. .być 
maiz, ich trudy, ich cnoty, ich oby- 
watelftwo naywiększego uszanowania 
powierzchną wyftawą, i okazaniem nad- 
grodzone być od wspoł + ziomkow po- 
winny; w walnych narodach iedno tylko 
prawo ma władzę, . którcy z nikim nie 
dzieli , osoby zaś firzegące, lub tłumae 
Czące Święte onego wyroki, inney mocy, 
inaego przywileju doświadczać nie pò- 
winny, m?d:ten, które czucie ich cnoty, 
4 awy: w rozrzewnionych wspoł-ziom- 
ków sercach zapala, Człowiek fię rodzi 
z chęcią fozkazywania , «władza więc 
ieft bezcennym dla niego powabem, 
ale że władzą 'przywiążana do osoby, 
nie do zgromadzenia, do urzędnika 
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nie do urzędu, częftokroć ńa zie ue 
żywana bywa; trzeba więc aby móc i 
powaga otaczała magifłratury, uszano- 
wania zaś ł hołdu zewnętrzne znaki, 
otaczały osobę chwalebnie urzędowania 
swego obowiązki pełniącą. 

Piękna i zdobiąca prawodawftwo 
ludu wolnego ief ufiawa Rzeczypospo- 
litey Weneckiey, gdzie Doża pozba- 
wiony zupełnie wszelakiey władzy, któ- 
raby go narodowi nawifthym, lub szko- 
dliwym uczynić mogła, widzi osobę 
swoią otoczoną temi uszanowańia i 
wdzięczności publiczney oznaki, jakich 
wódz kraiu wolnego doznawać po- 
winien, 

Lękać fię Senatora narod nie będzie 
widział przyczyny, gdy ten żadney mo- 
cy zaczepney (iż tego wyrazu użyię ) 
niepofiaddiąc, mocą tylko odporną, 
to iefi: oddalaiącą od tronu intrygę i 
przemoc uzbroionym zoftanie, Alektoż 
fię odważy te trudne i nie miłe odbywać 
powinności? ktoż zechce opiekować fię 
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wolnością publiczną? firzedz formy Sey- 
imów, dotofić i oświecać Króla o po- 
trzebach publicznych , okazywać mu 
moment zwołania aadd wfirzymywać 
iego porywcze do despotyzmu kroki, 
ieśli te gorzkie trudow Senatas Consulta 
zamiary. ofiodzone wdzięcznością pu- 

liczną niezofłang? toż samo imie $e- 
natús Consulta powinno być hafiem dla 
każdego obywatela wdzięczności i usza- 
nowania. Póki wdzięczność i szacunek 
ludu przewodniczył i ogłaszał Rzymowi 
iego urzędnikow, póty każdy obywatel 
chlubił fię być niewolnikiem prawa, 
póty ieden drugiemu nie fłużył, póty 
nie znał asab? gdy uwielbiał urzę- 
dnika, póty ubogi Cyncynnat Dyktator 
więcey był czczony, niźli złotem okryty, 
i tyfiacem niewoliikow otoczony Lu- 
kullus bez urzędu. 

Nie można pojąć iakim sposobem 
dotąd tyle narodow wolnych w swoity 
utrzymuje fię ieszcze całości, gdy tak 
mało znaczenia i powagi maią urzędy; 
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o! iak okropne dla tkliwości  moiey 
uierąz „Trybunały nasze wyfławiły wi- 
doki, gdy wiekiem 4 szanowną depu- 
tata pofiugą zdszczycóny obywatel, nie- 
tylko Że w tłumie nie poftrzeżońy, ale 
częitokroć zatarty i potrącony bywał, 
tą zuchwałą mlodych próżniakow zgraią, 
którym zbiory, lakoma przemocą ich 
przodkow szlachcie wydartć, pódchleb- 
ftwo. eszuftow ,, nieponiżony. leszcze 
od nikogo nalog miłości własney, był 
na mieyscu wieku,' cuoty, rozsądku i 
przymiotów. 

Senatus Consulta ubior, i cała po- 
wierzchnia poftawa fóżnić go od inńych 
wspoł - ziewkow powinna, mniemać 
należy, że iako, ten fiopień potrzebuie 


ciągłego doświadczenia, i niefkążoney 
cnoty, tak go w. młodym wieku ofig- 
gnąć nie można będzie, owszem do 
doftąpienia tego zaszczytu, nieuchronną ` 
kondycyą ma być odbywanie wszyftkich 
Powiatu i rządu kraiowego urzędow, 
iako- to: Sędziego, Podkomorzego , 
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Kasztelana, Deputata, Pofla, Marszałka 
Seymowego , Marszałka  Trybanalu: 
gdyż znaiomość gróntowna prawa, nay- 
pierwszą Seiaras Consulta powinna być 
zaletą, lako ief iedyną urzędowania 
iego cechą. Gdy Szzaińs Consulta wcho* 
dzić na mieysce swoie w czafie obrad 
będzie, Pofłowie w ten czas oraz Mi 
nifteriam z ławek 1 krzeseł swoich po- 
wfłang, na znak uszanowania, którego 
firóż wolności marodowey od zama- 
chow tronu, doświadczać powinien; ań 
każdego czasu bez oznaymienia fig i 
proszenia qudyencyi do Króla wchodzić 
bedzie, on na wszelkich widokach, 
igrzyfkach,zgromadzeniach publicznych, 
przodkować przed inneimi powinien, i 
naypierwsze mieysce otrzyma, 'oh we 
wszelkich prawach i wyrokach publi- 
cznych mieć będzie tytuł iaśnieyszego;, 
iako oznączaiący większe od drugich: 
Oświecenie, ọn lubo w czafie Seyminw 
ié decydować nie może, ani krefki 
śwoiey dawać, na ufięp iednak wycho” 
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dzić nie będzie, i zdanie swoic w spo= 
sobie rady i życzenia dawać może i poż 
winien, przeto ilekroć mówić zechce, 
bez zabrania nawet głosu mówić mo- 
Że, a przerywaiący mu głos Posel; 
natychmiaft od Marszałka Scymowego 
oftrzeżony., „nakazane sóbie milczenie 
mieć będzie. 

Wyżey cokolwiek mówiąc o.Sena- 
cie, dosyć iasno/ przeciwnicy Senatu 
dowiedli, ile swobodom obywatelfkim, 
ile nawet ich cnocie szkodliwe było Se- 
natorów wpływanie do obrad Woje- 
wodzkich : Senator był wiecznym po- 
fiem na seymie, był wiecznie prezy” 
duiącym na seymiku, a przeto niemal 
zawsze przyiacielem iedynowładztwa na 
seymie, flugą iedynowładztwa na sey- 
mikach; z rozamieć dotychczas nie mo- 
głem, dla czego tak szkodliwa dla na- 
rodu zdrożność prawodawftwem uświę- 
ćóna bywała, i dla czego nikt fię nad 
tyim niezaftanowił, że ięden obywatel 
dyłe pofiadał przywileiow,' których, żE 
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ihóżna na złe użyć dość iasno przykła- 
dem swoim dowodził. Zaden przeto 
Senats Consulta na Seymikach, ani na 
żadnych obradach Wojewodzkich znay= 
dować fię nie będzie, do czego wiem, 
że wzdychać nie znaydzie przyczyny, 
gdy po odbytych publicznych pofiu- 
gach, dla spoczynku ftarganym ftom 
w krześle ofiądzie: 

Król w czaje między Seymowym dla 
rady do boku swego co pół roku in- 
nych wyznaczać będzie, którzy ciągle 
w ftolicy, lub gdzie Król znaydować fię 
będzie mieszkać maig, 

Ze zaś negocyowanie i traktaty z 
pofironnemi mocarfiwy „ zupełnie na 
Deputacyg do intereflow zagranicznych, 
bez żadney do kogożkolwiek bądź re- 
ferencyi o procz Sćeymu zdane będą: 
czego konieczna potrzebę spodziewam 
fię dość iasno niżey okazać, gdy o tey 
iftotney części rządowey mówić mnie 
przyidzie„ przeto Senarńs Consultum’ 
śzczególniey tylko utrzymywaniem for= 
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dy rządu ufłanowić fię na zawsze maż 
iącey, i pilnym oney futzeżemiem za- 
trudnione będzie, i przeto natychmiaft 
pa obranin swoim Senatus Consulta kos 
sowną do tęgo obowiązku wykona przy- 
fięgę, on Króla przefirzegać i oświecać 
powinien, wprzypadku żeby ten przez 
niewiadomość ,* albo w nadzieię wzię- 
tości, i przewagi swoiey w naródzie, 
wyrokięm prawa wzgardził, albo też z 
Królem wspolnie przeciwko przemocy 
magifiratury „ lub też osoby iakicy w 
kraiu,. flużył prawa, równości, i oy- 
czyznie za tarczę i podporę, a zuchwas 
łym gwałtom za wędzidło i pogrom: 
on Królowi proiekta, i myśli na przy- 
szły Seym do umieszczenia onych mię- 
dzy propozycyami tronu podawać bę- 
dzie. „Co zaś naytelnieyszym ma być 
icgo zamiarem, ieft moment zwołania 
Seyinu, równie iak ufilne baczenie aby 
Seymy Ordynarying w wyznaczonym 
ćzafie podług prawa zwoływane były, i 
dla tego, żeby w któreykolwiek Z tych 

okoli- 
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okoliczności Król Seymu niechciał, tedy | 
haypierwszy z rząda Senards Consulta 
Uniwersał wydać może z wyrażeniem 
przyczyny , dla którey na tę czyhność 
odważył lę, naywiększą w tym zacho- 
wuiąc oftrożność, aby przez nieroztro= 
pne ofkarżeńie nieuadwerężyć powin: 
nego dla Trond uszanowania, i nieza- 
szczepić między Królem i narodćm nie» 
ufności ziarna.  Jeżeliby zaś tę nay- 
świętszą rządu uftawę ufkutecznić w tą- 
kowym przypadku zaniedbał, z kolei 
fiarszeńftwa drygi Senats Consulta dò- 
pelnić tę iflotną wolności czynność 
powinien, a ieśliby całe Senatis Con- 
śułtum równie w boiażni i podłym de- 
śpotyzmowi uleganiu wyfiępne być fię 
okazało, tedy pierwszy z Miniftrów na- 
todowych na Sćymiki przed Seytnówe 
tniwersał wydać obowiązany będzie, 
Lecz ażeby nie dać mieysca żadne- 
mu zgorszeniu, i uprzedzić mogącą 
ztąd wyniknąć nieufność narodu do 
„Na >» naylepszy i naykrótszy byłby 
ześć IT. E 
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sposób w znowić w tey mierze prawo 
Serwiusza Fułliusza, podług ktorego 
Rzeczpospolita Rzymfka aż do upadka 
swego obrady swoie sprawowała, I na 
których wszyftkie intereffa, publiczne 
odbywały fię; ta (Zex curiata zwana ) 
wyznaczała dzień, w którym koniecznie 
odprawiać fię miały cośmiżie, który dzień 
gdy przyszedł naznaczony prawem, 
przyzwy czaipny lud Rzymfki udawał 
fię na pole imarsowe, nie czekaiąc wä- 
wet obwieszczenia, i tam w czyie, Ceh< 
turie, i tribus uszykowany, cze kat tylko 
ogłoszenia pomyślney lub okropńey 
wieszczby Kapłanów ofiarę Bogom czy- 
niących , dla rozpoczęcia czynności 
swoich. 

Uniwersały przed Seymowe , są 
_ tylko formalnością i wczesnym oficze- 
żenięm , iakie Są potrzeby. Rzeczypo- 
spolitcy , i że 1m lekarfiwo,. i pomoc 
obmyślone być maią;. Że zaś czas pe- 
ryodyczny Seymu prawem być powinien 
wykryślony , wypada zatym, że gdyby 
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ta formalność dopełńioną nie była w 
dniu prawem wyztiaczonym; tak urzę- 
dnicy; aako i szlachta na iwreyscu obrad 
żuaydować fię powinni. Trudro albo- 
wiem poiąć iakamby sposobem wola, 
lub widzi mi fię RABCE, mogła 
prawo czyli wyrok, woli powszechney 
przeważyć, w teń czasby iuż nie była 
wolności, nie było prawa: oddać roze 
tządze niom I zada róla zwoływanie 
Seymow, iefł iedno co cale formę rządu 
Republikanf bepo zniszczyć, i Króla iuż 
nie firóżem, ale panem prawa uczynić. 

Fo co fię ściąga do ordynaryinych 
Seymow: ieżeliby zaś podobało fię Rze- 
czypospolitey miewać Seymy do zwo- 
łania gotowe, tak żeby na mieyscu 
bxtradrdynatyinych ziazdow, bez po- 
przedzaiących nawet Seymikow, za uni- 
wersałem Króla i rady Senatu Woje- 
wodztwom przefłanym , obwięszczeni 
Pofłowie od naypierwszego urzędnika 
Powiatowego, fławali w mieyscu obrad 
Seymowych dla dania rychłey pomocy. 
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i rady narodowi, w takowym przypadku, 
tak iaśnie i wyraźnie te nadzwycząyne 
okoliczności zwołania Seymow extra- 
ordynaryinych wyrazić i wytknąć należy 
prawem, aby władza rządu Republikan- 
fkiego, uszczerbioną i ściśnioną pry« 
watnemi widokami panującego nie była. 
Nic nie masz nad wolnością publiczną 
bardziey ciężącego , nie dla niey nie- 
bespiecznieyszego, iak gdy narod ieft 
ciągle w iednym mieyscu zgromadzony; 
nie trzebaby fię tak prędkiey zguby 
Rzeczypospolitey obawiać, gdyby ze»: 
psute obyczaie dzifieyszego czasu ludzi, 
dozwalały obywatelom -zwyczaiem das 
wnych Rzeczypospolitych całemu na= 
rodowi, nie zaś samym: tylko Repte-| 
zentantom na obradach publicznych) 
znaydować fię, ale że nieszczęściem dla 
cnoty, ile ief ludzi fkładdiących narod) 
tyle szczególnyc 


2 


h celów i widoków liz| 
czyć można, że wszyftko ftało fię naie- 
mnym, wszyftko przedaynym, że óby 

watel zaimiaft żeby sam osobą swoją 
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miał walczyć za oyczyznę, sam osobą 
swoją iey ffużył, sam o iey dobru ra- 
dził, fkłada Rraż granic fiedlifka swo: 
iego, fkłada powagę prawa, fkłada be- 
spieczeńitwo wolności publi czney i osò» 
biftey, na obce ramię i wymowę, i wol, 

albo, sam być iurgieltnikiepi rów nego 
sobie szlachcica, albo kupić obcą zda- 
tność, pracę, i męztwo, aby sam mogł 
żyć bez pracy i męztwa: że narod Polfqi 
olim milionow ludzi, a do kilkukroć 
fta tyfięcy samey szlachty liczący, flawa 
tylko w pofłaci Ra kalkadziefiąt Repre- 
zentahtów , lękać fię fiusznie należy 
niewoli, fiusznie blifki despotyzm upa- 
trywać trofkliwość obywatela powinna, 
jeżeli Seym będzie nieśmiertelny i wie- 
czno- trwały, to ieft: w iednym miey- 
scu zgromadzony „, dla uftawicznego 
czynności swoiey odbywania, Seym nie- 
śmiertelny wolność i Rzeczpospolitą 
zgubi, Scym do zwołania gotowy, rozwa- 
¿nie urządzony i wylaśniony, uczyni ią 
bespieczną i obronną, 

E 3 


Mo Myśli o Fovmie Rządu 


Lecz gdyby nawet Seym, €zyli radą 
oyczyzny. nie miała peryodycznego 
czasu zwołania , tak żeby Reprezentanci 
bez zgromadzenia lię, i odbywania czyn- 
ności prawodawczych, byli zawsze do 
rady, Pomocy, i obrony gotowi, gdy 
oyczyzna blifkim niebespieczeńftwem 
zagrożona, o wsparcie do nich zawoła, 
jak nayuroczyściey prawo obwarować 
powinno, aby ieden obywatel ciągle ną 
dwóch Seymach po sębić idących po- 
flować nie mogł, ftraszna rzeczadli wol- 
ności widzieć w narodzie czteroletnie- 
go prawodawtę; niech lię woyna zapali 
w ościennych narodach, niech ta woyna 
trwa lat kilkanaście, niech bunt pod- 
dańftwa lub kollizya magifiratur narod 
zakłocą , niechay to wszyftko cztery lata 
czasu zabierze; ieżeli bez żadney od- 
miany, iedniż i ci sami prawodawcy 

obrady publiczne fkładać i sprawować 
będą, gdzież są te dusze fate I cno- 
tliwe, te umyfły nieporusżone, duchem 
wolności wyżey fiebie samych wynie- 
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fione, któreby uftawicznym namowom, 
uftawnym wdziękom grzeczności, . ufła- 
wnym daróm i nadgrodom, które dwór 
będzie umiał zręcznie i podług okoli- 
czności rozdawać, któreby mówię, tym 
raz srogim i groźnym, drugi raz mi- 
lym i przyjemnym zasadzkom i sztur- 
mom oprzeć fię zdołały. Próżno fię 
chełpić chcemy, niechay naylepsza fta- 
nie Konfytucya rządowa, ieżeli iedni 
prawodawcy, umyfły i serca wspoł- 
braci do tego opanuią ftopnia, że na 
kilku Seymach ciągle pofiować będą, 
nieómylng'i pewną zapowiadam prawdę," 
Król nie mówię większości głosów, ale | 
trzech części przeciw czwartey zofłanie 
panem iwiaścicielem. Ktokolwiek iefteś, 
który szatą wolności, i patryotyzmu 
odziany wprowadzasz do kraiu despo- 
tyzm, fiabą i optyczną tylko opinią, 
trwałego niby rządu weyrzeniu obywa- 
telfkiemu ukryty, próżno, mnie tutay za 
wzór wolności rząd Angiellki wyfia- 
wiasz, ia mówię, i mówię śmiało, nie 
E4 
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masz wolności w Anglii, nie masz ni- 
czego, na coby Król nie mogł fię tam 
odważyć, nie masz niczego, czegoby 
Król dopiąć nie mogi, lub czego iuż 
nie dopiął? czemuż przecie cała Europa, 
czemuż każdy niemal Angielczyk mą 
fiebie za wolnego, czemu? 1a ci ząraz 
odpowiadam, Likurg ow bóg i prawo- 
dawca Spartanow, mówi tąk do Late- 
demończykow: „Złoto i bogaćtwo nay- 
„, dzielnieyszym ief ludzi omamieniem, 
„ ieft to ten zręczny i niedościgły czą- 
„,rownik, który ludzi wolnych i cno- 
„ tliwych, w ciemnych i głuchych prze- 
„ mienią niewolnikow,. -z położenią 
kraiu swego, i z chęci wrodzoney czło- 
wiekowi, Angielczyk wpośrzod trofków 
i niebespieczeńfitw , na które ftan go 


wątpliwy kupca wyfławia, szuka złota. 


i choroby, a częftokroć śmierci, z mło- 
dych lat swoich po rozległych kołysząc 
fię morzach, myśli tylko raczey, iak 
ciemnych oszukać Indyanów, iak fiebie 
wzbogacić,- niżeli iąk znać, iak kochać, 
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jak fużyć oycżyznie: powraca do kraiu 
z zuacznemi zbiory, znudzony, i koła» 
fany tylu niebespieczeńftwy, tylu, i tak 
papiomi odmiany losu swego i fortuny, 
myśli raczey, iakby spokoynie mogł ze- 
branych bogactw EA iak swemu 
zbytkowi dogodzić, nie ażeby na nowe 
wyftawiat lẹ trudy , koszty, i niebe- 
spieczeńfiwa, dla obrony, lub zafilenią 
oyczyzny swoiey: u kogo złoto ieft 
wszyftkim, u tego cnota ieft niczems 
jakosz taki człowiek potrafi dać dzie- 
ciom swoim edukacyż , który wszyftkies 
go dopiął miłością zyfku? są prawdą 
w tym narodzie, ani bynayminiey prze» 

zślę, dusze prawdziwie bo- 


wieku _Aryftydesbw: ale gdzie 
ada anie, i krefki izby niższey kupić mo- 
1a i; obiadem, gdzie Lerdowie tyle 
e do spodziewania fię, a więcey 
jeszcze do lękania, gdzie mogą firacić 
za szczególną wolą Królewfką pofiadany 
flopień i urząd, iuż tam nie masz wol- 
E 5 
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ności, nie masz narodu, ale ieft Król, 
iet Minifterium. ' Odwołuie fię w tey 
mierze do Świadectwa, i wiadomości 
tvch wszyfłkich, którzy dobrze rząd 
Angielfki znają, i którzy na obradach 
tego narodu osobiście (ię znaydowali, 
byłaż choć iedsa okoliczność , choć 
ieden spór, gdzieby fivór zamiarów 
swoich nie dopigł, i gdzieby trzech 
części przeciw czwartćy, nie miała zas 
wsze za sobą. 


Ale przefiańmy być Angielczykami, 
zaczniymy być Polakami: błędy przod- 
ków naszych poprawmy, ale nietwórzmy 
Koniłytucyi rządowey, wcale nowey, 
i nieznancy, do którey umyfi Poląka 
z trudnością mogłby przywyknąć, wre- 
Ście, ieżeli mam być niewolnikiem, 
ieżeli rząd iedynowładny - poftanowić 
chcecię, Polacy! spór tylko zachodzi 
o fłowa, rzecz iuż ieft zrobiona. Nie- 
chay w nayokazalszym, 1 naybogatszyin 
mieszkam gmachu, coż mi po icgo 
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powierźchn'ey budowie? coż mi po 
jego bogactwie? ieżeli w nim ieftem 
wsęziony, ieżeli jeftem niewolny? Seym 
do zwołania gotowy, bespieczny będzie 
wolności, jeżeli okoliczności i przy- 
padki, w których ma być zwołany wy- 
szczególnionemi będą, te moim zda- 
niem takowe być maią. l 
Imo. Jeżeli woyna między sąfie- 
dzkiemi mocarftwy zapali lię: wszakże, 
ieżeliby ta woyna dłużey nad lat dwa 
ciągnęła fię, tedy Król wraz z Senatus 
Consultum wydać ma uniwersaly na 
Seym ordynaryiny; na Seymikach ele- 
kcyinych obrani być maią Pofłówie, a 
Seym fary trwać mia póty, póki fię no» 
wy mie zacznie. Rozrządzenia iednakże 
wszelkie do obrony , i porządku od 
Seymu przeszłego wydane, zmnieyszone, 
i nadwetężone być nie mogą, chyba za 
zgodą pięciu części. przeciw szóftey. 
zdo. Jeżęliby bunt poddańftwa, 
lub zamieszanie wewnętrzne krąiu przez 
spór między magiftraturami, lub śpi- 
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knienie fię kilkunafiu familii przeciw 
prawo ù i oyczyznie by fię okazały; nie 
przeto iednak zwołać tení Seym za radą 
Senatu Król może, aż po zgłoszeniu 
fię, i przefłaney proźbie od obywatelow 
W'ojewodztw w proporcyi dwóch części, 
przeciw trzeciey na Seymikach gospo- 
darfkich, lub innych zgromadzonych 
legalnie: proźba takowa czyniona być 
ma publicznie prżez delegowanych ód 
Wojewodztw, lub Wojewodztwa, akta 
wszelkie, 1ako to manifefła, i dowody 
złożone być maig w ręce pierwszego £ 
rzedu Senatfs Consulta, audyencya de- 
legowanym od Fróla dana, powinna 
być publiczna, dla tego, iż Republi- 
kanfkich rządów gruntem, i duszą ieft 
cnota, i iawność czynności; lękać fię 
będą sądu opinii, i wftydzić publiczno- 
Ści obywatele, ieżeliby plonne, i trwo- 
żące narod ważyli fię.rozfiewać wieści. 
Wszakże po zwołanym Seymie, ieżeliby 
fię okazało, -.iż część tylko Wojewo- 
dztwa, lub partya jakowa dla poparcia 
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zamyfłów dworfkich dążących do ukro= 
cenią wolności, lub dla prywatnych ia= 
kich zamiarów swoich, była przyczyną 
trwogi , i niepotrzebnego zawołania 
Seymu, tedy za uznaniem tey przeciw: ` 
oyczyznię zbrodni, na sądy Seymowe 
odefłani po karę być maią. 

3tio; - Jeżeliby głód tak był powsze- 
chny, nie w iedney Prowincyi, ale w ca- 
tym kraiu, iżby iemu zaradzić nie mo- 
Żna, a przez toi nieszczęśliwa ludzkość, 
i fkarb przez niemożność pfacenia po- 
datku cierpiały. 

4to.  Jeżeliby Król umarł, lub 
ciężką i niebespieczną chorobą był zło- 
żony, wtedy rada Senatu z podpisem 
pierwszego z rzędu rady wydać uniwer- 
śał na Seym obowiązaną, 

$to. Jeżeliby Król! szlachcica wię: 
zić kazał bez żadney formy sądowey, i 
prawnego przekonania, uniefiony nie- 
chęcią , i idąc za arbitralnością woli 
śwoiey, albo żeby ordynanse do woy- 
fka Rzeczypospolitey wydawał, lub żeby 
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Kommiffyi , albo inney iakowey Magi. 
firatury rozrządzenia tłumić 1 niszczyć 
ufilował, albo żeby którekolwiek z praw 
Kardynalnych przefąpił, w ten czas rada 
Senatu przełożenia. swoie czynić Kró- 
lowi powinna: gdyż iako Król sam 
radę do boku swego przybiera, iako 
Senats- Consultum sam nominuie , tak 
wnofić należy, iż cokolwiek czynić bę- 
dzie, uczyni zawsze za wiadomością I 
dołożeniem fię rady swoiey, Rada więc 
iego pilnować dobra, i swobod publi- 
cznych powinna, ludzie sedziwi przes 
szedłszy przez wszyftkie ftopnie urzę- 
dowahia Rzeczypospolitey wezwani od 
Króla, aby fię iego pracą i chwalą dzie- 
lili, mogąż. razem zapomnieć, że są 
obywatelami? że oyczyznie wszyftko ca 
maig, a nawet zaszczyt, być pomocni- 
kami i przyiaciołmi Króla, ludu wol- 
nego sg winni? oni więc za każde prze- 
fiępftwo Tronu, narodowi odpowiadać 
maig, oni Króla przefirzegać, wśpierać, 
cieszyć, zachęcać, hamować powinni; 
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oni więc z iego czynności narodowi 
sprawiać fię będą: podobami fię to rô- 
wiie dowcipne, iak szłachetne Angli- 
kow mniemanie, którym w oczach ludu 
Król. zdaie ię być źrodłem czyfłym, i 
nigdy.zarazą żadną nietkniętym, przy- 
legte tylko, i niżey iego cokolwiek piy- 
nące fitumyki iad i truciznę mieszkań- 
cóm okolicznym przynoszą; Król zaa 
wsze nie winny, Minifterium wyfłępne, 
Minifterium fkarane, Minifterium od- 
mienione: tym zręczney polityki prze- 
sądem, ufność zupełna narodu do Króla 
ieft poświęcona, i wieczną. Chciałbym, 
żeby po części przynaymniey w rządzie 
Polfkim Senatds Consultum było tym 
przedziałem, i nieiaką tarczą, o które 
wymierzone od wolności, i swobody 
obywatellkiey na Tron pocifki kruszyć: 
by fię mogły. 

Wszakże, ieżeliby w powyżey rzea 
czonych zdarzeniach przefirogi, ire- 
monftracye rady Królewfkiey były dare- 
mne, dla samego usprawiedliwienia fig 
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śwego, i dla ocalenia oyczyzny od nies 
fawy despotyziu, i kięfki miewoliz 
wydać obowiązany będzie uniwersał na 
Seym, gdzie oltrzegaiąc narod © Czy: 
niących fię na wolność kraiową zama- 
chach, i próżnych w tey mierze ftara- 
hiach swoich, aby one od oyczyzny 
oddalić, zagrzewacć będzie Wojewo- 
dztwa, aby na Seym Reprezentantów 
śwoich wysyłali, dla rychłey pomocy 
i lekarftwa; wszakże iak ten przypadek 
iet tak rzadki, że go między niepo- 
dobnemi kłaść ośmielam fię, tak ten 

unkt w prawie umieszczony zofłanie 
tylko dla Królow, świadećtwem tro(kli- 
wości narodu o swobody obywatelki 
i powagę prawa: będzie ńieiako tym 
murem moralnym, którym otocz 
umyfł władzy pragnący, będzie za 
widział w prawie zamieszczony kres nies 
godney śwóicy «chuci; ieszcze jedno 
fiowo dodam dó tego rozdziału: Senatis 
Consulta utząd koniecznie ma być do- 
żywotni, może wprawdzie po nomino- 
waniu 
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* waniu swoim od fłopnia tego wymówić 
fię, lecz gdy go raz otrzyma, -i przy- 
fięgę wykona, iuż odmienić, ani nawet 
złożyć doftoieńfiwa swego nie będzie 
ma wolno; w Republikanfkim rządzie 
niebespiecźnieysza ieszcze ieft dla wol- 
ności nadzieja obywatela, niż iego bo- 
iażń, lubo senars Consulta wyższego 
nad swóy fłopień nie widzi w oyczyznie 
zaszczytu, gdy mu go iednakże opu- 
ścić wolno będzie, nauczony i ziedna- 
ny od despotyzmu, mogiby z czasem 
fławać ię 1ego,narzędziem wracając fig 
do: fładu, gdzie prawa ftanowić, i pra- 
wa wykonywać może; gdy przeto ode= 
brana mieć będzie sposobność i zrę« 
czność, aby mogł kiedyś zofiać szko- 
dliwym oyczyznie, będzie i z fkłonności 
serca, i z nakazu prawa iedyną twier- 
dzą, iedyną podporą, iedynym orężem 
wolności, a tym ftopniem zafluga oby- / 
watela prawdziwie uwienczoną zóftanie. 
Szacdnek i miłość narodu towarzyszyć 
mu beda’, cnota i miłość własna; razem 
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nasycone zofłaną; nieftaiąc fię nikomu 
szkodliwym, nikomu nienawisnym być 
niczdoła, będzie tym dla narodu, czym 
był w Rzeczypospolitey Rzymfkiey Pa- 
trycyusz dla Klienta, którego broniąc 
fiawy i fortuny, chlubit fię być obroną 
niedoli i ucifku, pogromem niespra- 
wiedliwości i gwałtu. i 


ROZDZ PA LYN, 


O porządku Seymowania. 


>| aa porządek na Seymach, | 
„ Seymikach byłby zapewne rzeczą po- 
trzebną , ale nigdy mówić i powtarzać 
nieprzefłanę, iż nie należy żądać 
, dwóch rzeczy przeciwnych sobie: po- 
rządek ieft dobry, ale wolność ieft 
jeszcze lepsza, i im bardziey swobody 
ściśnione będą przez mnoftwo ob- 
rządkow, tym więcey też formalności 
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„, dogodne będą uzurpacyi i przemoćy, 
„ wszyftkie te, które ufłanowić zechce- 
„ Cie dla przeszkody , 1 tamy tłumu i 
„, Dfesforności w ftanie prawodawezym 
„, okazującey fię, prędzey, czy późniey 
„ Użyte będą przeciw Pofłom, na ich 
„ pognębienie: ieft to nie mała klęfka 
„ dla narodu fłyszeć te długie i rozwle- 
„kte mowy , widzieć czas drogi tak 
„, marnie i niepożytecznie niknący, ale 
„, nierównie nieszczęście i niedola pu- 
„ bliczna pomnożone zofianą, gdy Pó- 
„„sęł maiąc wiele rzeczy. użytecznych 
5 do mówienia, milczeć przymuszońy 
„„ będzie, gdy na Seymie kilku uftom 
„, tylko otwierać. fię prawo pozwoli, i 
„gdy un wszyfłkiego powiedzieć nie 
„ będzie 'wólno, w ten czas to tylko 
„ mówić będą co fię przemocy podo- 
„, bać może, * i 

Nić mogłby Polak na;ziemi fla- 
wnych swych oycow zrodzony i wy- 
chowany., i zmieszaną z mlekiem mą- 
cierzyńfkiim miłość oyczyzny do łona 

FJą 
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swego ciągnącey rzetekiiey, i czulej tę 

„prawdę wyfiawić., 1ak ią Jan Jakob 
'Rouffeau pisząc o, rządzie Polkin wy- 
razil; -te myśl i trófkliwość obywatel- 
fka, dzieje dziłieyszych czasow w Day= 
prawdziwszey: okazały; nam poftaci, 
seymy i prawa'1704, 67. 73. 76. czymże 
fig naywięcey zatrudniały, do czego 
dążyły, uflańowieniem  mniemanego 
porządku w obradach publicznych; ktoż 
temi Seyimami? kto temi prawami wla- 
da? kto ie ftanowii? kto ie wykony- 
wał? przemoc obca, nieprzyiaciel Pol- 
fki, gorzkiego despotyzmu wychową- 
niec i narzędzie, nie wolny Roflyiczyk:; 
iaki był (kutek tego porządku? rozpacz 
narodu, ucifk obywatela. 

Nie wiedział wymowny obywatel 
Genewy, iż gdy tę smutną przyszłość 
przepowiadał: Polakom, w tym samyin 
momencie, gdy to kryślił , pisał dzieię 
nieszczęśliwego narodu Polfkiego, w 
którym wszytkiego; mówić nie wolno 
było, >z myśli nawet, i rozmów poto- 
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cznych sprawiać fię należało: 'dla tego 
to mniemanego porządku dawniey ie- 
Szcze -zwinione było niezwyciężone Po= 
lakow wbyfko , dla niego zniefione były 
Senatis Gonsulta: co mówię? duż nawet 
Seymy wolne, dłagim ciągiem Seymów 
Konfederackich zniefione być zdawały 
fig, dla'tego: porządku na gruzach wol- 
ności /'Rzeczyjpospolitey spowfłała 'Sa- | 
mówładna Rada Nieuflaiaca,- pod oney 
groźńym ukazem. święta praw powaga 
omdłała i znikła; na tey'to radzie, i 
dla utrzymania tegoż porządku, wo- 
dano osąd iskarę na cńotłiwegó>Mini= 
fira, za to iż ten odważył lię za zgwał- 
cong- wolność osobiftą>Senatora i Bi- 
{kupa mężną 'przeflać obtonę. Dla: 
tego porządku nie'wolno;bylo na Seys 
mach mówić, tylko to, na co przemoc. 
wcześnie oftrzeżona dawała swoie Ze- 
zwolenie ,. icco fig iey podabaćahogło. 
Poset; czy.Senator mogł być bespie, 
cznie i bezkarnie: 'podłym,* mogł być 
swoiego krąiu nięprzyiacielęm, bo: fig 
F3 
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nikomu, z czynności śwoich niesprawił, 
bo Seymików Relacyinych imie nawet 
w gruzach oyczyzny zagrzebane być 
zdawało fię, iuż miłość prawdy, nież 
roztropnością , zapał wolności, albo 
wyftępkiem do ukarania, albo sżaleń: 
ftwem do przebaczenia nazywane były; 
ten to porządek. przytłumił ducha na- 
rodowego, ten to porządek zrodził prze- 
śladowanie cnotliwych „a dumę wyfie- 
pnych, niewolaikow, «szpięgow, i iur- 
gieltnikow ptzemocy obcey poświęcił. 
Zatrzymay fię cokolwiek przyjaciela 
dawnych” więzow, i nieporządku Pol: 
fkiego, woła na mnie z uftronia, nowy 
niewoli „diofiey gorzkiego porządku 
nauczyciel: Chceszli „aby nawet to, 
„s'£o koniecznęy "potrzebuie odmiany 
» w swoiey: 'zoftało> '€ałości 4 ślepota 
» tylko; i mieczułość niewolnika lęka 
» fię dotknąć wiekami poświęconych 
„ błędów, ale wolny'szuka szczęścia i 
» fławy oyczyzny, uni-fię umie obawiać 
» Szkodliwych uftaw, dla tego, że nałog 
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„ ich wykonywania, okrył one zafloną 
„uszanowania i Jlubcy podległości, * 
Zatrzyjnay fię także i ty wzaiemdie, 4 
fkwapliwy o chęciach cnotliwych wyrok 
swóy racz zawielić, Chcę ia porządku, 
ale porządku, który wolności znieść nie | 
może, którego przemoc, ani na swoig | 
ftronę przeciągnąć, ani na złe użyć bę- 
dzie inogłu, " Tak iefi zapewne, ani 
tego zdania przed Bogiem i potomnoe 
ścią wiłydzić fię , lub wypierać będę. 
Tak ief, wolę raczey nieporządek:i 
ubóltwo obok wolności, niźli wspaniałą 
niewolę, którey cechą i dusżą ieft po- 
rządek; nie byliż szczęśliwfi przodko- 
wie twoi, gdy w tych bez kształtnych 
wiatrom i niewygodzie oddanych !'mie- 
szkali gmachach? ale gdzie: czuiąc fię 
prawdziwie swobodnemi, wolne od za- 
baw publicznych chwile, fłaraniom poa 
święcali domowym; ; aby na pierwszą 
oyczyzny, odezwę, na czele własną pracą 
i kosztem zebranych rycerzow, Śpie- 
szyć, ku zgwałconym oney granicom, i 
F4 
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ftawać fię na przemian raz tarczą, drugi 
raz orężem oyczyzny, a fiedlifka opu- 
szczałąc dziedziczne, te ffawne Cyncyn- 
nata powtarzali, zagonow oyczyiłych1 
lubey małżonki pożegnanie, niż ty 
w. szezuplym, lecz kształtnym i wygo- 
dnym poimieszczony mieszkaniu, który 
mie 'znaiąc ani przykrości odmiennego 
powietrza; ani trudow i niębespieczeń- 
ftwa do ftanu żołnierza i obywatela 
przywiązanych, -otoczony tylu łagodnie 
Isniącemi fię fraszkami, z których ka- 
żde ku zabawie, rozkoszy, lub wygo- 
dzie twoiey ieft poświęcone, rok cały 
aednym tylko przyiemney rozrywki na- 
zywasz momentem? otoż masz żywy wi- 
zerunek,'1 prawdziwy obraz porządku 
niewoli, inie porządku wolności: «Ro- 
Żnica tylko-ną dwóch fiowach spoczywa, 
on był wolnym; i bił fię za wolność, 
ty cały, wiek twóy spędziwszy w niewoli, 
razem fię wolnym uyrzałeś, i ieszcze 
od więzow odwyknąć nie możesz. Złą- 
czenie fię, i rozdział izby Poselfkicy 
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z Senatorfką ,, doniefienie Królowi 0 
obraniu Marszałka, delegacya od Tronu 
do izby Poselikiey , rozłączenie, bę 
tychże dwóch izb blifko tygodnia czasu 
zabieraią, wszyftkie te czcze formalno- 
sści za zmnieyszeniem Senatu ulianą. 
Jak narod ieft tylko ieden,. tak izba? 
narodowa iedna być powinna, do któ- 
rey ieżeliby fię to Rzeczypospolitey zda- 
wało, możnaby przydać Reprezentan- 
tow niieyfkich, szczególnie tylko dla 
informacyi w materyach „handlowych, 
bez naymnieyszego ucześnićtwa do rzą- 
du, co. aby z tym większym dla. wolno- 
ści bespieczehftwem fiać fię mogło, 1 
„aby czasem Król nie miał zręczności / 
fanem fan uciemiężać, ftan przeciw 
ftanowi uzbraiać, niżey mowić będę, 
i spodziewam fię, iż w tey mierze Zu- 
pclnie swobody narodowe zabespie- 
czone być mogą, do.czego dążyć będę 
uwagami memi: w poniższych rozdzia- 
lach; tym czasem to tylko w tym miey- 
scu przełożę, iż aby ftan miey(ki nad 
F5 
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szlacheckim nie miaf przewagi, i ieden 
na drugi nie powfławai, dwie okoli- 
czńości koniecznie uftanowić i zacho- 
wać iależy: nayprzod, aby nigdy izby 
oddzielney ftan mieyfki nie formował, 
i to w prawach Kardynalnych ftanowi 
szlacheckiemu upewnić i zabespieczyć 
należy; powtóre, aby i z fidhu szla- 
checkiego osoby mogły być wybieranć 
na Reprezentantów mieyfkich, i to w 
Proporcyi dwóch części do trzeciey, 
przez to miafta nie będą bez wsparcia 
i obrony zofławać, -a fłan czyli repre- 
zentanci miaft przewagi nigdy mieć nie 
będą mogli. 

Można prawdziwym nazwać nie- 
szczęściem i fkutkiem fkażonych oby- 
czaiow , iż właśnie iak gdyby dla po- 
gardy prawa, fłaramy fię zupełnie prze- 
konać, iż równości nigdy między ludźmi 
nię było, i być nie mogło, a tym błę- 
dni napełńieni mniemaniem, sądzić i 
wnofić lubiemy, iż wszyftko może czy- 
mić bogaty, wszyftko cierpieć powinien 
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ubogi; zafłanowić fię nawet nad tym 
niechceimy, aby tak ogromney między 
ludźmi i'1ch: majątkami nie było nice 
równości, .. Tak światło, powszechnie 
rozszerzone „. iz tych, prawideł. dobre 
wniofki , szumnym filozofa imieniem, 
zniszczyło: obywatela nazwi(ko, 1 iego 
święte obowiązki, . Nie 1eft krimieysce 
abymotę rzecz w tym momencie roz- 
trząsał , ale przyjdzie ten czas, gdzie 
może łatwiey, niż kto rozumie okążę 
narodowi, iż wiele wieków takich Świat 
liczył, gdzie prawdziwa równość ludzi 
zdobiła i uwienczała, że prawa.dobre, 
i dzielna: a groźna 'onych exckucya, 
mogą onych zinnieyszyć, tak iawną i 
szkodliwą nierówność. Równość nie 
tak. ściągam do maiątku, iako raczey 
do osoby, <i w ten czas prawdziwa rów 
wność panować zacznie, gdy każdy za 
fiebie, niespuszczaiąc fię ani płacąc drù- 
giemu., odbywać: będzie powinności 
Pee i człowieka. 


, 
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Ale w dzificyszym rzeczy fłanie; 
jakże chcieć możem, aby Między oso- 
bami równość zachowana była, gdy iey 
w prawodawfiwie nie widzim; 'prawo- 
dawftwo ieft szkołą obywatela; niechay 
to nie daie przykładu nierówności, 

W rządzie Województw, Xięftwo 
Mazowieckie: liczy 20, Poftów; ani co 
do rozległości kraiu, ani co do iego 
ludności; ani co do znoszenia ciężarów 
publicznych *z' połową nawet równać fię 
może, któregokołwięk z Wojewodztw 
Rufkich, gdy żadne z nich więcey nad 
6. na Séym nie wysyła. Wojewodżtwo 
Nowoógrodzkie w'Xięftwie Litewfkim le: 
zace, rozległością swoią dwa; Wielko- 
Polfkie Wojewodztwa przenofi, a dwóch 
tylkó ma Reprezentantów. © Tę nieró+ 
wność prawodawftwa koniecznie napra- 
wić ńależy :' iakże odpowie mi kto'na 
to, 'czyliż dla powiększenia iednym 
Wojewodztwóm”prerogatyw, donada» 
nia im dobrodzieyftwa, którego:nigdy 
nie pofiadały, potrzeba ógołacać z da- 
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wnych przywilejow Wojewodztwa i Pos 
wiaty, które od wiekow w ciągłym pra- 
wa swego używaniu dotąd zofiawały ... 
Nie... Krzywdzić nikogo. nie należy, 
ale krzywdę wspot-obywatelow, krzy- 
wdę 'oyczyzny , wymiarem sprawiędli- 
wego prawodawftwa zniszczyć. potrzeba. 
Poftów w iednych Wojewodztwaca nie 
trzeba zmnieyszać, trzeba tylko w dru- 
gich powiększyć, aby gorszącego nieró- 
wności przykładu ślad nawet w prawo- 
dawftwie Polfkim nie pozoftał. 

Izba narodowa liczbą fta Reprezen- 
tantow pomnożona,nie ftanie fię przeto 
ani bardziey tlumng, ani mniey gorliwą, 
Tłum zniknie, «gdy porządek: nafłąpi,. 
gorliwość: ię powiększy, gdy. więcey 
osób o: dobru oyczyzny radzić będzie; 
wszakże zmnieyszony, Senat, rozszerzy 
mieysce dla prawodawców. « Gdyby na- 
wet tyfigc osób; «ofim milionow. łudzi 
wolę tiumaczyło;, czyliżby ta Reprezen- 
tacya tak: ogromną zdawała, fię, „aby ją 
podobną w fkutku uczynić, nie: możną 
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było? władza wykonywaiąca w nadto 
wielkiey liczbie osób -pomieszczona, 
może ią uczynić niedołężną, ale wła- 
dza prawodawcza iefi narodem, narodu 
lękać fig nie trzeba, bo-napod wtedy 
tylko być niesprawiedliwym móže, gdy 
iego Reprezentacyą ieden despota, lub 
kilku aryftokratow sobie”przywłaszczą; 
sądziłem być potrzebą te rzecz nawia- 
sem wprowadzić , 'i o niey cokolwiek 
powiedzieć, aby fię iawniey mogła'okat 
zać przychylność ku przemocy, a za- 
niedbanie ofłatnie i piecza wolności na- 
rodowey fkażona w sercu tych obywa. 
teli, którzy na Seymie podziałowym 
zezwolili na to, aby Senatorowie od- 
padłych Prowincyi mieysća swoie w 
świątyni prawodawczey zatrzymali, gdy 
żaden fię nie znalażł taki, któryby ò” 
tenże sam zaszczyt i powagę narodową 
dla izby Poselfkiey był fię upomniał. 
"Tak to dalece nieszczęścia, i klęfki 

publiczne ciemnym rozpaczy okopem 
serce, a w nim zawartą czułość obywa- 
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tela opasywać zwykły ; wszyftkich naro- 
dow i ludzi, nie omylna ieft ta prawda, 
iż obok niedoli kraiowey, idzie zawsze 
pospołu hańba obywatela. o, 

Ale idąc daley wgłąb świątyni pra- 
wodawczey, i kreśląc porządek Seymó- 
wania, muszę od początku Seymu za= 
cząć, i, prowadzić ftopniami czytelnika 
mego do onego ofłatniey chwili. ) 

A nayprzód po zagaieniu, i otwo- 
rzeniu obrad, publicznych, przez pod- 
noszącego fłarą Lafkę, natychmiaft 
przez. Sekretarza farey Lafki, albo. w 
niebytności iego przez któregokolwiek 
z obywatelow:, do odbywania tey pos 
ftagi od przeszło Seytmowego Marszałka 
wyznaczonego, rozdawane będą serya-. 
rze kandydatów, którzy trzema dniami 
przed zaczęciem Seymu do Lafki podali 
fig, i podania swoie złożyli w ręce tegoż 
Marszałka, poczym natychmiaft bez das. 
wahia głosów, elekcya Marszałka Sey- 
mowego sekretnemi krefkami odbywać 
fię będzie, każdy Poseł, którego zko: 
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łegów swoich utnyślił wezwać do ftyru 
obrad publicznych pod kreśli, i ten 
drukowany exemplarz w nmyślńje na to 
zgotowane naczynie wrzuci, 


Skarżym fię i sprawiedliwie; że ro- 
kiem, lub dwoma Marszałek Scymowy 
ieft wyznaczony, że urząd ten, zamiaft 
ażeby wolnego wybóru bywał fkutkiem, 
narzuconym ftanowi Rycerfkiemu zwykł 
zoftawać urzędem; ten sposob elekcyi 
wszyftkim: tym upadlaiącym naród nie- 
przyzwoitościom zagrodzi, Wybor zo- 
ftanie w mocy i woli narodu, nie wu- 
kładach dworu, ktory nie zechce ni- 
kogo wcześnie ogłaszać Marszałkiem, 
gdy [kutek takowcy obietnicy tak będzie 
niepewny 1 wątpliwy , każdy da śwoie 
zezwolenie snadno na przyiaciela na- 
rodu; nie na*niewolnika Tronu, gdy 
prawie pewny będzie, iż iego zdanie 
tavne przed publicznością zofłanie i 
że wolen będzię od zawiści i prześla- 


dowonia, 
Pa 
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Po fkączońych krefkach, Marszałek 
farey Lafki weźwie z nakazu prawą 
Posłów. naypierwszego Wojewodztwa, 
Prowincyi, . z którey Marszałek ma być 
obrany, doizrachowania 1 przeyrzenia 
kresek, a porogłoszeniu większości: o- 
ńych, i wykonaniu zwyczajem: dawnym 
przez nowego: Marszałka: przyfięgi; vza- 
czynać fię ma:elekcya. deputowanych da 
sxaminowania: dykafierów ,. czyli ma- 
giftratur narodowych;exekucyą rządową 
wyobtażaiących. 

Zadziwia mnie nie mało, iż ten 
tak-wążny przywiley od woli Marszałką 
Seymówcgo: dotąd: załężał; dak udział 
takowey 'władży mogł być narodowi 
ftrasznym i niebespieczaym, iakie źrzo* 
dło nieszczęścia publicznego pod tym 
nadaniem ukryte była; dziwno, że go 
wzrok żaden dotąd dofirzedz nie mogł; 
dosyć było magiiłraturom=śźleji niepra: 
wnie urzędowanie: swoie pełniącym, ' 
mieć ku woli swoiey fkłonionego iea 
dnego Marszałka, aby bespiecznie gate 

Cześć II. G 
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dzić prawem inarodem. Gdy albowiem 
Marszałek przychylne tylko osobie swo- 
iey, nie oyczyznie i dobru publiczęe- 
mu : mógł mianować -do' roztrząsania 
prze tępfiw, i i wad magiftratury iakowey 
JaC rzucał tym samym na błędy 

ney 'gri'bą zafłonę, przez którą wzrok 
yab e i fiusziiego gniewu gor- 
liwość, przeyrzeć fię nie mogły, Można 
było śmiało magiftratutom grzeszyć, 
bo obok przewinienia, była pewność; 
albo nie dofirzeżenia, albo przebaczeż 
nia winy; nie mafię przyczyny: tego 
lękać: narod powierzywszy ftyr obrad 
swoich , i swobod: obywatelikich flra- 
żnicę, tak cnotliwym Marszałkom, iak 
ich dzifiay narod doświadcza, i iakie- 
mi ich powszechność uznała, ale cnota 
nadto jeft rzadka, aby: każdemu ufać 
można, z rzędu nie dobrych uftaw, nie 
konieczkie tę tylko za złe liczyć należy; 
która natychimiaft gwdł 1 niesprawiedli- 
wość tworzy, ale nawet tę, którey na 
złe użyć można, i ktora zpoczątku bez 
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Żadnego złego zamiaru i celu napisana, 
po upłynionym wieku, niedolę i rozpacz 
obywatela wznieca, 

Pomnę, i ta myśl nadto zatrwożyła 
umyfi i serce moie, aby mnie zawsze 
przytomną nie była, pomine, iak maiąc 
ten zaszczyt urzędowanie Pofia odby= 
wać, gdym żądał być do examinówa- 
nia zgafiey iuż Rady Nieufłaiącey wy» 
znaczonym, odpowiedział Marszałek o- 
wego Seymu proszącym © tę iego dla 
manie-powolność, ,„, Młody ten człowiek 
„, nadto ieft żywy, i wszędzie lubi wady 
,„ wyszukiwać, nie dla tego ief Radą 
s; Nieufłaiąca ufianowiona, aby ią każdy 
„ naganiał; 1 czyliż dla tego, że błąd 
„ fię iakiś w magifiraturze zńayduie, 
„trzeba go zaraz narodowi donofić, 
„, trzeba drugich martwić, aby fię oka» 
„ zać miłośnikiem oyczyzny i prawdy. ** 
O Boże!:oycow moich! o iak okropne 
wspomnienie, myśl, pamięć, i duszę 
mą całą kruszy i niszczy! o gorzkie 
papomiątenie, iż był taki czaś w oyczys 

G'2 
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źnie móiey, gdzie lepiey było byćzdray- 
cą oyczy ży: misli swobodnym ońcy 
obrońcą , gdzie oycowfkie przeciw 
wolności ramiona, gotową pomoc i 
tarczę, *nie'wiem czyli w wspolnikach 
winy, czy w'podłych «oney obrońcach 
znaydowały., gdzie Matszałek Seymowy 
załćcał: 'Pofiowi podłość, kłamfiwo,: t 
nienawiść wolności, gdzie mu zabra- 
niał być odważnie cnotliwym , i przy 
prawdzie% prawie zbrodni ofkdrżycie- 
łem; wolałbym był w tym momencie 
fkonać, albo przynaymniey wolałbym 
mie znać Watsżawy i Seymu,. niźli tą 
okropną pamiątką widzieć naypogo- 
dnieysze óyczyżny zorze, chmurą prze- 
szłey niefławy posępne. 

Wiedząc i czuiąc, iakie z tey. Sa 
mowładney tominacyi Marszałka” da 
legowanych exaininatorow * mogą na 
meud spływać nieszczęścia, znaydziel 
fię który, coby dla tego na elekcye exa- 
minatórow hie.pozwalał, iżby czasu tak 
drogiego dła obrad publicznych nie 
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trwonić; dakże firata dwudniowa czasu 
możeli iść w porównanie z tym tłumem 
nieszczęść? które niekąrność iniepod- 
ległość narodowych magiftratur może 
na hiego ściągnąć? na coż fkładaią fig 
Seymy? na.coż radzjć o dobru publi- 
/cznym? ieżeli przewaga urzędu iakiego 
w narodzie , wyższa. będzie nad. wolę 
powszechną:, wyższą nad pomyślność i 
porządek oyczyzny. 

Pisząc o magiftraturach, i o zda- 
waney:z onych sprawie narodowi, sama 
przez fię w tym mieysću wyflawia fig u- 
myfłowi uwaga, iż nie rozsądna 1 pra- 
wdziwie; dziecinna rzecz fię byćzdaie, 
aby roztrząsnąć dwuletnie czyny magi» 
firatury iakowey w przeciągu kilkudnio- 
wym. Jefże iaka przyczyna, iefiże iaka 
potrzeba, iefiże iaki przymus, aby re= 
lacye examinatorow na początku Seymu 
czynione były. Nierównie z większym 
pożytkiem , z większą: godnością dla 
narodu byłoby, aby takowe reldcye na 
końcu Styma czynione bywały; narod 
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powinien w tey mierze naśladować 
szczególnych obywateli zwyczay i pras 
wo; gdy ztządu dóbr, lub iakieykol- 
wiek właścizny swoiey któ chce. mieć 
zdaną sobie sprawę, hayprzod oddala 
od wszelkich ufiug, i obowiązżkow pracy 
fuge swoiego, aby wszyscy go Ótacza- 
iący, próżm boiaźni i nadziei, świad- 
czyli za iego niefkażonym fłużby spra- 
wowaniem, lub iawnie zawodzącego za- 
ufanie w nim połóżone przeftępftwa, i 
prywatne korzyści z utratą (karbu pana, 
dowodzili. | 

Natychmiaft po obraniu swoim, 
każda magifiratura poczynać powinna 
urzędowanie swoie, przez cały zaś ciąg 
Seymu roztrząsanie ezynow przesziey 
magiftratyry czynione być ma przez 
examinatorów, . aby wszelkie zarzuty i 
fkargi, wszełkie zdrożności, wszelkie 
prawa, i władzy swey przeftąpienie pil- 
nie-zebrać, roztrząsnąć, zważyć, i po 
przyfiężoną Bogu i narodowi wiarą Sey- 
mowi donieść , który winnych po kary 
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na sądy $eymowe odeszle; ztąd wypada, 
iż prawo iak naymocniey ma obwarować 
oscbom magiftraturę fkładaiącym wol- 
ność rozpisoów , aby każdego chota, lub 
wyfiępek na iaw wyfławiona była, o- 
wszem nakazano być prawem powinno, 
aby każdy zdanie swoie w protokuł u- 
myślnie na to sporządzony zapisał, 
któren to protokuł magifiratur, oraz. 
dyaryusz czynow oney „ po nafłąpionym 
na Seymie kwicie, lub po odefłaniu 
winnych na sądy Seęymowe,. dlawiado- 
mości publiczney drukowane być maią, 
Chciałbym też same prawo nakazu= 
iące zapisywać zdanie każdego członka 
magiftratury w protokuł, chciałbym 
mowię też same prawo przenieść do 
Trybunału, i wszelkiego gatunku sg- 
dów, żądałbym nawet, aby i Seym fkła= 
daiące osoby, od tego wyłączone nie 
były, i aby natychmiaft po uformowa* 
niu propozycyi w umyślnie na to spo- 
rządzoney: kfiędze materya, o ktorą 
rzecz 1dzie na początku każdey karty 
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przez „Marszałka zapisaną była, 1 aby 
każdy Poseł po danym zdaniu swoim 
zapisać go w tey hfiędże był obowią- 
zany; im) bardziey narod oświecać fię 
będzie, tym: więcey każdy lękać fię i 
szanować muli sąd opinii; będzie tako- 
wa kfięga ną końcu Scymu drukowana, 
flużyć za rófuły indagacyi i inkwizycyi, 
podług których na Seymikach irelacyt- 
nych bracia w domach pozofłali, wy- 
roki swcie miarkować będą. 

Z tego co o osobach magiftratury 
fkładaiących powiedziałem, iawnie wy- 
nika, rż przez dwa biennia, żaden w 
iedney magiftraturze zafiadać nie może; 
należy nawet to prawo rozciąghąć da 
wszelkich elekcyinych urzędow , tak 
aby nikt z obywatelow-po dwa razy na- 
łępnie po sobie idące, iednego nie 
mogł pofiadać urzędu, co wyżey mò- 
wigc o Sceymach przelożyłem, 

Po zakończonym obieraniu delego- 
wanych do exeminowania dykafteryow, 
nafiępować: ma elekcya: delegowanych 
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do podpisania Konftynieyi, oraz ele- 
kcye wszelkich rządowych magiftratur, 
które aby nadto wiele czasu nie zabie- 
raty, i iak nayprędzey fkończyć (ię mo- 
giy, można byłoby wsżyfikie razem od- 
byćs'a;to naftępujgcym sposobem. 
Wiele:będzie kandydatow do iakiey 
magiftrótury ; ci osobnym /regefirem 
wyszczególnieni będą, ma początku któ- 
rego spośob do obierania, i kondycye 
aby być: obranymy: wyrażone zofianą; 
wiele 'ieft magiftratut, tyle: będzie se- 
rydrzow kandydatow , które wszytkie. 
razen; wdiedng kfiążkę zebrane; opra» 
wione irozdane Poflom być maiąś zita= 
kowym-regeftrem każdy zikolei sworey 
na mieysce do tego przeznaczone uda 
fię, gdzie za iednysm'tazem do wszy» 
fikich. magifiratuw kandydatow. podkcy- 
Śl; 'zyfka<fię tym sposobem na czafie, 
a każdy +Poseł+mniey + będzie miał nie- 
ispokoyności.,' .którey, od' kandydatów 
obieratącysdoświadczać zwykli, i więcey 
wolnego czasu odo “zamyślenia fię nad 
G 5 
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proiektamidążącemi do uszczęśliwienia 
oyczyzny, gdy za iednym razem wszel- 
kie elekcye załatwi. 

Po fkończoney elekcyi magifiratur, 
Król albo sam z Tronu swego, albo 
też Kanclerzowi zaleci, aby propozycyc 
od Tronu Seymowi podane przeczytał, 
i uwiadomił o potrzebach: Rzeczypo- 
spolitey, i 1aki.ma być zamiar tera- 
źnieyszego seymowania. Po ufkute- 
cznieniu tego czytane będą przez Sekre- 
tarza Wielkiego. Koronnego Padła Con- 
venta, z wolnym do nich każdemu Po- 
fiowi przymowieniem fię, tak iak da- 
wne Prawa i Konftytucye opiewaią ; któ- 
ry zwyczay iak nayświątobliwiey zacho- 
wany być ma. 

Nie masz pięknieyszey w prawoda- 
wftwie Polfkim uftawy; nad tę, która 
święte Króla z narodem przypomina mu 
szluby i obowiązki, szanownym przy» 
fięgi zaręczone świadećtwem; można 
bespiecznie powiedzieć , iż to prawo 
naydzielnieyszą ief «wolności twierdzą; 
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możeli albowiem znaleść fię Król iaki, 
któryby zyfk doczesny z przemocy; i 
nieprawey władzy użytek, przekładał 
nad miłość 1 wdzięczność całego ludu, 
któryby miał serce dość zimne, twarde, 
i okrutne, aby mogł we łzach i roz= 
paczy narodu swego smakować, gdyby 
nawet takie dusze srogie i wyrodne nio- 
gly fię. kiedy na Tronie, Polfkim mies 
ścić, czyliż wtym momencie kiedy przy: 
rzeczenia iego ośmiu milionom ludzi 
uczynione w'obecności Boga, ftróża, 
obrońey, i opiekuna uciemiężonych, 
są mu czytane i przypomnione, kiedy 
odgłos ich przechodzi: do duszy win- 
nego, czyliż mówię w tym momencie 
rumieniec wftydu, i bladość boiaźni, 
które na licach iego walczyć koleyno 
muszą, nie są dla narodu przefirogą, 
i znakiem ftrasznym przyszłey iego nie- 
doli, czyliż na niego nie wołaią ,.„, Wi- 
„ dzisz na twarzy mojey niewoli twoiey 
„ zapowiedziany wyrok, myśl wcześnie 
„ © sobie, abyś łakomey chuci pang- 
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„wania nie ftat fię pokarmem i tu- 
S pemi, 

Tak ieft Polacy? nie znoście tego 
zwyczaju; om zdobi prawodawftwo wa- 
s28; ön ieft hamulcem wyrodnych pa- 
auigcego: chuci, ' on iefł cnoty iego 
szlachetnym wieńcem, *bó:za nim idzie 
powszechny okrzyk wdzięcźności i usza- 
riówania; on nawet myśli 1ego:ieftkarą, 
bo iego odgłos: rodzi wewnętrzny po- 
mrok winnego sumnienia, 

Po przeczytaniu Paktow/Konwentow, 
wolno będzie każdemu podać'proiekt 
do ozdoby lub zafilenia prawodawftwa 
dążący: Gdp prawa Kardynalne ; czyli 
rząd wolny ná nie wzruszonym powsze- 
<hney zgody fuhdamencie zasadzony 
zofłanie, nie trzeba będzie lękać fię 
tłumu proiektow, bo proiekt będąc z 
natury swóiey żądzą:dobra publicznego, 
odmiana żadna szkodliwą narodowi być 
mie mote; gdy ten Konftytucyg mając 
trwałą i nieodmienną, wewnętrzne swo- 
de urządzenia, które koniecznie. z iftoty 
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swoiey ż odmianą czasu ludzi, <i okoli- 
cznościodmientać:fię muszą „uyrzy-być 
częfto. przeksztalcone-proiekta:/ każde+ 
mu Pofiowi wolno..będzie «podawać, 
przy oddaniw którego, :na poparcie mý- 

śli swoich głos'przęz:podaiącego zabra- 
ny być hożes (żeby: zaś tak fkładanieę 
proliektowy iako też onych roztrząsa- 
nie porządnie odbywać fię mogły; ‘pos 
winny być+dwa pierwsze tygodnie: Sćy- 
mu: wyzhaczone; do oddawania psoice 
ktow, -Marszałek wraz z: Deputowanemi 
pilnie każdy przeytzyć.powimen, .a 18- 
Żeliby który: bo w czem,kolwiek naru 
szał prawa Katdypalne, albo Królowi 
więcey,oniżelb mu dotad prawa-pozwaę 
laig, «włądzy nadawał, albo iakik olwięk 
prywatny zamiar i użytekaakieykolwiek 
bądźw kraiu osoby tłumaczył, .powi- 
nien „być: za przełożeniem przez. Mar- 
szałka. Pofłówi uczyniońym;: nazad co- 
fnionym.s; a1eżeliby: „Poseł uporczywie 
przy swoim pręiekcie fiawał, i oczyta- 
nie onego, domagał fig,- Marszałek 
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przed czytaniem wszelkich innych pro» 
iektow, donieść narodowi obowiązany 
będzie, iż ponieważ proiekt ten ieft 
przeciw nięwzruszonym narodu pra- 
wom fundamentalnym; przeto osądził 
wraz z Deputowanemi do Konftytucyi, 
iż proiek ten przychodzić przed Seym 
nie powinien; na ufilne iednak żądanie 
Pofta, którego myśl i głos iefł nieogra- 
niczenie wolny, czytać go Sekretarzowi 
zaleci. "Gdzież iefł ten bezczelny rządu 
kraiowego nieprzyiaciel , któremuby 
same przeczytanie i szmer nieukonten- 
towania %wspoł -- obywatelow i wspoł- 
prawodawcow nie flużył za karę. Ale 
ograniczać tę wolność, ieft razem ogra- 
niczać swobody narodowe, i w nich 
pomieszczoną sźczęśliwość obywatela; 
wolność ieszcze lepsza ieft od porządku 
Seyfhowania, i rząd każdy przeftaie być 
rządem, fkoro w nim zupełnie wszy- 
ftkiego mówić i pisać każdemu, a tym 
bardziey prawodawcy nie wolno: ieft 
to bunt iedriego ,* lub kilku przeciw 


Republikanfkiego. HI 


woli powszechney wszyftkich. Szlachcic 
Polfki dwa razy ieszcze większe podatki 
płacić będzie, «aby. tylko był. pewnym 
wolności iswóiey, bo chętniey ,, i stia- 
dniey źniefie raczey ubófiwo, niźli-nież 
wolę, ale ofłatnią: kroplą krwi swoiey, 
bez zachwiania fię wytoczyć powinien; 
gdyby mu tylko pewne rodzaie rzeeży; 
i pewną onych liczbę wykryślić chciano, 
w którychby mu tozprawiać swobodnie 
i bespiecznie wolno było: 'Jużciało 
człowieka tym samym więzy nofi, gdy 
dusza iego kryć w sobie. samey wolność 
i czułość swą mufi, boiaźń niewoli, nie 
ieftże gorsza nad nayciemnieysze wię- 
zienia fklepifka. 

Przez te dwie niedzielę, w których 
proiekta przez Pofiow podawane będą, 
zachować Marszałkowi i Deputowanym 
ten porządek w odbieraniu proiektow; 
prawo nakazać powinno, aby -data ka- 
' źdego podania zapisana była, i osobny 

regeftr podania 'proiektow był sporzą- 
dzony. ` Każdy proieke od daty swego 
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podania będzie przez Sekretarza. cy- 
tańy;' i przyięty, lub odrzucony: od 
Seyinu'zofłanie; tym sposobem.po prze= 
czytaniu. onego, Marszałek da głos po- 
daiącdiniu proiekt, który-dowódy:1 przy- 
czyny4 “dla których narodowi miłyny:t 
pożytecznym być: powinien y fiowem 
całą ohego korzyść wyfawi, ‘Po któ 
rym głofie (kończonym, Marszałek trzy- 
krotnie zapyta fig, czyli zachodzi'na 
ten próiekt zgodą „wieżeliby:za każdym: 
6dezwanieny fe Marszałka; *'iednoimy- 
nego nie: było zezwolenia, wtedy nas 
tychmiafeuformowanaizofaniè propo- 
zycya adtutnuim,/ gdźie każdemu wale 
ność, i czas przełożenia swoich myśli 
dane będą, Oraz przyczyny, ‘dla któ- 
rych ow: proiekt zda mu fię być szko- 
dliwy, lub też pożyteczny : po głośnych 
krefkach na żądanie podaiącego sekre- 
tie naftępować powinny; w przeciągu 
zaś między przeczytanym proiektem, i 
przeczytaną própozycyą do turaowąnia; 
iedeń tylko głos*dany,być może, a tó 
poda 
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podaiącemu proiekt, który dla popat- 
cia mocnieyszego dowodow swoich, 
oraz zbicia uczynionych prolektowi za- 
rzutow, drugi raz in turno mówić może, 
nikomu zaś więcey przed turnowaniem 
głosu zabierać wolno nie będzie, aby 
ufławae I mniey potrzebne spory nadto 
wiele drogiego nie zabierały czasu. 

Co lẹ tu mówi o ordynaryinych 
Seymach, /extra- ordynaryinym czyli 
zwołanym. flużyć nie może, ponieważ 
te w niebćspiecznych isrogich na Rzecz- 
pospolitę ucifkach , albo przynaymniey 
w czafie blifkiego na kray nieszczęścia 
zwoływane będą, ponieważ nadto prętki 
i mniey rozważny wyrok, może za sobą 
zgubę całey oyczyzny pociągnąć: że 
prawa na nich fłanowionće , doczesne 
obeymuią potrzeby, że naymnieysza 
onych omyłka, pollawić może narod 
nad brzegiem przepaści, trzeba fię 
przeto wspolnie oświecać, wspolnie 
przekonywać, gdyż różnych zdań spór 
i walka, iako przewodniki prawdy tak 

Część II. H 
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są oyczyznie potrzebne; że procz tego 
czas ich trwania zamierzony być nie 
może, bo nie Seym potrzebami kra- 
jowemi, ale potrzeby krajowe Seymem 
władać będą, że przeto lękać fię nie 
należy wycięczenia czasu, i że nakoniec 
iaka, Seymii/ extra - ordynaryinego na- 
tura ieft wcale inna od ordynaryinego, 
tak i sposob deliberacyi onego różny 
być powinien: przeto mówić każdemu 
tyle razy, ilekroć go uczucie obywa- 
tellkie do mówienia zniewóli, ma być 
pozwolono, aby zbytnia czynności pręt- 
kość, zbyt gwałtowne lekarftwa choro- 
bie rządowey dawane, miały fluszną 
i konieczną tego przyczynę, w niepod- 
legtym i oświecohym przekonaniu ka- 
żdego Pofia, ażeby czasem prawem 
Xciśniorie ufta, wtedy nawet otworzyć 
fię nie mogły, gdy tymże gwałtownym 
lekarftwem wolność uyrzy fię być za- 
trutg, to ieft: gdy Seymy ordynaryine 
znikną, i ciągle w extra- ordynaryine 
zamieniać fię poczną, a mieysce prawa 
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i Rzeczypospolitey,. porządek niewoli, 
czyli gwalt. despotyzmu zaftąpi. 

Ucząc fię sztuki rządzenia ludźmi, 
jak smutna dla ;prawodawcow wypada 
uwaga, iż nic nie może być w prawo- : 
dawftwie oboiętnego, i że naymnieyszą 
częftokroć wada rządowa, lub zwyczay 
prawem nie zniefiony, albo nie uprze- 
dzony, naywiększych.błędaw i nieszczę- 
ścia zwykł bywać przyczyną; wyniofły 
umyfł prawodawcy , niechce częftokroć 
zniżyć fię do drobnych zamiarow, od- 
wleka oczyścić narod z szkodliwych 
zwyczaiow, i pomnieyszych zdrożności, 
mniemaigc, iż ten pył letki bynaymniey 
mocy sprężyn rządowych nadwerężyć 
niezdoła. O tak go'w tey mierze okru- 
tnie miłość własna zaślepia i zawo-' 
dzi?... Wdzięcznością i czcią żafłużoną 
dla Decemwirów, uniefiony lud Rzym- 
fki, nie sądził, iżby uczyniona przez 
jednego z Rzymian propozycya, aby 
zupełnie dawnych Decemwirow od cles 
kcyi.na rok drugi oddalić, i wszyfikich 
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nowych poftanowić, nie sądził mówię, 
iżby to w czem kolwiek wolności icgo 
dogodnym być mogło, odrzucił to roz- 
sądne mniemanie, potwierdził na rok 
drugi wyftępuego A ppiusza, lecz śmierć 
czyftey Wirginii, w oczach całego Rzy- 
mitzdziałana, aż nadto go œ tey prze- 
konała prawdzie, Że naymnieysze cele, 
przenikły wzrok prawodawcy obiąć'po- 
winien, | l | 
Ileż to u nas zwyczaiow nie godnych 
wolnośći, nie godnych imienia Pol- 
fkiego, nie godnych prawodawitwa rzą- 
dnego do tychczasfię utrzymuie. Swięte 
jeft u nas prawo, aby żaden proiekt bez 
deliberacyi nie przechodził; wieleż, to 
przecież proiektow za naypierwszym 
onych podaniem bez deliberacyi żadney 
w prawo zamienionych zofłało; .„ Ale 
Seym ieft narodem mówiemy; Seym 
ief samowładnym panem, Seym pra- 
„wo pisać, i prawa wywracać może; 
na wzor złego pisarza, który nic cią- 
gle pisać nie utmiejąc, napisane myśli 
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„znowu maže; aby na wymazanych 
„ fiowach, güne układał: i pisał. PaO 
iak taki myślenia sposób oftatniey zgu- 
by narodu ftać fię może przyczyną! 
tak mówić, nie iefiże to iedno co mnie- 
mać, iż despotyzm ief niesprawiedli- 
wy i okropny, gdy tylko w iedney ieft 
zawarty osobie, lecz despotyzm trzech- 
set osób jet fłodki, iett prawny, ief 
„naródowi pożyteczny; cóż a:bowiem 
ieft despotyzm, ieśli nie moc wyższa 
nad prawa-i wszelkie uftawy? ale ieftże 
iaki rząd pod ffońcem , “któryby nie 
miał pewnych praw koda? iefiże iaki 
urząd, iakie zgromadzenie ludzi, dla 
któregoby prawa czczym były wyrazem? 
chcę wierzyć, że może być takie miey- 
sce na ziemi, gdzie ta niedola okropna 
panuie, ale iuż tam nie masz. rządu, 
nie masz zgromadzenia ludzi, taim roz- 
bóy fiuży za wolność, gwałt fkryty i 
zręczny za cnotę, gwałt iawny za prawo, 

Z rzędu tych pomnieysźzych zdro- 
żności, które tak sg szkodliwe kraio-« 
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wey wolności, ieft zwyczay Pofłow, iż 
po napisanym prawie, z mieyśc swoich 
na śrzodek izby wychodzą, w ten czas 
to zręczna ptzemoc przez dobrane u- 
kładom swoim narzędzia, iednych.na- 
dzieją wątpliwą wysokiey pomocy, 
drugich przyrzeczeniem niewątpliwym 
ofiagnienia żądanego dofioicńfiwa, tych 
grożbą przegrania wiszącey w Trybu- 
nale, lub inney iakowey magifiraturze 
sprawy, tamtych łechcącą ich dumę 
przepafką ku sobie zwabia i zniewala, 
w tym to tłumie rozbiegnieni po wszy- 
fikich kątach izby prawodawczey pofiu- 
szni przemocy myśliwce , zarzucaią ze 
wszech fron fieci na sumnienia pro- 
fych, i enotliwych, Polakow, woten 
czas fię ufkutecznia te tak częfto na na- 
szych obradach doświadczane przyfio- 
wie: fu turbido piscari. 

Mieysce na którym fię Poseł sadowi, 
iako iego powinności fiedlifko, ma być 
dla niego naymilszą własnością, i nay-* 
chlubn.eyszym fkarbem, którego bęz 
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hańby na ieden monent opuścić nie 
może, 1ako żołnierzowi bez ofatniey 
nieflawy 1 wzgardy całego woyfka, nie 
można odfłąpić mieysca swoiey. ftraży 
i boiu. Cokolwiek w tey mierze prawo- 
dawftwo poftanowi, nigdy nie zdoła 
być nadto surowe, bo świadkiem na- 
ocznym nie raz być mi fię zdarzyło, ile 
ta drobna okoliczność w pływała na ser- 
ca 1 niniemania Pofiow, ile ich oby- 
czaie tą lekką na pozor nieprzyzwoito- 
ścią fkażone, i otrute bywaiy, Chciał- - 
bym, aby gdy tylko Poseł z mieyscą 
swego na Śrzodek izby wyruszy, iżby 
ipso faclo omni careat aćliośtate i Poflem 
być przefławał. Widok tey niesforńo- 
ści obrad, tego tłumu i zmieszania o- 
sób i głosow, ten.widok publicznego 
zgorszenia narodu, narodowi wyfławio- 
ny był, zapewne pobudką zazdrośnym 
wolności Polfkiey cudzoziemcom , iż 
widząc takowy. Seymu nieporządek, 
w pismach swych złości, kłamfiw 1 Aie- 
„ sprawiedliwości oddahych, spotwarzyć 
4 
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w oczach całey Europy narod nasz szla» 
chetny ufiłowali. Nieksztaltną prawo- 
dawftwa widząc oni powłokę, niedal 
sobie dość pracy, aby ifłotę i gront 
onego tak czylty, wspaniały, i wolnych 
łudzi ze wszech miar godny, obaczyć i 
uczuć mogli, rzucili Wzrok na chra- 
powatą i grubą rozżłożyflego i poważne- 
go dębu korę, i na obnażone krętych 
i niezgrabnych onego korzeni, gdzie 
niegdzie z ziemi wydzieraiące fię ulom- 
ki, a część iego tylko spofirzegłszy, 
wzgardzili nieflusznie cieniem, wzro= 
ftem i fila grożącego piorunom drzewa, 

Dla większego ieszcze między Po- 
flami porządku, żądałbym, aby dla ka- 
żdego Wojewodztwa szczególna, i od- 
dzielna od drugich była ława, gdzieby 
Poftowie podług pierwszeńftwa w lau- 
dach umieszczonego rzędem fiedzieli, 
i aby każda z tych ławek miała weyście, 
i zamknięcie swoie, tudzież aby w miey- 
scach, 1 przedziałach między ławkami 
Wojewodztw; były sposobem aimfitea- 
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tru sporządzone mieysca dla arbitrow, 
którym na zawsze wolność znaydowa- 
nia fię na Seymach, dako świadkom i 
sędziom naturalnym. swych Repre- 
zentantów , prawo zapewnić powinno. 
Tym porządnym umieszczeniem Woje- 
wodztw, łatwą Marszałkowi będzie u- 
przedzić spór o głosy, powaga powinna 
dla izby prawodawczey; zachowaną ż6- 
flanie, czas który codziennie: tracony 
bywa na w prowadzeniu porządku, i 
uspokolieniu uftawicznego szmeru ró- 
żnych głosów, obrócony zoftanie na do- 
pełnienie obowiązkow swoich i rozka- 
26w Wojewodztw, oraz uszczęśliwienie 
oyczyzny i obywatelow. 

Ale że równie dla dobra całego 
kraiu, iako też dla ufkutecznienia woli, 
i dogodzenia potrzebom szczególnym 
Wojewodztwa każdego , wybierani są 
Poffowie, że od czasu, w którym mnie 
wiek móy., i rozkaz. wspoł- obywatelów 
moich-do ufług publicznych powołał, 
nie pamiętam, aby fię Pofiowie do 
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Inftrukcyi swoich odwoływali, aby fta- 
rali ię w prawo zamienić żądania wspoł- 
braci swoich, co nie tyle eszcze z winy 
_Pofłów, iako z winy złych praw Seyimo- 
wych; 1 zbyt czczemi obrządkami wy- 
cięczonego czasu pochodziło. 

Ażeby przeto obrady publiczne nie- 
tylko ogólnie do całego: kraiu dobra 
dążące obeymowały widoki, ale nawet 
szczególne Wojewodztw życzenia do- 
;pełniały, aby równie od narodu, iak 
od każdego obywatela oddalały, lub 
uprzedzały nieszczęście i rozpacz, aby 
tey miefiawy Poseł na sobie nie nofił, 
iż gorliwie za dobrem publicznym ob- 
ftaiąc, zapomniał zupełnie o rozkazach 
d zleceniach swego Wojewodztwa, 1 
zapomniał, że naypierwsza cnota iefł 
więrrńe obowiązku swego dopełnienie, 
gdyż w ten czas nie potrzebni będą bo- 
hatyrowie, gdy każdy będzie obywate- 
łem; w ifłocie- samey, albowiem, kto 
zapomniał o sąfiadach i przyjaciołach 
swoich, możeli ten pamiętać o oyczy- 
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znie? nayprzyzwoiciey, i dla kraiu nay- 
pożyteczniey byłoby, aby każdy Poseł 
zawierał trudy swoie w pilnym dopet- 
nieniu Infirukcyi Wojewodztwa Swego, 
j aby nic nad przepis oney nie czynił; 
tym sposobem nie będzie rządu nowe- 
go, za ufławą którego, przewrócenie 
praw dawnych idzie, ale rząd będzie 
uffanawiony trwały i nieodmienny. 
Miłość oyczyzńy ifiawy, może za- 
pewne wielkie i pełne pomyślności, i 
chwały kraiowey doftrzedz i wyłożyć 
cele, może podać śrzodki nie omyłne 
do dopełnienia onych, lub do ftosunku 
z dolą i prawodawftwem narodowym, 
ale niedowierzaymy sobie zbytecznie, 
nayszlachetnicyszy cnoty zapał, ileż 
razy omatnienie szczęścia i fiawy wziął 
za rzetelną onych iftotę, ileż razy zby- 
tnie uniefienie figę wdzięcznością dla 
cnot panuiącego, może iego rozsze- 
rzyć, a Ścieśnić narodową władzę, ileż 
razy choć nayfłusznieysza zbrodni nie» 
mawiść karząc zdraycę oyczyzny, uka- 
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rać może całą oyczyznę, daiąc przykład 
bezprawia, i pogardy prawa, które ró- 
wnie cnotliwego iako i wyftępnego, poki 
on zupełnie przekonany o swóy wyfłę- 
pek nie będzie,. pod ftrażą i opieką 
swqią trzyma; taka ieft aibowiem fla- 
bość człowieka, iż nayzacnieysze iego 
uczucia, i naydzielnieyszy cnoty powab 
omylić iego serce, mogą; podaiąc w 
naypierwszym o znieważoną Oyczyzny 
powagę zapędzie, sposoby i Śścieszkę, 
która maiąc go do świątyni cnoty za- 
prowadzić, fiawia go u kresu zgryzoty 
wiasney, i Raie mu fię tym sroższą, 
im ofirzeysza nad prawa surowość do- 
tyka śladem swoim w klięgach prawó- 
dawczych wyrytym naydalszego pókole- 
nia, spokóyność i szczęście; niech Pò- 
seł żadnych proiektow nie podaie nad 
te, które w Ihftrukcyi mieć sobie bę- 
dzie zalecone. Gdy wszylłkie Woje- 
wodztwa szczęśliwe i rządne będą, mo- 
żeli narod być nieszczęśliwym? i nie- 
rządnyim? dla tego ten wyraz zwykle 
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w Inftrukcyi wyrażony certera adivitati\ 
Pofłów zoftawuie fię, chciałbym -mieć 
na zawsze prawem zniefiony, ta adivit- 
tas Pofiów, rozciągnełA fię na Seymie 
17:75. roku, do podpisania niewoli czte+ 
rech milionow: Polakow, do .rozszar- 
pania oyczyzny, do ofłabienia ducha 
religii, cnoty 1 wolności, do żłupienia 
świątnic Bogu poświęconych, do wpro- 
wadzenia edukacyi nowey, która nie 
tak z przepisow swoich, iako raczey 
z wyboru nauczycielow ftała fię przepa< 
ścią dobrych obyczaiów, szkołą podło- 
ści i niewoli, pośmiewiskiem zwycza- 
iow dawnych, i;szahowney przodków 
naszych nieśmiertelnych profłoty. Gdy 
prócz tego wolno będzie każdemu oby- 
watelowi myśli, i życzenia swóie da 
dobra oyczyzny ftosowne w sposobie 
pisma, lub proiektu dla wiadomości i 
światla wspoł - obywatelow w. Aktach 
oblatować, w ten czas Wojewodztwa 
uznawszy onych dobroć i pożytek, Re- 
prezentantoin swoim zapewne w inftru- 
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keyi umieszczą, a tym sposobem [+ 
ftrukcye Poflow mogą i szczególne Wo- 
jewodztwa, i ogólne kraia obeymować 
pożytki i dobro. 

Czas trwania Seymu ordyhiaryinego 
dłuższy być nie powinien nad dziefięć 
Vniedziel, z których dwa pierwsze tygo- 
dnie oddane być maią obraniu Marsżał- 
ka, i elekcyom różnych dykafteryow, 
dwa ofłatnie relacyom examinatorow 
do dykafteryow i kwitu, lub kary tymże 
magiftrąturom, Sześć zaś środkuiących 
tygodni poświęcofie być maią samemu 
prawodawfiwu.,. 

Mówiąc o Seymąch, nic ieszcze nie 
wyraziłem o rugach, o. których na sa- 
mym początku mówićby mnie należało, 
odłożyłem sprawę tey rzeczy do poniż+ 
szego i ofłacznego Seymu opisu, a to 
aby wyraźniey, iż tak rzekę na iaw 
przedfławić, iaką cierpi krzywdę Wo- 
jewodztwo, iaką znofi zniewagę cnota, 
iaka niesprawiedliwość ucilka Pofła, 
przez niedolłateczny wykład, i rozbior 
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tey materyi, i że więcey zwyczajem, 
niźli dokładnym prawa wyszczególnie= 
- niem dotąd rządzono fig, prawo albo- 
wiem 1768. roku, “które porządek Sey+ 
mowania. wykryślić chciało , w nadto: 
ogólnych ieft zawarte wyrazach; aby; 
wszelkie przypadki. i zdarzenia pewne- 
mi tfumaczyło prawidły, władza prawox, 
dawcza nigdy być'nie może sądówniczgj, 
a lubo przed obraniem Marszałka, Seym 
ieszcze nie ftaie fię prawodawczym, sąs 
dzić iednakże prywatne obywatelaw: 
spory nie może, bó: Poflowie: wyzna=: 
czeni są na prawodawców , nie na sẹ- 
dziow, boby było to przeciw godności; 
Rzeczypospolitey , aby zarzuty maiątko-, 
„wi, lub sprzeczkom osobiftym właści= 
we, pod iey wyroki przychodziły, prawa 
wyraz ogólny, iż gdy któremu z Pofłow 
kondemnata Zarzuconą zoftanie, aćli- 
vitatem utraca , tównie ich nie przy- ` 
zwoity, iako nie sprawiedliwy, nie przy- 
zwoity,. bo Rzeczypospolitey. powaga, 


i władzy prawodawczey zamiary fkażone, 
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i przewrócone zgruntu byłyby, fkoroby 
Seym w naymnieysze rozpoznanie pro- 
cefu wchodzit , niesprawiedliwy, bo 
równie zmyślonym i nieprawnym, iako 
i legalnym procefiem Pofiowi szkodzi, 
i od obrad publicznych oddalić go mo- 
żna, ieżeli zaś Seymowi w rozpoznanie 
proceffu wchodzić nie wolno, ieżeli 
dość tylko arkusz papieru położyć, aby 
cnotę zafłużoną umartwić, i od boku 
oyczyzny odegnać, nie będzież w takim 
razie obywatelftwo od bezczelney zem- 
fty iedhego łotra zależeć. 

Żagrzany, szlachetną o dobro oy- 
czyzny gorliwością, nosząc ią w sercu 
i na uftach moich, śpieszę fię szczupły 
móy maiątek na ołtarzu wolności zło- 
żyć, i czyfłą od wszelkich nieprawych 
zyíkow dłonią wonię hołdu zapalić, 
ale fłaie mi na przeszkodzie w progach 
samych Świątyni niegodny nazwi(ka 
obywatela, a którego na większą moią 
obelgę i zgryzotę ,. wspoł - ziomkiem 
uznawać muszę, fiawa z zyfkanym od 

dwóch 
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dwóchset lat, lub więcey proceflem, 
o którym ani wiek móy, ani chęć da- 
leka od pieni, ani utrzymywani ode- 
mnie rzeczy mych domowych pełno- 
mocnicy wiedzieć, ani posądzać nawet 
mogli, z proceffem nie o dług iakowy, 
któregobym albo iftoty wypierał fię, 
albo uiszczenia fię wzbraniał, ale z.pro- 
ceflem, na którym «z przodkow moich 
zyfkanym z sporu granic, albo z innego 
iakiego nie wiadomego mi źrzodła po- 
chodzącym, fława od nieprzyiacioł mo- 
ich, albo naiemny może przemocy po- 
plecznik, odpycha mnie, w iedney ręce 
oręż swey zemfły i podłości trzymaiąc, 
drugą ku złupieniu maiątku mego, oy- 
czyznie tylko należnego, właśnie iakby 
po stomotną iałmużnę wyciągaiąc; py- 

tam fię zdziwiony, i nad wspoł-ziomka 
mego haniebną chciwością zasmucony, 

zkąd taka do mnie nienawiść, zkąd taka 
nagla obywatelfkiey mey chęci przes 
szkoda, pytam fię, czyli dlug iaki wi- 
nienem? czyli gwałtownie 1 bezkarnie 

Częśc IL I 
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własność czyią odebrałem? dow aduię 
fẹ z żalem, iż ten proces ieft o dobra, 
które nigdy w moim pofiadaniu nie były, 
które dziad móy, lub oyciec utyrał, i 
od lat kilkudziefigt przedał; chcę fię 
usprawiedliwić, ale Seym sądzić nie 
może, ale wyraz prawa ief, aby tylko 
złożyć kondemnatę, choćby ona była 
i nie legalna, choćby podftępnie, choć- 
by zaoczhie zyfkana, nie masz żadnego 
dla rozpaczy mojey śrzodka, albo przy- 
tłumić potrzeba w rozrzewmiotiey duszy 
głós tak dzielnie za oyczyzną mówiący, 
albo zawieść należy, i omylić zaufanie 
wspoł - braci: powrócić trzeba do cie- 
niow domowych, łzy hie użyteczne wy- 
lewać, i głosem fkargi'na niesprawie- 
dliwe prawodawfiwo ściany domowe 
napełniać, albo też położoną podłości 
przeciwnika miego taxę zapłacić, i kupić 
mieysce obrońcy Oyczyzny; drugi ten 
środek przemaga nad pierwszym, O 
ukochana óyczyzno! milość twych swo- 
bod i fawy, wolność bronienia twych. 


+ Republikanfkiego. 1 
praw i przywileiow, żądzę ę pełnienia 
rozkazów swoich wspol- braci > „ chęć 
być użytecznym wspoł-ziomkom, przy- 
iąciołom, i sąliadom, możnaż dość 
` drogą zapłacić?.., Seym fię kończy, ale 
iak smutna szarpie mą czułość uwaga, 
za to żem był cnotliwym, ściga mnie 
iawnie i-pokątnie,. nieprzyiacioł wol- 
ności zawiść; prześladowany i gnębiony, 
z iakim udręczeniem zamyślam kę 
ftrwożony, iż mnie iuż więcey oyczy- 
znie ffużyć. nie można będzie, bo zo- 
ftawionym od przodliow moich szezu- 
płym dofłatkieni, okupić fie mufiałemi 
napaści chytrego, abymchoć raz w ży» 
ciu miał ten dla fiebie zaszczyt, iż u- 
rząd publiczny niefkażenie, i. nielękli- 
wie piaftowałem, i że do grobu droż- 
sze nad nayobfitsze złota i kleynotów 
zbiory, które zofiawić potrzeba, wniosę 
na zimnych ultach błąkającą fię ieszcze 
miłość oyczyzny. 1 wolności, 

Mogiby n ten obraz nierównie Ży 
wszemi zaprawić fatby, tak żeby naiego 
ła 
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widok łzy mych współ -ziomkow przy- 
iemnym biegiem i znagła z zrzenic ru- 
szyły, gdybym podnioff zaftonę, i fiebie 
samego pod nią ukrytego pokazał, ale 
nie day Boże nikomu, aby gdy oyczy- 
znę ratować potrzeba, gdy o niey mó- 

Aić należy, fiebie w ten czas wspomi+ 
nano, aby iednych ku drugim zapalać 
niechęć i wzgardę; ieżeli fię czuję nie- . 
winnym, na coż mi większey nadgrody, 
dary całego świata, i ziednoczonć wszy- 
fikich Królow bogaćtwa i gwałty, czym- 
Że są, ieżeli nie nikczemnym błotem, 
dla tego, któremu można bez próżney 
chwały i boiaźni, iż mu fałsz będzie 
zadany, Śmiało powiedzieć: ,, Byłein 
„, dla prawdy i oyczyzny niesprawiedli- 
„ wie uciemiężony. ,, 

Zaurzucenie kondemnat, i szkodze- 
nie procefiem, mogło być w późniey- 
szych* czasach cnocie przychylne, gdy 
sposób odzyfkania własności swoley był 
nadto długi i wątpliwy, gdy prawo 
nadto było fląbe, a bogacze nadto 
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z zbiorów swoich, i łafki Królow na- 
dęci i przemożni, iż nietylko Że fię dłu- 
Żńikom swoim nie uiszczali, ałe nawet 
gnębić i prześladować ich mogli, kiedy 
ci u nich o swoią własność upominali 
fie; ale dzięki cnotom i rozsądkowi 
moich wspoł-ziomkow,. oraz prawom 
za Panowalia STANISŁAWĄGAUGUSTA 
nafgpionym., iuż ta trudność znikneła, 
proces o.dług nigdy dlużey nad rok 
jeden trwać nie może; sposób więc 
szkodzenia Pofform proceflem, dogo- 
dnym być może prywatnym zemfły wi- 
dokom, i iedynowładztwa układom 
Królow Polfkich, lub ich faworytow, 
lecz zawsze ief krzywdą oyczyzny, i 
zgorszeniem publicznym, wszelki nawet 
pozor delacyi uftawać powinien w rzą- 
dach Republikanfkich, gdzie przyjażń 
wzaiemna obywateli między sobą, ie- 
dyng powinna być rządu zasadą: gdy 
zaś między legalnym, i illegalnym pro- 
proceflem zafłanowić fię, aby go roz- 
trząsnąć, nie' wolno, idzie zatym, że 
, 13 
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ofkarżony; bęz-dowodow i obrony reft 
ukarany, a w him razem oyczyzna, gdyż 
ta traci iednego Reprezentanta: a tym 
czasem spór o rzecz iaką, ieft zawsze 
ieden , zarzucenie albowiem konde- 
miiaty, nie.<kończy sprawy. 

Aby tę niesprawiedliwość oddalić, 
nayprzyzwiciey byłoby: czas między 
Scymikami i Scymem, który teraz ieft 
do sześciu niedziel zamierzony ćokol- 
wiek przedłużyć, tak żeby w ofim nie- 
dziel po Seymikach Seym fię zaczynał, 
w przeciągu których, aby regeftr ob- 
iekcyi w Trybunale był sporządzony, 
a przez ten czas każdy maiący proces 
na którym 2 nowo-obranych Pofłow, 
prawnie fię z nim 'rozprawił w Trybu- 
nale, z tym warunkiem, aby pozew kła. 
dziony był w poffefiyi tegoż Wójewo- 
dztwa, lub Powiatu, z którego iefł Po- 
fiem obrany, Pofiom,zaś z odpadłych 
od Polfki Wojewodztw, w któreykol- 
wiek bądź z ich pofłefyi, lub ich ro- 
dzicow; ieśliby zaś ten sposób zdawał fię 
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albo zbyt trudny do wykonania; albo 
zbyt gwałrówny i kosztowny dla obyiwa* 
telow,. zofławić więc ftopnie i drogę 
prawności, Konftytucyami wymierzoną, 
a ten niesprawiedliwy., pokątny, i ią- 
trzący umyfły, zwyczay zarzucenia kon- 
demnaty znieść zupełnie. , Gdyby prawa 
Polfkie ucifkały i zwlekały sprawiedli- 
wość pożyczaiącemu,, rzekłbym napi- 
ście prawa iasne i dokładne, aby.żaden 
na własności swoiey cnotą i przyjaźnią 
ziomkowi swemu użyczaney nie usychał, 
ale wyrzutcie z prawodawfiwa. to ziarno 
'wieczney niechęci i nieufności między 
wspoł- obywatelami; lecz że ucząc fię 
praw oyćzyfłych , wszędy widziałem 
ftrapiony, iż wszelkie obrony, wszel- 
kie przywileie, wszelka moc ucilku, i 
złego użycia sprawiedliwości ieft na 
fironę wierzycielow, wszelka gorycz, 
wszelka niefłuszność, 1 naybaniebbiey-. 
sze zdzierftwo podziałem bywa dzie- 
dziców "pożyczaiących , i że bardziey 
może, niżeli kto rozumie, i niż w ia- 


t4 
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kimkolwiek innym krain j w Polszcze 
lichwa ieft prawem upoważniona, tak 
dalece, iż przerzucaiąc karty praw na- 
szych z żalem obywatel uważa, że by- 
waią te smutne dla rodzaiu ludzkiego 
zdarzenia, w:których prawodawftwo zba- 
czaiąc ed zajniaru swego, które mu 
kształcić, i oczyszczać obycząie naka- 
zuie „ zepsucie ich Żywi i utrzymuje; 
w takowym więc rzeczy porządku, nie 
upadnie na sprawiedliwości pozywaiący 
o dług sobie należny obywatel, la wszel- 
kie pozory delacyi, i wzaiemney mię> 
dzy wspoł - ziomkami nienawiści, które 
zarzucenie na rugach proceflu sprawo- 
wać ewykły, znikną zupełnie; aby zaś 
sprawiedliwość bardziey ieszcze kwi- 
tneła, i obywatel tym łatwiey własność 
śwoią pozyfkał, można będzie uchylić 
przywiley brania w sprawach suspensy 
ex quosnuntius , i te dobrodzieyftwo 
prawa rózciągnąć tylko w przypadkach 
osobiftości wymagaiących, iako to za- 
przyfiężenia świadkow, lub dania w spra= 
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wie o gwalty z regeftru taktowego przy- 
adas osobiftego świądećtwa, albo 
zaprzyfiężenia kommunikacyi doku- 
mentów Sc. &c; 
Co fię zaś tycze rozdwoienia Śey- 
mikow, te żadną miarą być nie mogą, 
czemu w powyższym rozdziale poło- 
łem tamę, gdy mieysce Seymikowania 
'wyznaczam: ztąd wypada, że w iakim- 
kolwiek innym mieyscu Seymik odpra- 
wiony, tym samym ieft nieprawny, i 
za śpisek tylko przeciw obywatelom i 
prawom powinien być uważany, że 
przeto był tylko zgraią buntownikow, 
którzy ad infłantiam zagaiaiącegoa legal- 
ny Seymik do Trybunału pozwani, z re- 
geftru diredi mandati sądzeni być maig. 
Ale iako te mieysca wilgotne i bło- 
tnifte, póty sę niedoftępne, póty sro- 
giego kd podbitą oyczyzną być nie- 
przeftaią, póty zdrowe swe i ożywne 
krynice, w zapadłych bagna fklepifkach 
nikczemnie tracąc, 'martwym.tylko cie=. 
kiem, i przygłuszonym pomrukiena 
j š b5 
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znak- faby iftoty- swoiey wfkazuią; póki 
dzielne człowieka ramie, pierwszy raz po- 
żyteczne społeczności żelazo wzgłąbsz 
tych hsmiebnych natury wymiotów wpu- 
szczaiąc, obszernym one nie rozdwol 
kanałem, które dzieląc nd pomnieysze 
kóry, nie użyteczne wężow fiedlilka, 
w buyne i kwitnące obraca niwy. : Póty 
Seymy nasze będą szczególnych wido- 
kow i korzyści celem, póty schronie- 
niem pieni, póty obyczaiów fkrytą tru- 
cizną, póty prawa nasze iedne z dru- 
giemi walczyć, iedne drugim sprze- 
ciwiać fię muszą, póki nieodważym fię 
uroczyftym narodu prawem wftępu ną 
zawsze do funkcyi Posel(kiey prawni- 
kom zagrodzić;. z łupow obywatelikich 
zebranym maiątkiem, kupuie sobie na 
Seymikach mieysce, w prawodawczey 
świątyni nadenty Adwokat; w każdym 
proickcie-do prawa, iasnym i wyra- 
źnym, widzi naganę, pofłępkow i oby- 
czajow swoich, poznaie dobrze, iż gdy 
prawa wszyfikie będą profte i otwarte, 


Republikan/kiege. 139 


sztuka iego, która uczy prawney nies 
TER dliwości; tym samyju zniszczoną 
zoiląnie,  Rożumi iego, który aa wzor 
zwierciadła fiłaćzonego , 1edną' rzecz 
i tęż samą, ną tylige drobnych mnoży 
i podziela obiektow, rady iego, zamy- 
fly, 1'haniebna zdz erfiwa swych wspoł- 
ziomkow praca, martwe i nieużyteczne 
będą , łączy i przyklcia, iż tak rzekę do 
praw iasnych, dodatki ciemne i wątpli- 
we, wrzuci iedne tylko ffowo częfto- 
kroć, z którego potym płodny w wy-- 
biegi dowcip korzyflać potrafi: ztąd te 
prawą zawiłe, lub dwoiakiemu tłuma- 
czeniu podległe, tak że w ićdney praw 
„kliędze i obronę dla sprawiedliwości, 
‘i oręż dla pwałtu znaydowano.. Taza- 
wiłość uftaw prawodawczych, naydroż- 
szym ieft prawnika fkarbem, i ulubio- 
nym iego bóftwem, Ona iego wziętość 
i powagę między ludźmi poświęca, bez 
niey byłżeby tak potrzebny, tak szano- 
wany, tak miły swoim wspoł-żiomkom? 
bez niey możnażby tak łatwo własność 
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ezyią odebrać, aby fię z krzywdzącym 
zdobyczą i łzami ukrzywdzonego po- 
dzielić, przyidzie ten:czas, Mnoże nie 
zbyt daleki, że ftan prawników naywię- 
kszą zoftanie. twierdzą”, despotyzmu, 
Czegoż-fię lękać nie trzeba od ludzi, 
potrzebą, rzemiofiem, iednemi prawi- 
dły, i iednym rodzaiem życia z sobą 
złączonych , których chciwość, chęć 
znaczenia, i podłość z nimi złączona, 
zdaie być fię iednym ftanu, i trudow 
zamiarem 1 żywiołem. 

Do. dwudzieftu tyfięcy w Polszcze 
liczyć trzeba obywatelow zaiętych tą, 
nędzną nauką obłudy i szałbierftwa, 
Ol iak gorzka dla prawdy i/oyczyzny 
firata, urzędy nayznakomitsze i naycel- 
nieysze po Wojewodztwach , urzędy 
czynne, które długiego doświadczenia, 
i cnoty fkutkiem być powinny, urzędy 
Deputatow i Sędziów , urzędy, które 
tym więcey chciwości i przemocy sprzy- 
iaią, że są dożywotnie, prawtikom iak- 
by w nadgrodę i dla uwiecznienia wy- 
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biegow od niebacznych wspoł -braci są 
oddane; niechay z Tronu, przeimowi 
tylko gorąca chęć despotyzmu, niechay 
biyśnie mamiącym kruszcem, iefiże 
jaki prawnik „* który (ię iego zwodni- 
czym oprze powabom? iakże? ten który 
przez cały. bieg Żyćia swego uczył lię 
przytłumiać głos; serca, który honór, 
rzetelność, i litość, wrodzone człowięka. 
fiłonności i przymioty, codziennie zy- 
fkowi na ofiarę z chlubą iakowąś od- 
daie, razem, 4 w iednym momencie 
odmieni duszę i nałogi swoię? ten, któ- 
rego Bogiem ieft chciwość, czyliż nie 
mówię zrozumieć) ale pojąć nawet po- 
trafi, co to ieft fiawa? kto żyie tylko 
dla fiebie, u tego! przyszłość ieft ni- 
"czym, ten .iefł nie czuły na los naftępny 
dzieci i wnukow swoich, czyli raczey 
'teimu potomków mieć nie wolno. Cno- 
-tliwy tylko; żądać może, aby go ze krwi 
dego wydana ifiność nafiępnym wyobra- 
` žala i przypońpinała wiekom i ludziom; 
właściwe iego duszy życzenie ieft, aby 
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cnoty panowanie na ziemi mogło być 
wieczne; ale prawnicy nie tak zaitte 
myślą; każdy z nich z pośpiechem przy- 
bieży, aby rozciągniony przed Tronem, 
i'w pyle podłości zagrzebany, wolność 
swoich żiomkow iak towar iaki za wzię- 
tą opłatę despocie żaprzedał, aby za 
naiemną flrawę kaydany w izbie prawo» 
dawczey kował, na uwięzienie własnych 
wspoł-braci, aby mężnych wolności i 
prawa obrońcow, pozwami, mnoftwem 
zmyślonych szpargałow kłócił i prześla- 
dował, aby krewnych i przyiacioł z wa- 
śniał, aby domy przeciw domom uzbra- 
iat, a dwoiąc i różniąc obywatełow, 
wszelkie zawady do opanowania wolno- 
ści narodowey despocie uprzątnąl:: 
czymże innym byli prawnicy za czasow 
Tyberysza 1 Nerona , ',, Se delatores 
„ (mówi Tacyt) genus<kominum publico 
„ exitio repertum, © penis quidem nun- 
„ quam satis cocyciium per premia eluce- 
„ bantnr. BE 
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Delatorowie rownie w Rzymie iak 
i unas byli prawnicy, lub pieniacy, 1 
śladem zapewne owych wiekow pofię- 
puiąc, ten tak miły w społeczności tytuł 
i obowiąże! k prawnicy na febie przyieh, 
7 ktdrego wę wszelkich, pozwach chlu- 
bić fię zwykli, O! niebaczni oycowie, 
iak ię nad dolą waszą lituię, gdy nie 
roztropni! do tey szkoły zdzierftwa, 
obłudy, i oszukania -dzieci wasze po- 
syłacie! nie będzie ( mówisz ) umiał 
maiątku 1 własności swoiey uchować, 
jeżeli na lat kilka do paleftry go nie 
oddam, o iakbym: żądał! aby ta wasza 
boiażń była nie fluszna i fałszywa, o 
nędzny: los .narodn! w którym aby być 
spokoynym, trzeba zofiać pieniakiem, 
w którym upadek maiątku,: ieft fku- 
tkiem czylfłych obycząiow, wsktórym 
bogactwo ieft gorzkim owocem chytro- 
ści i kłamfiwa. (b) 


—— | 


(b) Co fię tu o praweikach mówi, nie może 
fię do wfzyfikich osob tą profeflyą zatrudnionych 
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Przeftańcie raczey czernić swoią ój> 
czyznę, i swoich wspoł-ziomkow; coż 
mam z fiiemi uczynić?... Pytasz fię 
mnie, pytasz-fię z krwią zimną i zdzi- 
wiony, ty oyciec, ty masz wnętrzności, 
i ty fię mnie badasz o lofe twego po- 
tomftwa,.. Cożici mogę. powiedzieć, 
ieśli ci twoie serce nic za niemi nie 
mówi... Alboż ci mogę dać duszę?... 

Jeśli fię czuiesz wyftępnym, chwa- 
lebna ieft twoia trofkliwość, rozsądne 
pytanie, oddal go od przykładu, i no- 

wego 
ściągać; są niektórzy, co i Stanowi swemu osobą 
i myślenia sposobein honor czynią, i naypiękniey- 
szym chlubią fię zaszczytem, bromienia prawdy i 
przyiażni; ale tych liczba ieft tak mała, i tak 
rzadko widzieć fię daią na świecie prawnicy cno= 
tliwi, że na nich, iak na zdarzonyżniekiedy wi- 
dok komety, lub nowey gwiazdy ziawienie fig, 
przez fzkło optyczne patrzyć należy; znam ia ich, 


iędnakże kilka w moiey oyczyznie, i tym więcey 


ich wielbię, im bardziey ich profeffyą brzydzę (ię, 
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wego dla niego z tych natogow widoku. 
Błędy twoje iakby iakie przyiemne | 


|enoty do serca giętkiego przeydą, na- 
tura pićrwszy raz w ten czas do fkaże- 
nia obyczsiow i iego pomoże, i da swoie ` 
ze ftrachem i ohyda, zezwolenie; mis 
osé rodziciełfka zbrodnię twoię wtem 
czas w Sercu iego poświęci, i na Olta- 
rzu czułości obraz ich szkaradny Zam 
wiefi: oddal go, ale pocoż, aby go 


— 


od zgryzóty wyftępku uwolnić, odda- K 


-wać wpośrzod zgromadzenia chytrych, 
aby fię tam nauczył być syftematycznie 
niesprawiedliwym, i i przekładać formal- 


ność, i czcze prawa obrządki, nad świętą 


onym podlegfość, i uszanowania spo- 


koyności, i bespieczeńfiwa śwoichjsą- 


fiadow? chciałeś go w rzece pogrążyć, 

chcesz go teraz w morzu utopić ; ale) 
ieżeli czuiesz fię być cnotliwym, trzym 
"may go przy sobie, niechay cię ZAWSZE 


widzi rzetelnym i sprawiedliwym, niech s: 


fię uczy być dobrym sąfiadem i przyia- 
cielem, bierz gó z sobą na ziazdy i 
Gegić H. K 
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obrady publiczne, dokąd cię twoja po- 
winność i wybor twoich: wspol-ztom- 
kow powoła, niech fię uczy być oby- 
watelem, niechay -będzie tobie podo- 
bnym; alboż fię wzdrygasz żywić kilku 
przyłaciął lubychyektórych cr Niebo ha 
pociechę ftarości twoiey z łona mał- 
żonki kochaney wydało, Ty! który 
do folu twego obcą, naiemną i krno= 
brńą częltokroć przypuszczasz czeladź, 
miałbyś tę srogą nieludzkość krew krwi 
twoiey odepchnąć? alboż młodość twoją 
wpośrzod nikczemnego próżnowania i 
obydnych zbrodni spędziłeś, iż ci przy- 
pomnienie tey lubey wiosny życia two= 
iego, iecelt w synach-twoich gorzkie i 
okropne, 

Ale mówicie, gdzież. fię ten tlum 
tak mnogi utbogiey szlachty obroci, ies 
żeli Qan prawnikowwzgardzony zofła< 
mie: alboż przebóg! ludność PoKki icf 
tak wielka, alboż pola nasze odłogiem 
nie leżą, alboż w.iednych fironach gtu- 
che i rozlegle puszcze, w drugich iie- 
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| zmierne i nietknięte dłonią rolnika te 
| |py, nie zapraszaią zewsząd: człowieka, 
aby zbierał z pracy swoiey korżyści, aby < 
| zakładał fiedli(ka i nowe osady, aby 
[cnotę swoią; przykład dobrych obycza-. 
liow, pokoy , szczęście , niewinność, 
|pracę nikomu nie szkodliwą , sobie 
| |miłą i pożyteczną w wieyfkini zaciszu. 
| lugnieżdzał, alboż handel u nas ieft tak 
bardzo kwitnący; tnamyż rękodzieła, | 
kunszta w tak wielkiey obfitości, aby ` 
iuż wszyftkie w kraiu ramiona zaięte 
/|były, aby iuż praca i przemyfł celu dla 
| Gebie znaleść nie mogly; niechay pra-. 
wdziwym wfydem i niefiawą będzie 
próżniactwo i wyftępek, niechay szla» 
chcie Palfki. wzgardzi tym szalonym ; 
przesądem , który mu z pracy rak swo-. 
fich żywić fię zabrania, a prawdzi- 
wą bańbą „nazywa przywiley być bez- 
| karnie podłym, i woluość być przez: 
| nie rozsądną dumę na zawsze ubogim, 
|zniknie zapewnie, zniknie. ta hańbiąca, 
Polakow nierówność, gdy fię do handlu, i 
AREA WAROB 20 >, 


kę 


a z> 
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roli, i rękodzieł umyfły i dłonie mniey 


maiętncy: szlachty obrócą, w tem czas | 


będzie prawdziwie niepodległy, gdy sam 
swego sposobu do Życia sprawcą. I na- 
rzędziem zoftanies w ten czas swey wia 
sney woli udzielnym panem nazwać fię 
może, ani będzie iniał potrzeby do 
naylichszych udawać fię poflug na 
wzgardę, i ucifk ża nikczemną flrawę, 
równego sobie wyftawiać szlachcica; 
ftaraiący fig o urząd iaki obywatel, znay= 
dzie u pługa, lub warfłatu tego, któ- 
rego częfłokroć przedtym w kuchni, lub 
ftayni znaydował, 


Mnięyby zapewne wyznaię, oby- 
czaie kraiowe fkażone były, mnieyby 
sztuka prawnićtwa była szkołą chytrości 
i fałszu, gdyby prawnictwo nie było ża- 
dną profeflyą, żadnym szczególnym 
zgromadzeniem, gdyby ludzie na urzę- 
dach będący, bronili niewinność i pra- 
wdę, groinili wyftępek i szalbierfiwo, 
opiekowali fię ukrzywdzonym. Tak 
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w Rzeczypospolitey Rzymfkiey zafiużo= 
| nychii ukochanych od oyczyzny Patry- 
cyuszow, potomek fawał sam,w spra- 
wia Klienta swoiego. . Złupione od 
pro- Konsul4 miafia iprowincye, w po- 
deyrzenie podani, Królowie, sprzymie- 
rzeńce Rzymu, szukali obrony swoiey 
w wymowie, znanego i iuż zafiużonego 
w kraiu, a imie samo fławaiącego naye 
mocnieyszym było dla ftrony fkarżącey, 
lub ofkarżoney dowodem, i chlubnya 
niewinności świadectwem; Cycero iuż 
mąż: Konsularny bronił Marcella, i 
Króla Deiotara, Kato i Cezar pierwsza 
młodości swoiey lata obronie ukrzy= 
wdzonych poświęcili, a Rzym żałośny 
i zdziwiony, widział w wymowie i zda 
niach owych dwóch nayzdatnieyszych 
w łonie swym mężow,. zapowiedziany 
swóy los i niewolę. Stawał w sprawie 
oyczyzny ` własney nieufiraszony Kato, 
żądał śmierci na odrodnych Rzymu oby- 
watelow , na sprośnych sprzymierzeń- 
ców Katyliny, fławał w obronie WOInO0= 
"K3 


4 
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ści, mówił za godnością bóftwa, i za» 
| szczytem duszy nieśmiertelney. ` 
Ji „ Cezar owa to dusza samo -iftotna, 
BOKS tuż okazał Rzymawi czym będzie, i że 
zabój di cnota i fława, są dla- niego marnym i 
daremnym odgłosem; gdy w obecności 
| l calego narodu , rozpuftny lubieżnik, 
MIS nie wzdrygał fię powiedzieć, iż wszel. 
(dy a ką nadzieję; wszelką flawę , wszelką 
| Pamięć cnoty, wszelką“ nakoniec nad- 


jy -~ fkłada człowiek z sobą do grobu, i że 
AE w martwym onego prochu, nadzieia 
| przyszłego życia znika, i na wieki ief 
M w wnętrznościach ziemi zagrzebana. (c) 
| Ale te wsżyftkie w różnych spra- 
W wach fławania nie czynił naiemny pa: 
A tron, mówił wolny i wymowny obywa- 
tel, aby pocieszył niewinność, aby za- 

fiużył na imie cnotliwego zbrodni nič- 

Przyiaciela, aby dał poznać Rzymowi 

swoią zdatność i wyniowę, 'aby fię po- 


(c) Obacz obydwie te mowy w Saluftyuszu. 


TR grodę niefkażonego wyftępkiem: życia, 
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dobat ludowi, i mogł potym otrzymać 
"żądane ftopnie; któremiby dusza flawy 
pragnąca mogła fię nasycić, i uwien- 
czyć fkroń obywatela, chwałą i wień= 
cem oyczyzny , męztyem i przymiota- 
mi iego zyfkanym, 

Wiemy nawet ile .Cycero umiał 
wzgardą i szyderftwem przeciwnika swe- 
go Hortensyusza okryć; gdy ten bros 
“nige zdziercę Werresa, posąg ze złota 
lany Swingę- wyobrażaiący. wziąć w po- 
darunku poważył fię. (d) | 

Ale, w fkłądzie naszego rządu, ubo- 
gi,/i ledwo sposob maiący do życia 
obywatel, nie szuka wyżywienia swego 
w pracy, idzie w nadziei pewney wzbor 

- gacenia fię na ratusz, ftawa przed kra- 
tkami wyfiępku, za zgwałconą iuż przez 
sa i K 4 


kl ARGON SIĄ AZ DEE 

(d) Gdy Hortensyusz domagał fię u Cyce- 
rona,o iąśnieysze wytłumaczenie zarzutu pewnego, 
zdziercey Werresowi uczynionego; miror te nom 
intelligi, odpowiedział Cycero,. Suingam domg 
kabes, ' 
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fiebie cnoty granicą, fława, aby zaczął 
być szpiegiem, obmowcą , lub pod: 
chlebcą wspoł-braci swoich, zmienia 
pofłać jswey duszy, z odmianą osob, 
które iego przekonanie kupuią, fława 
raz obrońcą i przyiacielem, drugi raz 
zaiadłym nieprzyjacielem i pógromem 
teyże samey osoby ; nadzieie iego są 
dopełnione , utracił czucie honoru i 
zgryzoty, ale zyfkał złoto iwiofki, za 
ftanawia fię z zbiory swojemi w Woje- 
wodztwie lub Powiecie, w którym ża- 
dnego nie miał przodka, Dobro Oy- 
cżyzny, dobro wspoł-ziomkow bynay- 


mniey go obchodzić nie mogą, iednych 


nie zna, druga wcale mu ieft oboię- 
tną, przedaie rady swoie, aby tym był 
potrzebny, tamtym firaszny, Dolę ma 
bogatego, obyczaie żebraka, iednych 
duimą swoią zasmuca, drugich podło- 
ścią psuie i omamia. Podłość i duma, 


ieft ta liniia horyzontelnie przedzielo= . 


na, która fię wśrzodku końcathi swemi 
ftyka, 


U. oG -a WE Ly — KE | 
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Nowo przybyły, i nie wiadomy czło» 

wiek ftaie fię donoficielem, i dzienni> 
` kiem obywatelow Ziemi lub Powiatu; 
w którym mu ślepe zdarzenie żyć po- 
zwoliło, szkaluie iednych przed prze» 
mocą, drugich podłość imieniem prze- 
mocy pochwała i uwieńcza, tym spo- 
sobem; ieżeli narod wcześnie nie przej» 
rzy, Seymy, Trybunały, flowem ma- 
gifiratury wszelkie zofianą w rękach pas 
nuiącego, zniknie wolność, a z nią nar 
dzieic ienoty Polaka, 

Z prawdziwym serca rozrzewnieniem 
zaftenawiam w tym mieyscu rozwlekłe 
może. pismo moie, fłabość mioia, (e) 
różne przeszkody i okoliczności nie po- 
zwalają: mnie'taksiasno, iakbym żądał 
wyłożyć myśli moich, iefi to tylko fiaby 
rys tego dobra i pomyślności oyczyzny, 
którey chęcią dusza moia ieft napeł- 
niona ; urażać: nikogo niechciałem 4 


Gminne ea | EZ 


* (e) To pispio fkońiczone zofłało w Roku 1789; 
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niechcę, osoby żadney nie wymieniam, 
a ieżeli błędy i przesądy zgromadzesria 
calego wyrażam i zbiiam; wyrzekłbym 
fię imienia wolnego Polaka, gdybym 
inaczeęy czynił, iak myślę, inaczey pi- 
sał, iak czuię; nigdy mnie naysroższe 
prześladowanie, i nayokrutnieysza nie- 
nawiść ludzi,- tyle gorzką, 1 niecznośną 
nie będzie, ile'mnie rozkosz, i wee 
wnętrzne rożrzewnienie serca;'gdy fię 
nad dobrem ukochaney: oyczyzny 'za- 
myślam, ieft miłą i porywającą: * Ta 
deft dola iak uważam pisma tego; któ- 
remu lakąś cenę w oczach czułego czy+ 
telnika dać'powinno, iż na czym po: 
cząłem, na tym kończyć przymuszony 
iefiem; położyłem za grónt prawoda- 
wiwa; dobre obyczaie; nie znaną i 
fkrytą iakąś fiłą, gdym wcale inaczey 


pierwszą te kfięgę mych myśli zamknąć 


zamierzył, oporne roztimowi, a po- 
fiuszne sercu „pióro, pisząć o prawni- 
kach, znowu w duszy”czytelnika szacu- 
nek dobrych obyczaiow zapalić ufilo. 
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wało. Wdzięczny ieftem temu serca 
mego zboczeniu,. do czegoż w iftocie 
dążyć powinny zamiary i prace Pisa- 
rzów, ieżeli nie do zbliżenia ludżi ku 
naturze, i proftym pierwiafikowych wies 
-kow obyczaiom. Dla tego w Krecie 
/ (mówi mymowny autor Emila) „ Prawa 
„, Minosa*były dobre, a ludzie złemi 
„ być nie przefłali, bo* iuż były oby- 
„, czaje ze wszyftkim zepsute i (każone, 
„ gdy ow prawodawca klięgę swych us 
„ Raw wydał. 


Contra Social; - 
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AAEE NOA ADD PWT WĄSY ATZ) 
| saesae aaan aaaea 


O SĄDZIE CAŁEGO NARODU 
CZYLI 
© OPINII PUBLICZNEY. 


f 
Ia ROEA s powszechności o za- 


fludze obywatela, nigdy wątpliwe, ani 
błędne. być nie może, gdyż hie było 
ieszcze prawie na ziemi takiego zdarze- 
nia,w którychby wszyftkich ieden mogł 
omamić: przeto oprócz kondycyi 
w górze wyrażonych nieodbicie potrze- 
bnych dla otrzymania nadgrody, na- 
leży ieszcze mieć dobre za sobą świa- 
dećtwo narodu; wolno zatym być po- 
winno każdemu szlachcicowi dać swoie 
zdanie o sprawowaniu fię i poftępkach 
każdego urząd publiczny sprawuiącego, 
a zdanie niepodległe boiaźni, ani ia- 
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'kowym innym namiętności natchnie- 
niom, dla tego (kryte i nie wiadome. 
co naftępuiącym sposobem dziać fię po- 
winno, i 

A nayprzod, ponieważ częftokroć 
cały obrot publicznych spraw i czyn= 
ności, od dobvey (kłonności, cnoty í 
, obywatelftwa Marszałka Seymowego za- 
leży; że pomyślność narodu, lub iege 
niedoła, ciągnie za sobą pomyślność, 
lub niedolę każdego obywatela, wolną 
każdemu przeto być powinno dać swoi8: 
żdaħie, o iego pofiępkach, - 

W umyślnie na to sporządzoney 
izbie, maiącey wewnątrz: zamknięcie, 
fac będą na Role dwa większey nieró* 
wnie obszerności, niźli dotąd do kre- 
fkowania pospolicie używane były, nas 
czynia blaszane, pięcią zamkami 2a- 
warte, od których klucz ieden u Króla, 
drugi u Marszałka Wielkiego Koron= 
nego, trzeci u iednego z Senatorow, a 
dwa ofłatnie u dwóch Pofłow zofławać 
niają, którzy $o trzey opinii publiczney . 


- jego maiątek, -bo ten nic mie przeszka- 
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firóże, sekretnemi krefkami, po obra» 
nych osobach do wszyftkich dykafieryow, 
i sposobem zwykłym wybrani będą, po 
lcwey. ftronie Tronu, pofławione być 
maig dwie (krzynie blaszane, w iedney 
z nich czarne, w drugiey białe gałki 
znaydować fię powinny, białe znaczyć 
maią pochwalę, czarne zaś naganę. Ka- 
żde naczynie zawierać w sobie będzie 
tyfigc gałek; zaraz po obraniu Afleflo- 
row do: firzeżenia opinii publiczney, 


Marszałek Wielki Koronny udać fię ma 


ż niemi ku Tronowi,' i glose wyra- 
źnym, i wyniofiym liczyć będzie każdą 
gałkę, którą do fkrzyni wrzuci, do- 
szedłszy do liczby tyfiaca wespoł z Kró- 
lem i Aflefforam, toż same naczynie 
na pięć także zamkow zawarte, zamknie, 
klucze do fiebie, tak Król, iako też Ł 
Affefforowie odbiorą, i naswoie miey- 
sca powrócą. Taki porządek gdy raz 
na zawsze. uftłanówionym zofłanie, ka- 
żdy kto tylko szlachcic bez względu na 
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dza ani do zmyfłow zdrowych, ani. da 
czucia szlichetnego, każdy mówię zda- 
nie swoie o Marszałku Seymowym dać 
może, a to w nafiępuiący sposob. 
„Chcący .krefkować fię, powiniem 
driiem wprzody imie swoie podpisawszy 
wyrazić , iż żąda dać zdanie swoje, i 
l takowy swóy bilet oddać, lub pofiać 
Marszałkowi Wielkiemu Koronneniu, 
który kancelaryi swoiey gabinetowey 
l przykaże, aby takowe bilety, aż do go- 
dziny -osmey wieczorney przyjmowała, 
któryby zaś-pisać nie umiał; ufinie ma 
na poprzedzaiącey seflyi Seymowey Mżr=" 
_ szgłkowi, Wielkiemu Koronnemu chęć 
swoją oświadczyć, a ten imie iego w li- 
ście krefkuiących zapisać każe, to gdy 
dopełniono zofłanie, Marszałek Wielki 
Koronny nazajutrz ułoży porządny re- 
gefir tych wszyfikich, którzy fię podali 
do krefkowania, rachdiąc każdego od 
daty ięgo podania fię; na końcu seffyi 
przed samym oncy solwowaniem, za» 
bierze głos Marszałek Wielki Koronny, 
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w którym wyraziwszy , ile osob żąda 
dnia tego krefkować fię, uda fię wespół 
z Affefforami ku Tronowi, gdzie po 
otwarciu fkrzyń w górze: rzeczonych, 
liczbę potrzebną gałek tak białych, iako 
i czarnych wyimie, i zaimkoąwszy One, 
wraz z Aflefforami, którzy pracą 1ego 
dzielić fię, i wyręczać go czasem w nie- 
których zatrudńieniach mogą, pówroet 
na swoie mieysce, zkąd ieden z Senatu, 
a drugi Affeffor: z fianu Rycerfkiego, 
udadzą fię z temi, którzy krefkować fię 
maią ku drzwiom izby, gdzie naczynia, 
do których zdania wrzucone będą, znay- 
duia fig; Affeffor z ftanu Rycerfkiego 
gałki rozdawać, a-zaś z Senatu czytać 
każdego ż kolei będzie, aby fię porzą- 
dnie i prędko takowe krefkowanie od- 
bywałe, tym czdsem seflya Seymowa, 
jeśli tak potrzeba, lub wola izby naro= 
dowey wymagać będzie, solwowaną być 
może, każdy z krefkuiących w dniu swo- 
jes koniecznie znaydować fig powinien, 
é Qac na końcu izby Senatorfkiey za 

Miai- 
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Miuiframi, a gdy wyflużeni obywatele 
iuż (ię znaydować będą w tyle zą ich 
ławą; ktoby pomimo podahia fig swego 
w dniu, i mieyscu naznaczonyin nież 
znaydował (ię, : drugi raz nie będzie iuż 
mogł krefkować, i przez Marszałka W. 
Koronnego nazaiutrz przed izbą naro- 
dowa doniefionym. zóftanie, iż pomi- 
mo podania fię swego na seffyi iednak 
nie znaydował fię, i.że przeto pozo- 
ftałe gałki nazad do (krzyni wrócone 
być maig; ieżeliby liczba gałek tyfigca 
wyszła, tedy tym samym sposobem jak 
pierwsze, druga podobna liczba wrzuż 
cona przez Marszałka Wielkiego Ka- 
ronnego zofłanie, 1 to trwać póty bę: 
dzie, póki fię aż Seym ńiezakończy, 
Na tych dwóch naczyniach blaszanych, 
które zdania publiczności zamykać w 
sobie 'maią, na jednym ma być napis 
hullitatis, na drugim decifionis, każdy 
krefkuiący zdanie iakie ma o Marszałku 
Seymowym, wrzucić ma w naczyńie, 
maiące na sobie napis decifionis, a drugą 

€zęść II. L 
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gałkę iako nie nieznaczącą i próżno 
w zullizatfs. dt 

W dniu poprzedzaiącym zakończe- 
nie Seymu,. Kanclerz lub zafiępniący 
mieysce iego, zaleci od"Tronu, aby 
naczynia zawierające losy Marszałka 
przed śrzodek izby Seńatorfkiey przy- 
niefione były, wtedy Marszałek Wielki 
Koronny wespeł z Aflefforami uda fię 
na mieysce, w ktorym fię one znayduią, 
i dopełniwszy zupełnie swóy obowiązek 
i zlecenie sobie uczynione, przyfłąpią 
do rachowania kresek, każdą z osobna, 
głośno wymieniaiąc; za odliczeniem 
każdego fta, Afieflor z Senatu powi- 
nien o tym fłany uwiadomić, z wyszcze- 
gólnieniem ile było na ftronę, a ile 
przeciwnych Marszałkowi Seymowemu; 
dla większey ieszcze. łatwości: przed 
otwarciem puszek, przenieony być m 
wazon blaszany, -próżny i otwarty, 'w 
którym każda gałka wyciągniona Z na» 
czynia decifionis wrzuconą będzie: Mar- 
szałek Wielki Koronny i Aflefforowie 
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zaraz po obrąniu swoim, wykonać przed 
Królem przyfięgę maią, iako wiernie, 
pilnie, i cnotliwie: czynności urzędo= 
‘wanja swego odbywać maig, iako ni- 
czem), uwieść fię nie dadzą, tak w pil- 
nym fłrzeżeniu, aby kto tylko żądać 
będzie, zdanie swoie mogł wrzucić 
w-przeznaczone na ten cel micysce, iako 
też co fię tycze zrachowania, i ogłosze- 
nia większości kresek, Wszyfłkie Seys 
muiące osoby, krefkować z obawigzku 
i rozkazu prawa powinni będą. 

Aby Marszałek mogł nadgrody oby 
watelfkiey doftąpić, trzeba aby dwie czę- 
—śŚci białych, przeciw trzeciey gałek czar- 
nych miał za sobą, w ten czas otrzyma 
bez żadnęy sprzeczki i przeszkody me- 
dal złoty, który nawet na sukni nofić 
może; po iedney fronie tego madalu 
będzie wieniec obywatelfki, znapisem: 
Patria Civi optima dęfensori legum 4 Re- 
ligionis, €S libertatis D, D. D7 Po dru- 
giey fłronie herb Rzeczypospolitey zna- 
pisem pod spodem: N,N. Mareschalcua 

Lą 
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Comitiorum Regni A. D, MDGC. LA 
integer © probus: . Krefkowanie nie prę- 
dzey fię zaczynać powinno, aż wpół $ey- 
mu, gdyż dopiero w ten czas czyndości 
Marszałka, 1 iego sposob myślenia wy- 
dawać fię poczyna, obraz zaś iego w 
świątyni obywatelitwa w ten czas.dopiero 
powieszonym będzie, gdyby dwa. razy 
urząd Marszałka Seymowego z równą 
kondycyą dopelnioną sprawował, 

Ze zaś Senatora czynności mniey 
są pracowite, i mniey w obradach pu- 
blicznych ifiotne, a przeto mniey po- 
żyteczne, lub mthiey szkodliwe, przeto 
liczba daiących o nim swoie zdanie, £ 
rodzay. krefkowania inny wcale być pow 
winien: wszytkie członki Seym fkłada- 
iące, wyłączaiąc inne obce Seymowi 
osoby, dawać wyrok swóy o Senatorach 
moim zdaniem powinny; fan Rycer- 
fki, czyli izba Pofłow Sędziami są na- 
turalnemi Senatu, ich mniemanie nie 
może być niefiuszne, bo naturalnemi 
są czynów fiarszych swych braci świad 
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kami, bo Senatorowie z fłaiiu Rycer- 
fkiego wybrani, — Prawodawczym du- 
chem przez nie mały przeciąg życia 
oświeceni , dla spoczynku fłarganym: 
w ufludze publiczney filom, 1 fkołata- 
nym fłarością latom, w Krzeflach umie- 
szczeńni, znać nadto dobrze pow:ńni, 
iż. Itan Rycerfki refł narodem, Senat? 
praw i bespieczeńftwa publicznego ftróś: 
żem, i że właściciel ieft zawsze mocen, 

i naturalną władzą upoważniony c śdzić 
poftępki i sposobność tego; ktoremu 
ftraż czułości i bespieczeńftwa , oraz 
powagę praw swoich powierzył; sami 
przeto Pofiowie sądzić, i krefkować fię 
na zafiagę;, lub niezdolność, ałbo czę: 
ftokroć wyfięprą powolność, i: podle 
przemocy pobiażenie Seńatora powinni, 
a to,w niżey opisany: sposób. 


Sporządzone tma być naczynie bla- 
szane, i'w osobney także izbie umię- 
` szczone: przed zrachowaniem 1 ogło- 
"szeniem kresek na Marszałką Seymo= 

L3 
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wego, trzema dniami przed zakończe- 
niem Seymu, Marszałek Seymaowy-każe 
tyle, ile ieft Poffow wydrukować exem- 
plarzy, w których imiona Senatorow i 
Minifirow zawarte będa; przy imieniu 
każdego: Senatora, lub Minifira, pos 
winno być mieysce próżne dwoma zgó- 
ry. na doł spadaiącemi liniami zamknię- 
tes to gdy-dopełnione zofłanie, Mar- 
szalek głosem. swoim obwieściwszy na-: 
rod, iż gdy dzień; prawem przeznaczony 
do oddanią świadectwa, -nieobłudnego 
cnocie, lub podiości każdego z Ichmość 
PP. Senatorow i Minifirow przyszedł, 
a wszelka-do dopełnienia nakazu prawa, 
tuż ief sporządzona fłaranient iego go- 
towość, przylłępuiędo wykonania woli 
prawa; czytaiąc w ten czas imiona Po- 
flow porządkiem Wojewodztw, każde- 
mu idącemu krefkować fię, odda Se- 
kretarz Seymowy takowy: drukowany 
regefir, który: do izby umyślnie na to 
sporządzoney. wszedłszy 1: zamek za 
sobą zawatłszy, zdanie-o każdym Senas 
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torze i Minifirze, w mieystu liniami 
okryślonym, tuż przy iego nazwifku wy= 
razi; po zakończonym krefkowaniu lię, 
i po doniefieniu o tym przez Marszałka 
Wielkiego Koronnego, Król wyznaczy 
cztery osoby z ftanu Rycerfkiego tylko, 
którzy natychmiaft ftosowną do powin- 
' ności swoiey *wykonawszy przyf eges 
przyfłąpią do przeyrzenia zapadłego są- 
du na Senatorów i Miniftrow; każdego 
zdanie i wyrazy, o każdym Z Senatu i 
ex Minifterio, głośno prezyduiący, to 
ieft: pierwszy z pośrządku Wojewodztw 
Afleffor czytać będzie, a pioro trzyma= 
iący rachować ma dobrą, lub złą o ka- 
żdym opinią; exemplarz, który gdzieby 
żart iaki, lub szyderftwo nieuczciwe, i 
- ubliźsiące powadze Seymuięcey pómie- 
szczóne było; za nieważne poczytanę 
być ma, większość kresek znaczyć fię 
będzie w ten czas; gdy dwie przeciw części 
trzeciey na ftronę chwalebną będzie, 
Ta gdy ogłoszona zofłanie, dla wia- 
domości publiczney; w 'donieficniach i i 
L 4 
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gazetach, umieszćzona być ma i de 
zbioru praw przyłączona, 

Aby otrzymać Medal srebrny, w gó- 
rze wyrażony , trzeba mieć ciągłe za 
sobą dobrego sprawowania fię świade< 
two przez pięć Seymow; do otrzyma-. 
nia zaś mieysca w świątyni obywatelfiwa, 
trzeba mieć na fironę swoią opinią Pu- 
bliczności nieprzerwaną przez dziefięć 
Seymow. Tak tedy poftanowiwszy sąd 
zawsze czuwaiący nad pofłępkami Mar- 
szałkow Seymowych, Miniftrow, i Se- 
natorow, przyftępuię teraz do utworze- 
nia wyrokow opinii publiczney na Po- 
flow. Ze Zaś to urzędowanie ieft iftotną 
obywatelftwa wyfługą, że od władzy 
prawodawczey , cnotliwie sprawowanńey; 
i dzielnie wymierzoney, porządek i po- 

myślność oyczyzny zależy, że podła i 
nikczemna bólaźó, lub haniebna chci- 
wość i powolność , lub nędzne prze- 
mocy - bałwochwalfiwo Pofła, więcey. 
osób dotyka, aby, ich sprawić nieszczę- 
ście, że ieszcze z codziennego uwa 
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żamy doświadczenia, że sprawy i po= 
„fjępki każdego, tak iak wszyfikie w na- 
turze widoki, nadfo blifko spofirzężone 
i oglądane, w rzetelney swoiey. nigdy 
fig nie-wydaią pofłaci; przeto nie na 
Seymie, ale na Prowancyi, to: ieft w 
swoim Wojewodztwić,. każdego Pofta 
czyńności roztrząsane być maig, 

Jak Pofłowie Senatorow, tak szła= 
chta: w domach. pozofłała,; naturalnemi 
są Poflow swoich sędziami; na Pro> 
wincyi więc każdemu szlachcicowi wol- 
no będzie dać swoie zdanie; a to nafłę- 
puiącym kształtem: w czafie Seymikow 
przed Seymowych, po obraniu,Pofiow, 
natychmiaft naftępować. powinna: ele- 
keya Censorów, która tym samym spo- 
sobem, 1ako i Poffow odbyć:fię powin- 
na. Censorow być powinno piętnaftu, 
a do zupełnego kompletu pięć osob ka+ 
niecznie potrzebnych będzie. Natych+ 
miaft po obraniu swoim. zgodnie, lub 
większością głosow, wyznaczeni Afleflo> 
rowie wykonać przed zagaiaiącym przys 

L 
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fięge matą, w tych samych prawie wy- ' 
razach, iak Affeflorowfe zbieraiący kre- 
fki na Marszałka Seymowego przed Kró- 
lem wykonali; ci uczyniwszy między 
sobą pewną i trwałą ordynacyą tak, aże- 
by- zawsze komplet, to ieft: pięć osob 
znaydowało fię; w mieyscu fłołecznym 
Wojewodztwa, lub Powiatu gdzie fię 
Seymiki pospolicie odprawiaią, wygo- 
tować każą tyle, ile tego potrzeba, i 
wielość osob zdanie swoie daiących wy- 
magać będzie drukowanych seryarzów 
Pofłow, które aby czasem fabrykowane 
być hie mogły, pieczeńcią Ziemfką przy- 
ciśnione i naznaczone być maig co 
dopełniwszy, sefiye swoie regularnie co 
dzień Od godziny osuiey rano, do godzi- 
ny dwunaftey odprawiać powińni; przy 
izbie, w którey Censorowie zafiadaią, 
ma być. obszerny pokoy wewnątrz żame 
knięcie maiący, przez cały czas sefiyt, 
każdy pragnący dżć swoie zdanie, po- 
winien udać fig dö utrzymtiigcego dru- 
kowane seryarże, a ten każdemu podług 
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iego żądania, da takowy ieden seryarz, 
w którym imiona wszyftkich: Pofiow 
tego Wojewodztwa, lub Powiatu znays 
dować fię będą, stamtąd, wyznaczony i 
kosztem z kaly Wojewodzkiey utrzy+ 
mywany fługa izby Censorow, udać fige. 
ma z krefkuiącym fig ku drzwiom ob- 
szernego pokoiu, (o którym dopiero 
mówiłem ) tamy krefkuiący sam ieden 
wszedłszy , i drzwi z2 sobą zawariszy, 
znaydzie naczynie blaszane , w które zau 
pisane o każdym z Pofiów zdanie swoie 
wrzuci; exemplarz każdy powinien mieć 
przy imieniu Pofta mieysce próżne po+ 
dobnym prawie sposobem, iak wyżey 
o-Senatorąch mówiłem , naczynie to 
zawarte nia trzy zamki być ma, ieden 
klucz ma zofławać przy naypierwszym 
urzędniku, drugi przy prezyduigcym, 
strzeci w Kancellatyi pod ftrażą Starofty; 
lub pierwszego ż.Grodowych, jeśliby 
między Censorami-znaydowali fię urzę- 
dnicy, tedy naypierwszy z rzędu urzę. 
dnikow będzie prezyduiącym, ieśliby 
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zsŚ czy to z wyboru szlachty, czyli też 
z kolei kompletu żadnego nie było ú- 
rzędażka, tedy nayftarszy wiekiem spra< 
wować będzie powinności prezyduią- 
EgO, 

=» Krefkowanie. fię takie trwać będzie 
aż do Seymikow relacyinych, w wigilią 
których Censorowie wespoł z zagaiaią= 
cym Seymik udać fię maią do Kościoła, 
albo gdzie będzie Jocus solitus wszel- 
kim ziazdom publicznym; tań Infty- 
gator izby Censorow, otoczony fłrażą 
garnizonową, która nie mniey iak ze 
trzydziefłu ludzi fktadać fię będzie, po- 
przedząć ich powinien , ftanowszy w 
niięyscu obrad, "tak naypierwszy z Se= 
natorow Wojewodzkich, lub Powiato- 
wych, iako- też naypierwszy z urzędni- 
kow Ziemfkich, oraz. Prezydent izby 
Censorow, otworzyć maią w, obecności 
zgrómadzoney szlachty, temu aktowi 
przytomney, naczynie blaszane, w któ- 
rym opinia Wojewodztwa iefł zawarta. 
Prezyduiący większość ogłaszać, a pióra 
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trzymaiący zdanie zapisywać, i one li- 
czyć powinien, rachowanie kresek, i 
ogłoszenie większości, tudziesz kon- 
dycya fanowiąca dobre świadećtwo 

taż sama być powinna, iako wyżey O Se 
natorach, Minifirach,: i Marszałku Sey-. 
mowym rzekło fię; sefya luftracyi kre- 
sek o godzinie osmey ranney zaczynać: 
liç, a ciągnąć lię ma choćby i w późną 
noc, tak aby iednego- dnia wszyfłkie 
osejóplaa przeyrzane , i większość 
dwóch części przkciw trzeciey ogłoszo= 
na być mogła, Po dopełnioney tey ofta- 
tniey pofiudze swoiey, Censorowie u- 
rzędowanie swoie kończą, i w szereg 
innych obywatęlow wchodzą, Poseł ka. 
żdy choćby z różnych Wojewodztw 
obrany, pięć razy sprawuiąe dad Re- 
prezentanta, 1 pięć razy zyfkawszy chlu- 
bne czynności swoiey świadećłwo, do- 
fianie w nadgrodę medal srebrny; ma- 
„ dący po iedney flronie wyraz oyczyzny, 
która uwiencza wieńcem obywatelfkim, 
ezyli koroną dębową herb zafłużonego 
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Pofia, znapisem: Defènsóri, glorie, li- 
bertatis 9 salutismee sacrum. Po dru- 
gićy ftronie, In comitiis Anno N. N. 
ES N. No nec non N. N. GS N. N. uti 
ettam N. N. nuntius semper integer ES 
probus; dziefięć razy zaś malący za sobą 
takowe AED i WA wspol - braci Poseł, 
otrzyma mieysce w Świątyni obywkteli 
ftwa ; że zaś wblność nigdy nie powinna 
być swawolą; ani zuchwałą porządku i 
uftaw kraiowych pogardą, przeto ktoby 
w tłumie kilku osób chciał gwałtem do 
izby krefkuiącego fię wchodzić, albo 
piiany na zgromadzenie Censorow na- 
chodzić, tedy za profią illacyą patrona 
Censorow , natychmiaft do Grodu po- 
zwanym, i atesztowanym być powinien; 
Gród zaś tak w ciągu urzędowania Cen- 
sorow, iako też i w każdym innym cza- 
fie, zawsze i baz przerwy sądzić fię po- 
winien, co dość iaśnie i przezornie do= 
wiodło, wymowne pióro uwag nad ży- 
ciem Jana Zamoytkiego, a co ia na swo= 
im mieyscu także przełożyć, i moich 
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myśli. widoki okazać nie zaniedbam; 
aby zaś to ufianowienie szlachetnieysze 
jeszcze obeymowało pożytki, i aby ciż 
Censorowie, wyższe dlą trudów swoich 
spoltrzegali zamiary i cele, równie z 
chwałą, iak z korzyścią dla Wojewodziw 
byłoby; sby w czalie trwaiącego Seyimu, 
cit Affefforowie -diredć z Pofiami fię 
znofili , aby igpypośrzebnych wiadomo- 
ści udzielali. ba o nowych zdarzeniach 


wymagających folgi, lub pomocy: od 
Seyrhu Rag, | aby x wszelkich oby= 


watelow proiekta, myśli, i uwagi, tak 
do: ogólnego calego kraiu dobra i po- 
rządku, iako też szczególnie Wojewo= 
dztwa swoiego ceie, i korzyści dotyka» 
iące do fiebie przyjmowali, i one po- 
prawiwszy, ieżeliby tego potrzeba było, 
Pofiom przesyłali, aby na Seymie nowo 
zapadłe prawa, od Pofłow odbierali, i 
o nich Kancellarye i Parafie uwiado- 
miali, fłfowem, aby ci byliiż tak rzekę 
pełnomocnikami JAR NEUZEWA swego; 
raj to Censorowie lubo żadney płacy 
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mieć nie będą, naybliższemi atoli ofi4- 
gnienia funkcyi Poselfkicy być maią, i 
nikt Poflem nie bgdzie mogł być obra- 
ny, nieodbywszy wprzódy urzędu Cen- 
sora, ( * ) 

Te są myśli mole o nadgrodach, 
które zdolność moia, które znajomość 
iaka taka serca ludzkiego, które nako- 
niec miłość moja do gyczyzny, prze- 
łożyć mnie kochanym wspoł-ziomkom 
moim kazały, omylić fię mogłem, po- 

rawić mnie trzeba; gwyznać iednakże 
każdy mufi, że teraźnieyszy sposób nad- 
grody w Polszcze równie ieft nie godny, 
nie fłuszny, i nie przyftoyny dla odbie- 
raiących, iako też i dla daiącego, 


e 


(*) To było pisane przed uffanowienięmń 
ieszcze Kommiffyi Cywilno- Woylkowyca. 
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